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PR ZEW O D N IK  W A R SZA W SK I.

i decyzji, w jakkie dni może on dopełnić tego obrządku, 
f N a skutek tego konsystorz zawiadomił, że najdogodniej 

będzie odbyć obrzęd spowiedzi i komunji św. z wojsko­
wymi posiadającymi język niemiecki, w trzy następne 
p ią tk i: 4 (16), 11 (23) i 18 (30) kwietnia, o godzinie
9 zrana. Z polecenia głównodowodzącego Jenerał-Feld- 
m arszałka, ogłasza się o tern wojskom garnizonu w ar­
szawskiego dla należnego zarządzenia, aby żołnierze w y­
znania ewangelickiego, znający język niemiecki, przy­
syłani byli W tym celu w  pomienione dni na godzinę 9-ą 
zrana do kościoła ewangelickiego w W arszawie przy uli­
cy Królewskiej, w towarzystwie oficerów lub zaufanych 
podoficerów z każdego oddziału lub komendy. Co  ̂ się 
tycze żołnierzy tegoż wyznania pochodzenia łotyszskiego 
i estońskiego, nieumiejąeych języka niemieckiego, dla 
nich, podobnież jak  w roku zeszłym, wezwany będzie 
latem z m. Rygi pastor, posiadający język estoński i ło- 
tyszski. Listy imienne wojskowych, posyłanych dla od­
bycia spowiedzi i kom unji,'m eją b jć  z każdego oddziału 

komendy składane w dw óch egzemplarzach kapelanowi 
Pastenaci.

DZIAŁ URZĘDOWY
W a r s z a w a ,  

dnia 5 (I1?) Kwietnia.
Przez Najwyższy rozkaz w wydziale ministerstwa 

B»oru Cesarskiego, uwolniony został od służby na wła 
8Qe żądanie, p. o. zarządzającego księztwem łowickiem, 
*Nca stanu Wojciechowski, z rangą rzeczywistego rad- 

stanu i mundurem odpowiednim klasie jego posady.

Rozkaz do wojsk okręgu wojennego warszawskiego,
H  3 i m arca. —  K apelan garnizonu warszawskiego 
l1* wojskowych wyznania ewangelicko-augsburgskiego 

astenaci, otrzymawszy od niektórych oddziałów wojsk 
^Pytania, kiedy mianowicie wojskowi tego wyznania 
^ y s tą p ić  m ają do spowiedzi i komunji św., odmógł się 
4o W y s to r z a  ewangelicko-augsburgskiego o udzielenie

Kom isja L ikw idacyjna  w Królestwie Polskiem, po­
daje do powszechnej wiadomości, iż wynagrodzenia li 
kwidacyjne, przypadające na mocy rozporządzenia Komi­
sji z dnia 3 (15) Kwietnia r. b., w ilości rub. sr. 672, 
Stanisławowi Lasockiemu, właścicielowi na. Kiernozi, 
położonego w Gubernji W arszawskiej, Powiecie Uostyn- 
skim, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej W arszaw­
skiej, celem w ypłaty komu należy; —  dodatk .w e w ilo­
ści rsr. 29 kop. 40, Hejnem u , właścicielowi dóbr K o ­
morowo, położonych w Gubernji Kaliszskiej, Powiecie 
Słupeckim, Gminie Przyjmę, asygnowane będzie z Kasy 
Gubernjalnej Kaliszskiej, celem wypłaty komu należy; 
dodatkowe w ilości rsr. 72 kop. 17, Józefowi bosnour- 
skiem u , właścicielowi dóbr Radowo, położonych w (*u- 
bernji Płockiej, Powiecie P ł o c k i m ,  Gminie Kleniewo, a- 
sygnowane będzie z Kasy Gubernjalnej^ Płockiej, celem 
wypłaty komu należy^ —  dodatkowe w ilości rs. 17 kop. 
97, Feliksowi Lisieckiem u, właścicielowi dóbr B ierna- 
cice, położonych w G ubernji Kaliszskiej, Powiecie T u- 
rekskim, Gminie Biernacice, asygnowane będzie z Kasy 
Gubernjalnej Kaliszskiej, celem wypłaty komu należy;— 
dodatkowe w ilości rs. 90, Alojzemu Grabskiemu, w ła­
ścicielowi dóbr Zagorzyn, położonych w Gubernji halisz- 
kiej, Powiecie Kaliszskim, Gminie Pamięcin, asygnowane 
będzie z Kasy Gubernjalnej Kaliszskiej, celem wypłaty

komu należy; — wT ilości rs. 341 kop. 92, Janowi S il— 
wińskiem u , właścicielowi dóbr Kaszewy dworne, poło­
żonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie Kutnowskim, 
Gminie Krzyżanówek, wysłane zostało do Kasy G uber­
njalnej W arszawskiej, celem w ypłaty komu należy;^ 
dodatkowe w ilości rs. 228 kop. 55, Adolfowi K litlin g , 
właścicielowi dóbr Parzymiechy, położonych w G uber­
nji Petrokowskiej, Powiecie Częstochowskim, Gminie Li­
pie, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Kaliszskiej, 
celem w ypłaty komu należy; — w ilości rsr. 2 ,180 kop, 
93, Bronisławowi Podczaskiemu, właścicielowi miasta 
Sarnaki, położonego w Gubernji Siedleckiej, Powiecie 
Konstantynowskim, wysłane zostało do Kasy G ubernjal­
nej Siedleckiej, celem wypłaty komu należy; — dodatko­
we w ilości rs. 313 kop. 60, Przyłubskiemu, w łaścicie­
lowi dóbr Falborz, położonych w Gubernji W arszaw ­
skiej, Powiecie W łocławskim, Gminie Falborz, wysłane 
zostało do Kasy Gubernjalnej W arszawskiej, celem wy­
płaty komu należy; — w ilości rs. 398 kop. 6, Chruście- 
chowskim, Łubkoioskiej, Wismondtowej, Niewęgłow­
skiej, Skrzyszow skim , i  Niewęgłowskiemu, właścicie­
lom dóbr Domaniny Rzymki, położonych w Gubernji 
Siedleckiej, Powiecie Łukowskim, Gminie Skrzyszewo, 
wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Siedleckiej, celem 
wypłaty komu należy.

jRząd G ubernjalny W arszawski. — JW . H rabia 
Namiestnik pod d. 27 Lutego (11 Marca) r. b. raczył 
zatwierdzić poniżej podaną instrukcję dla strażników po­
licyjnych odkomenderowanych na rogatki M. W arszawy 
dla nadzoru nad przywozem mięsa na sprzedaż do mia­
sta, z zastrzeżeniem aby instrukcja ta  wprowadzoną zo­
sta ła  w wykonanie na rogatkach z 1 (13) Kwietnia r. b. 
O czem Rząd Gubernjalny podaje do powszechnej wia­
domości.

N a oryginale w łasną ręką Jaśnie Wielmożnego H ra ­
biego Namiestnika podpisano:

..27 Lutego (11 M arca) 1869 r. zatwierdzam 
H rabia  Berg."

IN STR U K C JA  
dla odkomenderowanych na rogatki m. W arszawy stra ­
żników policyjnych i ziemskich dla nadzoru nad przyw o­

zem na sprzedaż do miasta mięsa.
1) Przywożone w celu sprzedaży do W arszawy i na 

P ragę mięso ze zwierząt bitych na konsum eję, wołowe, 
cielęce, wieprzowe i baranie, powinno być zaopatrzone 
świadectwem władzy miejscowej to jest: Burm istrza lub
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N I E W O L N I C Y  P A U Y Z C Y

przez Emila Gaboriau.

C z ę ś ć  P i e r w s z a  

W Y Z Y S K I W A N I E .
XX.

(Ciąg dalszy patrz Nr. od 259 z r. z. do 71).
J n  si3 ściemniało pow oli-a  posługacze gazowego 

zaczęli się krzątać około zapalania latarń, 
j^nakże można było jeszcze rozróżniać dobrze ludzi

P o d m io ty .
tw ? Pięciu minutach oczekiwania, Florestan nagle 

ac'ł w bok rajfura. . . ,
"  baczność! szepnął z cicha. Otóż i panna Mode- 

N i Zeby tylko nie przyszła jej myśl przejść tędy. 
v. • poszła zwykłym szlakiem... Achl ach! kochanek 
s jb y w a  dziś w towarzystwie jakiegoś przyjaciela.

zaś chwieje się jak pijany. Czy widzisz ich papo. 
Dr» af ny Babtysta widział aż nadto dobrze te scenę,

1Stawiającą obraz gwałtownej namiętności i spra- 
fce dl 11111 ona Przykrość niemałą. Rajfur wiedział, 
hioł wy^rzeć szczęście człowiekowi zakochanemu, 
^ uzua się narazić na wielkie niebezpieczeństwo! Je­

dnakże opanowawszy miotającą nim niespokojność,
zapytał Florestaua:

— Więc to ten młody wysoki brunet, który roz­
postarł się na ławce, ma być kochankiem twej panny.

-  Zgadłeś odrazul Widocznie jesteś dziś w uspo­
sobieniu jasnowidzącem,— bojużeć ten drugi, podo- 
bniejszy na amanta dumnej hrabiank*-.

-  Doprawdy, wyszeptał Mascarot, muszę dowie­
dzieć się konieeznie, kto jest ten młodzieniec.

  Ba! bal wyrzekł z dyplomatyczną miną Flo­
restan.

— Więc ty go znasz? Zawołał żjwo rajfur.
  No! No! Papo Mascarot,— nie unoś się tak

bardzo.—Jesteś pan dla nas dobrym i użytecznym— 
a przytem masz rozum nie lada... Należy ci się więc 
powiedzieć wszystko bez zwłoki. Otóż, onegdaj pa­
ląc fajkę przed bramą pałacu, spostrzegłem tego mło­
d e g o  koguta przechodzącego obok... Niestety, miał 
on grzebień opuszczony i smętne oko.— Lecz me dzi­
wiłem się temu—bo gdyby i mnie także zachorowała 
pewna znajoma... zmartwiłbym się jak lis złapany w 
sidła Wracając do rzeczy, pomyślałem sobie pa­
trząc'za moim zuchem: otóż, dowiem się co jesteś za 
jeden! a ponieważ miałem dość wolnego czasu posze­
dłem za nim, trzymając ręce w kieszeniach. Co pra­
wda, poprowadził mię djable daleko, gdzieś na koniec 
świata! Wreszcie zatrzymał się przed pewnym do­
mem i wszedł.—Rozumie się, że w minutę potem u- 
dałem się za nim a zająwszy pierścionek z palca, zbli­

żyłem się do odźwiernej i rzekłem śmiało: Ten pan 
który tu wszedł przed chwilą, zgubił pierścionek, 
podniosłem go właśnie idąc za nim — czy znasz go
pani? . , . , _

— Naturalnie, że znam, odpowiedziała. Przecież 
to nasz lokator, z czwartego piętra—pan Andrzej, ar­
tysta! . ' , • r  • V— Lecz w takim razie, rzecz działa się przy ulicy
La Tour d’Auvergne N0..., przerwał Mascarot.

— No tak! odrzekł zdumiony Florestan.—Ach! wi­
dzę, żeś pan żartował sobie ze mnie, gdyż sam wiesz 
lepiej o wszystkiem!

Niestety! szanowny rajfur nie żartował wcale,gdyż 
sam był widocznie zdumiony dziwnym zbiegiem wy­
padków, które mu na drodze jego działań stawiały 
ciągle jednego człowieka. Niedawno, gdy kucharka 
Roży przemienionej przez małego Gandelu na wice- 
hrabinę Zorę, opowiadała mu, że przy uczcie jej pani 
znajdował się młody artysta, brunet, znający dobrze 
całą przeszłość Roży i Pawła Yiolaine, Mascarot po­
czął go śledzić i Tantaine dotarłszy aż do szanownej 
pani Poileveu, dowiedział się, że tym artystą był An­
drzej. Teraz znowu ten młody kochanek Sabiny, tak 
przeszkadzający obecnie pięknym zamiarom rajfura 
— tak niebezpieczny dla nich w przyszłości, był zno­
wu tymże samym Andrzejem!

Mascarot zamyślił się przez chwilę nad tym osobli­
wym zbiegiem okoliczności—potem zwracając się na­
gle do Florestana, rzekł:
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Wójta Gminy, Ż8 pochodzi ze zwierząt zdrowych izmiejsc 
nie dotkniętych żadnemi chorobami zaraźliwemi.

2) W świadectwie powinno być z dokładnością wyra­
żone: itnie i nazwisko rzeźnika, miejsce jego zamieszka­
nia, z jakiej mianowicie gminy wsi lub miasta przywozi 
m ęso i z ilu sztuk bitych zwierząt mięso to pochodzi.

Uwaga. Przy tem należy uważać za mięso z jednego 
wołu lub krowy: dwie ćwierci przednie i zadnie, boki i 
szyję z g ło w ą ; toż samo stosuje się do cieląt, świń i ba- 
ranów, jeżeli mięso tych zwierząt już rozrąbauo na 
części.

3) Przywiezione narogatki mięso sprawdza się z p z e d -  
stawior.em nań świadectwem, i jeżeli ilość takowego o- 
każe się zgodną, wpuszcza się do miasta bez żadnych tru­
dności i bez wymagania za to jakiejkolwiekbądź opłaty.

4) Świadectwo zatrzymuje się na rogatce i z niego 
w p i s u j e  się do urządzonej w tym celu kontroli: d ta i 
numer świade twa, przez kogo wydane, imie i nazwisko 
rzeźnika, skąd mięso poclodzi, z ilu i jakich zwierząt; 
natomiast zaś wycina się z tejże kontroli drukowany od­
cinek i wydaje się go przywożącemu mięso, na dowód 
dopełnienia przepisanych prawideł. Odcinki takie w a­
żne są  tylko na przeciąg dwóch dni latem, a trzech 
zimą.

5) Mniejsza ilość mięsa niż wymieniona w świade­
ctwie, nie stanowi przeszkody do wpuszczenia do miasta, 
przy czem należy żądeć od rzeźnika objaśnienia, gdzie 
w drodze sprzedał braki jącą  część mięsa i to odnotowu­
je  się w kontroli i na świadectwie.

6) Świadectwo uważa się za ważne wówczas, gdy zo­
stało wydane nia więcej jak  na dwa dni w zimie, a na 
24 godzin w lecie przed przywiezieniem mięsa na ro- 
gatkę.

7) Jeżeli się okaże że ilość przywiezionego mięsa jest 
większa niż wykazano w świadectwie, lub że na mięso 
wcale nie ma świadectwa, w takim razie nie dozw-ala się 
wpuszczenia tnięsa aż do chwili złożenia odpowiedniego 
świadectwa usprawiedliwiającego z dokładnością ilość, 
pochodzenie i rodzaj przywiezionego mięsa.

8) Mięso przywiezione na rogatkę, jeżeli okaże znaki 
gnicia, bezwarunkowo, pomimo przedstawienia należy­
tego świadectwa, ma być zniszczone; spisany o tem pro- 
tokuł odsyła się do Kontroli Weterynaryjnej na Pradze.

9) N a mięso w małej ilości wprowadzane do miasta, 
nie na handel ale na własną potrzebę wiozącego, nie wy­
maga się żadnych świadeitw; również dozwala się swo­
bodnie wywozić z Warszawy mięso kupowane w mieście 
przez zamiejskich mieszkańców.

10) Przywiezione za świadectwem do miasta i nie- 
sprze laae  w niem mięso dozwala się bez przeszkody wy­
wieść napowrót, jeżeli się nie okaże zepsutem w skutek 
dłuższego leżenia, świadectwo jednak na to mięso nie 
zwraca się.

1 !)  Świadectwa składane na przywożone mięso odsy­
ła ją  się przy wyciągu z kontroli co środę i sobotę do 
Kontroli Weterynaryjnej na Pragę dla sprawdzenia czy 
takowe nie .*ą wydane przez Władze takich miejscowo­
ści, gdzie grasują chorohy zaraźliwe na bydło.

12) Przy pęd i wyprowadzacie bydła dozwala się te- 
mi tylko rogatkami które są do tego wskazane przczKon- 
trolę Weterynaryjną, i przy zachowaniu przepisanych 
warunków; przepęd bydła inr.emi rogatkami zabrania 
się i tego ściśle przestrzegać mają przeznaczeni stra- 
żn cy policyjni.

13) Przepisy powyższe odnoszą się i do przywożone 
go kolejami żelaznemi mięsa, gdzie nadzór nad prze­
strzeganiem tychże wkłada się na komisarzy policyjnych 
tam aię znajdujących.

14) Niniejsze rozporządzenie po ogłoszeniu go do 
wiadomości powszechnej przez gazety warszaw skie bę­
dzie miało moc obowiązującą od 1 (13) Kwietnia bieżą­
cego 1869 roku; przywożone zatem do tego czasu mię- 
roięso do Warszawy bez Świadectw, ma być wpuszcza­
ne bez trudności, jeżeli nie okazuje oznak gnicia, zapi­
sawszy tylko imię, nazwisko, miejsce zamieszkania rze­
źnika, ilość mięsa, pochodzenie takowego i t. p. do Kon­
troli, ; rzy  oświadczeniu rzeź tikowi, że od 1 (13) Kwie­
tnia z mięsem nie opatr;onem w świadectwo postąpio- 
nem będzie jak  wyżej w § 7 wskazano. Z mięsem zaś 
okazującem oznaki gnicia postępować należy stosownie 
do § 8 niniejszej Instrukcji.

M agistrat M iasta W arszawy. —  W  powołaniu się 
na ogłoszenie swe, co do zaprowadzenia nowego porząd­
ku w sposobie sprzedaży węgli kamiennych, Magistrat 
podaje do wiadomi ści, iż w opisie wymiarów skrzyni, 
przepisanej jako miara, postanowieniem b. Rady Admi­
nistracyjnej Królestwa z d. 5 (17) Grudnia 1861 roku, 
zamiast wyrazów: „na miarę z a ś  sześcienną, cali sześcien­
nych rosyjskich 7811,87 (4,5*2075 stóp sześciennych da­
wnej m. p.)” , powinno być: „na miarę zaś sześcienną, cali 
sześciennych rosyjskich 7811,87 czyli stóp sześ dennych 
4 ,5 2 0 7 5 ” . _______________

DZIAŁ NIEUilZĘD OWY
W a r s z a w a ,  

dnia 5 (i?) Kwietnia.
Posiedzenia wiedeńskiej rady państwa zbliża­

ją, się ku końcowi. Izbar ta ma jeszcze roztrzą- 
snąć projekt reformy podatku grantowego, ned 
którym już się rozpoczęły rozprawy, mające za­
jąć około 12 dni, a następnie rozważyć rezolu­
cję s jmu galicyjskiego, co zajmie także około 
tygodnia czasu. Zapewniają, że większość izby 
deputowanych rady państwa zaleci gabinetowi 
przedstawienie na następnej sesji projektu we­
wnętrznej administracji G jlicji,zgodnego,o ilebę  
dzie wypadało, z życzeniami sejmu lwowskiego. 
Chcianoby w ten sposób ułatwić deputowanym  
galicyjskim możność pozostania w radzie p: ń- 
stwa na następną sesją. Dzienniki lwowskie 
jednak energicznie znów przemawiają za u su ­
nięciem się delegatów z rady państwa, a jeżeli 
agitacja ta wzmoże się, przewidują, że rząd 
zmuszony będzie zaprowadzić w Galicji takie sa 
me położenie wyjątkowe, jak w Pradze czeskiej. 
— O zniesieniu tego stanu wyjątkowego w Pra­
dze nie ma już mowy, w skątku nieprzychylne­
go sprawozdania gubernatora Czech, jen era ła  
Kollera.

W iedeńska D ie Presse puściła wieść, że po­
między Francją, Austrją i W łochami nastąpiło

wmtaamwmamm

porozumienie utrzymywania wspólnej, mięszanf) 
załogi w Rzymie podczas trwania soboru p° 
wszechnego. W ieść ta była nieprawdopodobni 
już z tego względu, iż trudno było przypus2' 
czać, aby rząd papiezki zezwolił na pobyt wojs 
włoskich w Rzymie. Dzienniki półurzędowe pa 
ryzkie pospieszyły zaprzeczyć temu doniesiea1*! 
zapewniając, iż żadne układy nie toczyły się * 
tym przedmiocie, a L e Public posuwa się daK 
i zaprzecza nawet wieści o zamiarze rządu fi'80 
tuzkiego odwołania swych wojsk z Rzymu, P°' 
ukończeniu wyborów.

Pokojowa mowa margrabiego de Lavalette 
ciele prawodawczem francuzkiem, która wsz? 
dzie sprawiła jak najlepsze wrażenie, we Wł®1 
szech miała ten skutek, że wywołała ze stron) 
opozycji zapowiedzenie interpelacji o stośun' 
rach z Rzymem i w ogóle o polityce zagranic2 

nej W łocb. Prezes g a b in etu , p. Menabren> 
przypisywał widać tej interpelacji groźny chata 
kter, gdyż żądał odroczenia jej przynajmow 
do czasu skoro budżet zostanie uchwalony, ał>) 
w razie gdyby wywołała przesilenie gabinetowe 
finansowa i administracyjna organizacja kraj11 
były już zapewnione. Opozycja jednak oznajm1 
ła, iż wniesie tę interpelację przy roztrząsani* 
budżetu wydziału spraw zagranicznych.

Półurzędowe dzienniki paryzkie, które prz^ 
kilkoma dniami jeszcze wysław iały pojednawca 
usposobienie p. Frere-Orban, oraz donosiły® 
nadesłaniu mu od króla Leopolda II powiDSZ0' 
wania za prowadzone układy, nagle zrobił) 
zwrot, i donoszą, że wypracowany przez nieg° 
projekt porozumienia, mocno się różni od p°. 
glądów rządu francuzkit go, który będzie musiaf 
wypracować przeciw-projekt. Z tego się okazil 
je, że układy pomiędzy p. Frere-Orban a min1' 
strain i francuzkiemi nie doprowadziły do żadnC 
go rezultatu i sprawa jest na tym samym punk 
cie, jak przed temi układami.

Rząd hiszpański, który w ostatnich czasacł) 
doznał przeciwności losu, za jakie należy uwa­
żać odmowę Dom Fernanda, która wprow* 
dziła rozdwojenie w szereghch większość 
jak również wiadomości o pogorszeniu poł°{ 
żenią na wyspie K ubie, z drugiej stroili 
doznał znacznego pow odzenia, otrzymawS2j 
od bankierów paryzkich pożyczkę 250  mi* 
jonów franków, która wkrótce ma być wypuS2 
czona. Pożyczka ta, d ijąc mu możność protf2 
dzenia regularnej administracji i łożenia na k® 
szta wojenne przy ściganin band karlistów, kt( 
re stają s :ę coraz groźniejszemi, wskazuje zaP 
zem, że sfery finansowe paryzkie, wbrew zdafl*

— ”̂Ale przynajm niej nie zostawiłeś u odźwiernej 
twojego pierścionka?

—  O w s z e m ,  zostawiłem;—niedbam o ten drobny 
klejnocik—małą miał wartość, a Paulinkę od której 
go dostałem na pamiątkę, dawno już  puściłem w 
trąbę...

  Nierozważny, szaleńcze! zawołał Mascarot.
— Ja! i  dla czego?
— Mascarot zawahał się przez chwilę i odrzekł:
— Dla... niczego!
Godny rajfur nie chciał powiedzieć prawdy; oba­

wiał się on ażeby ten pierścionek jako dowód, nie po 
został w ręku pani Poileveu, stary lis wiedział do­
brze jak małej rzeczy potrzeba dla zręcznego czło­
wieka, ażeby z niej doszedł do źródła najzawilszej in- 
tiygi. Czyliż nie dosyć było dla Canler’a małego 
świstka papieru, którym obwinięto świecę, ażeby od­
kryć całą bandę złoczyńców z ulicy St. Denis! A wsza­
kże jedna drobna szczypta popiołu z cygara, znale­
ziona na marmurowym gzemsie kominka, wydała 
sławnemu panu Lecoq tak przebiegłego jak Corvinsi 
zbrodniarza!

— Otóż to są błędy, które naprawić trudnolwy- 
szeptał rajfur tak cicho, że Florestan dosłyszyć go 

nie mógł.
Lecz musiał przerwać wszystkie te myśli, ażeby 

zwrócić całą uwagę na Andrzeja. Młody malarz wi 
docznie już przyszedł do siebie, albowiem powstał 
mówił coś z szczególnem ożywieniem, a słowa jego

musiały być silne, gdyż Modesta słuchając ich, zała­
mywała ręce i miała wyraz przestrachu w twarzy.

— Ach! ach! zawołał nagle rajfur. Któż jest ten 
drugi panicz, mający układ i minę anglika?

— Jakto? ojcze Mascarot, nie znasz wi ęc pana de 
Breulh-Faverley?

— Tego, który miał...
— Zaślubić hrabiankę? No, tak!
Mascarot był jednym z tych silnych umysłem i nie­

ustraszonych ludzi, których nic zachwiać ani przera­
zić nie zdoła; którzy otrzymawszy pchnięcie sztyletu 
w plecy, nie odwróciliby się może — jednakże nie 
mógł powstrzymać się i zaklął straszliwie:

— Do kroćset tysięcy djabłów! Więc de Breulh i 
Andrzej, są przyjaciółmi?

— Zdaje się, kochany papo Mascarot —ja tak wno­
szę przynajmniej.

W istocie, rajfur musiał znajdować się pod wpły­
wem wielkiego wzburzenia umysłu, ażeby mógł zadać 
Florestanowi pytanie podobnego rodzaju — tem bar­
dziej, że odpowiedź na nie miał przed oczami, w ser- 
decznem i poufałem obejściu się z sobą dwóch mło­
dych ludzi.

Modesta odeszła już przed chwilą, a Andrzej z p. 
de Breulh udali się pieszo w kierunku alei cesarzo­
wej, trzymając się pod ręce.

— Widzę, że p. de Breulh pocieszył się łatwo po 
dostaniu „odkosza,” rzekł ironicznie rajfur.

— Odkosza? On! Więc nie wiesz o tem, papo ^ 
scarot że to pan de Breulh właśnie napisał do hf 
biego, cofając się od małżeństwa z hrabianką!

Tym razem Mascarot zniósł w milczeniu stras2 
wy cios, jaki mu zadano. Zdobył się nawet n8 ( 
śmiech i na jakiś żarcik, którym pożegnał Floresta® 
Lecz po odejściu pięknego lokaja uczuł że gD‘J 
gwałtowny miotać nim zaczyna na myśl, że plaO 
go, który uważał jako blizki wykonania, narażosl 
być może.

— Jakto! zawołał sam do siebie głuchym odw Ą  
kłości głosem, idąc z zaciśniętemi pięściami — K 
mam już dojść do celu, miałażby mi stauąć na z8 ^ 
dzie głupia miłość jednego chłystka? Nie! tak ni® 
dzie! Muszę dojść do celu, a jeżeli ten chłopiec6 
nął na mojej drodze... ha! tem gorzej dla niego!

XXI.
Doktór Hortebize, od dawna już poprzysiągł so,t)i(— -----------------------------------     — - -   .1 t  L J  —

wykonywać ślepo wszelkie zlecenia Mascarota. 
Baptysta rozkazał—to dosyć.
Szanowny rajfur rozkazał mu nie spuszczać z 

Pawła—nie opuścił go więc ani na jedną chwilę 
Zaprowadził go najprzód do Martin-RigaTa i* ------------------u iii — , , JJI

obiadowali razem, pomimo nieobecności bankier^  ̂
stępnie wziął go z sobą do klubu, zkąd pow róci i
zem do mieszkania doktora i przenocowali razeB1 

*  (d. c. n .)‘
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Sienników, mają przekonanie, iż położeńieHisz- 
Panji nie jest wcale niepewne. — Książę Mont- 
Pensier tymczasem, za pomocą dziennika Corre- 
spondencia, zaprzeczył wieści jakoby zaciągnął 
Pożyczkę. Chciał on tern niejako odróżnić się 
°d Don Carbsa, który zbrojną ręką ubiega się 
0 tron h isz p a ń sk i i dla tego zaciąga pożyczki.
^ bliższego rozważenia poprzedniego artykułu 
Correspondence, okazuje się też,  że książę 
^lontpensier nie wyrzeka się korooy hiszpan- 
skuj, owszem, ofiarowanie jej przez kortezy u- 
'vażalby za trjumf rewolucji, a oświadczył, że 
teraz będzie przebywał w ciszy, dla tego, aby 
leszcze bardziej uwydatnić różnicę swego postę­
powania od działań Don Carlosa. Czy jednak 
kortezy ofiarują mu koronę, to rzecz zup Anie 
inna.

Senat washingtoński, prawie jednomyślnością, 
bo 54 głosami przeciw 1 odrzucił projekt urno­
wy w przedmiocie statku Alabama, ułożony i 
Podpisany przez p. Iteverdy Johnsona i lorda 
Clarendona. Zatem układy w tej sprawie trze­
ba zaczynać na nowo, a wątpić^ można, aby 
rząd washingtoński spieszył się z ich rozpoczę­
ciem.

rST e 1 e g; t ii Efi $
D z i e n n i k a  W a r s z a w s k i e g o .

W i e d e ń ,  16 (4) kwietnia. Die 
Presse donosi, i e  król włoski prze­
słał powinszowanie papieżowi za 
pomocą, odręcznego pisma.

P a r y  ż, 15 (3 ) kwietnia. La P ran­
ce. uważa projekt p. Frere-Orban  
jako nie dający się przyjąć, i zape­
wnia, że rada gabinetowa, prawdo­
podobnie po zbadaniu projektu, uło­
ży przeciw-projekt.—Le Public za­
przecza wieści, jakoby Francja za­
mierzała odwołać z Rzymu wojska, 
po wyborach.— W edług Patrie, sto­
sunki pomiędzy Francją a Belgją, 
Pomimo różności zdań, są jak. najdo­
skonalsze.

B e r l i n , ^  {4) kwietnia. ISa po 
siedzeniu parlamentu półuoeno-nie 
^ieckiego, Feber wniósł projekt u- 
kvorzenia ministerstwa zw iązko­
wego. Bismarck żyw o walczył prze­
ciwko temu wnioskowi, groził dy­
misją w razie jego przyjęcia, o- 
świadczył, że  centralizacja Niemiec 
łiez głębokiego wsirząśnienia jest 
^jemożliwa i dodał, że  należy po­
dstaw ić czas do rozwoju konstytu­
cji związkowej. Po przedstawieniu 
fi’zez p. Laskera, że  ministrów ta­
c o w y c h  ma mianować kanclerz 
W iązkowy i objaśnieniu ze strony 
l* Bismarcka, iż taki pogląd zbliżi 
§* do wniosku, — wniosek zosta 
Przyjęty przez parlament 111 głosa ni 
Cięciw 100.

(Correspondent Bureau).

W iadomości telegraficzne.
,*  Wiedeń, 14 (2 ) kwieinia. Die Presse podaje po- 

że F rancja podała projekt, ażeby A ustrja i 
Ochy zaproponowały rządowi papiezkiemu w spol- 

4 okupację Rzymu na czas trw ania soboru powsze 
lego Francja, A ustrja i W łochy miały jakoby za-

W b / f l / i  .  .  P  ,    4 . . , ™  i « r r 7 f T l £ » H - 7 1 P
Francja, A ustrja i m o cn y  miaty 

i F.ze<i pomiędzy sobą umowę w tym względzie, 
t Wolffa T. B.).
, f a r y i ,  13 (1) Lwietnia. Na dzisiejszem posie- 

eniu ciiła prawodawczego, w dalszym ciągu roz- 
j  aw fad b u d że tem , m inister wojny, odpowiadając na 
u °wodzenii p. Gamier Pagbs’a, oświadczył, że stopa

pokojowa arm ji stałej nie przekroczy nigdy normy 
400,000 ludzi, i że urlopowani półroczni rozpuszcza­
ni będą do domów po ukończeniu inspekcji. Popraw ­
ka żądająca rozwiązania gwardji cesarskiej ; zmmej- 
szeuia arm ji na stopie pokoju do 200,000 ludzi, zo­
sta ła  odrzuconą. Inna poprawka, broniona przez p. 
Carnot’a. żąda za; rowadzenia oszczędności za pomo­
cą zmniejszenia arm ji na stopie pokoju i użycia tyc 
oszczędności na pensje dla nauczycieli szkół ludo­
wych. M arszałek Nieł oświadczył, że utrzymanie n a ­
dal oddziału wojsk wyborowych jest niezbędne. Roz­
prawy trw ają w dalszym ciągu.— Constitutionnel ogła­
s z a  list Persigny’ego, w którym  tenże zaprzecza, ja ­
koby dawał iadę do jakiejkolwiek kombinacji mim- 
sterjalnej lub też ażeby zam ierzał wziąść udział w ta
kowej. (Tamie). ,

* Paryż, 13 (7) kwieinia. T rak tat pomiędzy mm- 
stem Paryżem  i Credit fo n d er  został przyjęty 116 
głosami przeciw 1. Mowa, k tó rą  miał prefekt depar­
tam entu Sekwany, p. Haussman, została dobrze przy­
jętą. Ciało prawodawcze przyjęło cały budżet mini­
sterstw a wojny. {Tamie). Tr . .

* Marsylja, 14 (2) kwietnia, Listy z K onstanty­
nopola z d. 7 kwietnia podają p e ł n o  szczegółów o u- 
roczystościach wydawanych na cześć księcia i księżny 
Walji. Sułtan przyjmując ich królewskie wysokoście 
w pałacu podał rękę księżnie Walji. Abdul Aziz ba­
wił na balu w ambasadzie angielskiej aż do godziny 
drugiej rano. Mówią,, źo ofiarował ©n s z d u i  pereł i 
djadem księżnie Walji. (Cor. Hav. B u l) .

* Florencja, 14 (2) kwietnia. Na dzisiejszem po­
siedzeniu izby deputowanych, Micelli i Laporta zapo­
wiedzieli interpelację w przedmiocie kwestji rzym ­
skiej i polityki zagranicznej. P rezes ministrów Me 
uabrea wynurzył życzenie, ażeby interpelacje te po 
stawione zostały dopiero po rozprawach nad budże­
tem i nad niektóremi ważnemi prawami, tak iżby o r­
ganizacja fiuans iwa i adm inistracyjna kraju zostaiy 
zabezpieczone na przypadek, gdyby interpelacje po- 
mienione miały doprowadzić do przesilenia. Obaj de 
putowani wyż wspomnieni oświadczyli, że postawią 
swe interpelację przy rozprawach nad budżetem 
spraw zagranicznych. ( Wolffa T. B).

* Florencja, 14 (2) kwietnia. Italie militaire ogła­
sza projekt rządowy co do przyszłej organizacji ar 
mji. Armja ma być piod/.ieloną na czynną i rezerwo 
wą, z których pierwsza wynosić powinna 400,000 lu ­
dzi, druga zaś 220 0 ,0  l u d z i .  Rezerwy mają byc u 
organizonane podług prowineij. (Tam ie).

* Florencja, 15 (31) kwietnia. Gazzetta d 'lta lia  
donosi o rychłem  ukończeniu operacji w przedmiocie 
dóbr kościelnych z grupą Fould, Credit fo n d er  i ban­
kiem narodowym. Dyrekcja tego ostatniego zapropo­
nowała radzie zarządzającej, ażeby kapitał banku 
zwiększony został ze 100 na 200 miljonów franków 
i ażeby tenże bank zaforszusował rządowi 100 mi- 
Ijenów po 5 %  dla zniesienia kursu przymusowego 
(Tam ie).

* Itzym, 12 kwietnia (31 marca). Deputacja nie­
miecka przywiozła papieżowi mdjon franków. Depu- 
tacia węgierska przywiozła mu kilkaset tysięcy tt. 
(Corr Hav. Bu.l)

* Bruksela, 15 (3 )  kwietnia. Donoszą z Mons: 
W ybuchło świętowanie robotników w kopalniach wę­
gla, wysłano tam wojsko; obawiają się także święto­
wania w kopalniach węgla w Charleroi, (lam ze).

* Frankfurt, 14 (2) kwietnia. Domy bankierskie 
braci Sulzbach z F rankfurtu , Oppenheim-A lberti i 
spółka, towarzystwo jeneralne i inne znaczne domy 
bankierskie w Paryżu, zaw arły z H iszpanją umowę o 
pożyczkę zatw ierdzoną przez kortezy i wynoszącą 
250 miljonów fr. 3 %  długu  zewnętrznego. Pożyczka 
ta  wkrótce zostanie wypuszczoną. (Tam ie).

* Londyn, 12 kwietnia (31 marca). P. Otway 
odpowiadając p. Sykes wyrzekł, że polityka Anglji 
opiera się na utrzym aniu dobrych stosunków z Im -  
nami. Dodał on, że rząd  angielski rozszerzy swoje

' stosunki handlowe w państwie niebieskiem. W koń­
cu p. Otway krytykow ał postępowanie konsula w F o r­
mosa, który został odwołany. — Dziś p. Dizraeli od­
by ł posiedzenie z torysam i dla naradzenia się nad 
poprawkami, jakie m ają być zaproponowane do bilu 
co do kościoła irlandzkiego. Jest to oznaką, że to ­
ry sowie nie m ają już nadziei, ażeby bil ten został od­
rzucony, i że usiłu ją tylko otrzymać w mm niektóre 
zmiany szczegółowe. (Cor. Hav. Bul.)

* Londyn, 13 (1) kwietnia. M inisterstwo skłon- 
nem jest do zgodzenia się na propozycję p. Russell 
co do utworzenia 28 nowych parów na przypadek, 
jeśli izba parów postanowi nie przyjąć bilu o koście­
le irlandzkim, ('lam ie).

* Londyn , 14 (2 ) kwietnia. Podług telegram u z 
W aszyngtonu z daty wczorajszej, senat odrzucił umo­

wę zaw artą z rządem  angielskim w przedmiocie kwe­
stji Alabama .—Horacy Rublee został mianowany po­
słem Stanów Zjednoczonych w Bernie. ( H outs. J -

B  * Londyn , 15 (3) kwietnia. Królowa odroczyła 
swój wyjazd do O sb o rn e  do przyszłego tygodnia — 
Podług depeszy telegraficznej z W aszy n g to n u  z daty  
wczorajszej, senat zatwierdził nominację L o th o rp a  
Motley’a na posła w Londynie i John’a Hay’a na po­
sła  w Wiedniu. (Tamie).

* Wczoraj, w piątek, 4 (16) kwietnia, na pa­
miątkę cudownego ocalenia życiaNajjaśaiejszego 
Pana, od grożącego niebezpieczeństwa, po na­
bożeństwie w katedrze prawosławnej odbyła się 
procesja która wyruszyła o godzinie 12-ej i przy 
ciepłej letniej pogodzie postępowała ulicami: M io­
dową, Senatorską i KrakowskiemPrzedmieścitm. 
Duchowieństwo było poprzedzane chorągwiami i 
mnóstwem obrazów , niesionych przez niższe 
stopnie różnych pułków. Z obrazów szczególnie 
się odznaczał, z powodu swego bogactwa i arty­
stycznego wykończenia, obraz św. Mikołaja cu­
downego, sprawiony w 1832 r. przez stopnie 
1-ej brygady srtyler,i gwardd, obecnie konsy- 
stującej w Warszawie. Na czele duchowień­
stwa szedł najprzewielebniejszy arcybiskup war­
szawski i nowogieorgiewski Joanicjusz,— za du­
chowieństwem zaś Jenerał-Feldmarszałek, wszy­
scy jenerałowie, władze wojskowe i cywilne, a 
za nimi parafianie obojga płc»; na ulicach z obu 
stron stały tłumy ludu. Procesja zatrzymała 
się na phcu Saskim, gdzie ustawione były woj­
ska uczestniczące w paradzie; muzyka wojskowa 
zagrrła hymn. „Jak sławny”. Arcybiskup z 
asystą odprawił uroczyste nabożeństwo na estra­
dzie wzniesionej na środku placu. P o nabo­
żeństwie, kiedy procesja wyruszyła i przecho­
dziła przez plac Saski, muzyka grała hymn: „Jak 
sławny”, a przy wejściu w ulicę Wierzbową, 
wykonała hymn narodowy. Procesja powracała 
do katedry ulicami: Wierzbową, Bielańską i D łu ­
gą. O zmroku miasto zajaśni ło  rzęsistą ilumi­
nacją. W wielkim teatrze przed rozpoczęciem 
przedstawienia na korzyść ochrony Mikołajew­
skiej, artyści włoskiej i polskiej opery wykonali 
hymn: „Boże Cesarza chroń”, powitany nieumil- 
kającemi okrzykami „liura” i na ogólne żądanie 
publiczności powtórzony.

♦ ( T o w a r z y s t w o  p i e l ę g n o w a n i a  r a ­
n i o n y c h  i c h o r y c h  w o j o w n i k ó w ) .  J Wj 
małżonka Jenera ł Feldm arszałka H rabina Bergowa 
i hr. A leksandrina Potocka, raczyły ofiarować na ko­
rzyść towarzystwa pielęgnowania ranionych i chorych 
wojowników, miękkich przyrządów operacyjnych i 
bandaży: hrabina Bergowa 3 pudy, 29 funtów, 48 zo- 
łotników, a hr. Potocka 2 pudy, 6 funtów, 38 zołot- 
ników. W arszawski zarząd miejscowy przyjmując te 
szczególnie pożyteczne i odpowiednie celowi towarzy­
stwa ofiary z najżywszą wdzięcznością, uważa za obo­
wiązek podać o tem do wiadomości publicznej.

—  Przesyłane do warszawskiego miejscowego zarzą­
du towarzystwa pielęgnowania ranionych i chorych wo­
jowników korespondencje, należy przesyłce do mieszka­
nia referenta tegoż zarządu, profesora, radcy stanu 
Schmidta, przy ulicy Wiejskiej, w domu Zamojskiego 
N. 5.

* ( P o d z i ę k o w a n i e ) .  Czytamy w Warsz. Dnie w.: 
Otrzymaliśmy z P łocka list następującej osnowy: „Przez 
Najwyższy ukaz z roku 1884, nadane zostały żydom 
prawa polityczne, i teraźniejszy gubernator płock>, ba­
ron M. J .  Wrangel, siedzący niezmordowanie za intere­
sami powierzonej rnu gubernji, zwrócił także uwagę na 
organizację gminy żydowskiej. Wchodząc we wszystkie 
szczegóły, przywrócił on w niej porządek. Staraniom 
jego gmina ta obowiązana jest urządzenia w obecnym 
czasie płockiego szpita’a żydowskiego i zwiększenie l i ­
czby szkól elementarnych. Chcąc wynurzyć gubernato­
rowi swą głęboką za to wdzięczność, żydzi m ast,a P ło ­
cka pplecjli swej deputacji podziękować baronowi Wran- 
glowi i upraszać o zgodzenie s ę jego na uzyskanie po­
zwolenia na ustanowienie przy gimnazjum tutejszym, za 
zebrany kapitał w sumie 900 rsr., stypendjum imienia 
barona M. J. Wrangla, na korzyść ubogiego ucznia sta* 
rozakonnego.”
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* ( K u r j e r e k  m i e j s k i ) .  Swietnein było 
■wczorajsze przedstawienie w teatrze wielkim! P rze­
znaczone na dochód Mikołajewskiej ochrony żołnier­
skich dzieci w W arszawie, wykonane przez artystów 
włoskich, którzy już ostatecznie zam ilkną w tym se­
zonie, zgromadziło natłok publiczności do sali wiel­
kiego teatru . W stępem do tego przedstawienia, zło­
żonego z program u urozmaiconego bardzo, było dw u­
krotne wykonanie „Hymnu narodowego” Lwowa, 
przez cały skład artystów  opery, chóry, orkiestrę 
teatralną i muzykę wojskową, w czasie którego cyfra 
Najjaśniejszego Pana ukazała się w transparencie. 
Okrzyki i oklaski publiczności, zakończyły ten wstęp 
wspaniały. Sam właściwy program  rozpoczęło pięć 
orkiestr wojskowych z 3-ej piechotnej dywizji gwar- 
dji, k tóre  wykonały wybornie uw erturę i Introdukcję 
z opery „Norm a” . Następnie panna Ferucci wyko­
nawszy arję  z „Carlo il Tem erario” została literalnie 
zasypana deszczem bukietów, rzuconych na scenę 
przez wielbicieli jej talentu, a oprócz tego otrzym ała 
dw a wielkie, wspaniałe bukiety w darze. Takaż sa­
m a owacja kwiatowa, spotkała wczorajszego wieczo­
ru  i dwie inne artystk i włoskie, pp. A rtó t i Beuatti. 
Nigdy jeszcze na scenę tutejszą nie padło tyle bukie­
tów, podczas jednego wieczoru! Jednakże istotnemi 
tryum fatoram i wczorajszego widowiska byli: panna 
A rtó t i pan Stagno, szczególniej zaś ten ostatni, k tó­
rem u przeznaczono było wykonać trzy ak ta  wzięte 
z trzech oper: „Fausta”, „Fra-Diavolo i „Rigoletto” 
i to ak ta  najtrudniejsze, najbardziej utrudzające te ­
nora. Wziąwszy na uwagę że p. Stagno, onegaaj od­
śpiewał ogromną partję Raula w „Hugonotach”— mu­
sieliśmy przyznać, słysząc śpiew jego potężny pod­
czas wczorajszego wieczoru, który w strząsał atm os­
ferą sali, że młody ten  artysta , jako tenor di forza, 
ma przed sobą znakomitą przyszłość!

Panna Artót, łatwiejsze m iała zadanie, gdyż sam 
tylko drugi ak t „Fausta” wymagał od niej, jako od 
M ałgorzaty, pracy w wykonaniu, i prześlicznej arji 
przy kołowrotku i uroczego duetu z Faustem  i co 
główna, wyrazistej sceny przy oglądaniu klejnotów'— 
któ rą  p. A rtó t zawsze po mistrzowsku odtwarza, g rą  
i śpiewrem zarówno. N ajbardziej podobno artyści 
włoscy uraczyli nas wczoraj przepysznym kw artetem  
z ostatniego ak tu  Rigoletta. To ^arcydzieło Verdego, 
przejm ujące dreszczem słuchaczy, mieszczące w so­
bie razem tyle prostej rozkoszy i tyle śmiertelnego 
sm utku, wykonali wzorowo pp. A rtó t i Ferucci, jak 
również pp. Stagno i Padilla. Pomiędzy aktem z Fra- 
Diavola a Rigolettem, jako intermedium, orkiestra 
pod dyrekcją p. Józefa Dupont, wykonała obraz sym­
foniczny, illustrujący jakoby, 22 gą pieśń Iliady Ho­
mera, p. t. „H ektor”. Utwór ten skomponowany 
przez p. Dupont, podobał się powszechnie i przyjęty 
został hucznemi oklaskami i przywołaniem kompozy­
to ra . Tak się zakończyło wczorajsze widowisko, k tó ­
rego cel szlachetny w zupełności osiągnięty został.

— Ale i tea tr Rozmaitości, przepełniony był także 
podczas wczorajszego wieczoru. Przyczyną takiego 
napływu publiczności było piąte z kolei, gościnne wy­
stąpienie p. Rapackiego w „Szlachectwie Duszy” Chę­
cińskiego, gdzie arty sta  krakowski przedstaw ił postać 
W ilczury. Ze wszystkich ról dotąd przezeń odegra­
nych na scenie tutejszej, ta byia najwdzięczniejszą 
może. P. Rapacki, pojął doskonale charak ter W ilczu­
ry, choć może za nadto uwydatnił proste jego pocho­
dzenie, k tóre przecież w obejściu towarzyskiem, m u­
siało nabrać pewnej już ogłady, skutkiem  rozmaitych 
stosunków społecznych i długoletniego życia w dostat­
ku. Zresztą, była wielka swoboda i natur alność w grze 
jego. Samej tylko dykcji, za nadto wybijającej rymy 
wiersza, co tylko w trajedji je s t wymagalnem—m ieli­
byśmy coś do zarzucenia. Podczas wczorajszego przed­
stawienia „Szlachectwa Duszy”, rolę syna W ilczury, 
doktora, przedstawił po p. Stolpem, p. Tatarkiewicz 
i wywiązał się z niej bardzo szczęśliwie. Publiczność, 
wczoraj jak  zwykle, przyjmowała hucznie debiutanta, 
k tóry  też istotnie posiada wiele i różnostronnego ta ­
lentu.

— Czytaliśmy w tych dniach wielkie pochwały od­
dawane przez innego znowu recenzenta lwowskiego, 
a rty stce  sceny tutejszej p. Biedtońskiej (Borkowskiej) 
za jej debiut w dram ie „Biedna, czyli dziewcze z gó r”. 
P rzytaczam y tu  ów Ustęp recenzji:

„W piątek widzieliśmy pierwszy raz p. Biedrońską 
w sztuce „B iedna czyli dziewczę z gór ” — w roli ty­
tułowej. G ra pani B. odznacza się wielką natu ralno­
ścią i głębokiem uczuciem. A rtystka ta nie goni za 
efektam i—nie sili się na sztuczne wywołanie wrażeń, 
i właśnie tą  niewymuszonością, tą  praw dą gry wywo­
łuje wielkie wrażenie. W pierwszych dw óch aktach — 
gdy chara ter roli jest przeważnie naiwny, ta niewy­
muszona naturalność gry wydać się mogła monotonną 
ińece; co do nas wyznamy, że wolimy taką grę, niż 
pieszczotliwą afektację naiwności. W następnych

aktach, gdy rola przybiera charak te r więcej dram aty­
czny, gra p. B. mogła i najwybredniejszych zadowo­
lić. W  chwilach, gdzie artystka "mogła się najbar­
dziej pokusić o wywoływanie efektów na koszt prawdy 
i naturalności, p. B. utrzym ała się zawsze w należy­
tych granicach — a nie traciła  nic na tem dram atycz­
na siła . Przypomniemy tylko scenę z listem, gdy „bie­
dna” dowiaduje się, że ją  zniesławiono—i w Maurycym 
poznaje ojca, przypominamy chwilę, gdy w'domu księ­
żnej spotyka ją  Ferdynand — a wreszcie gdy ojciec 
stary  poznaje w niej córkę. W ykrzyk radości lub bó­
lu, który nieraz artystki, chcąc mu dodać siły, czynią 
tak  bardzo nieharmonijnym i rażącym, u p, B. dlatego 
właśnie, że jest naturalnym  i wypływa z głębokiego 
przejęcia się rolą, nie razi nigdy słuchacza, a wywołu­
je wrażenie. Dodajmy wreszcie, że p. B. posiada wy­
doskonaloną grę ruchów i dar pięknego pozowania — 
a uznamy, jak  byłoby pożądanem, gdyby gościnne 
występy p. B. zamieniły się na stałe. W  rolach wy­
soko dramatycznych możeby skala talentu p. B. nie 
w ystarczyła—w rolach, jak  „Biedna”, „Poczw'arka” 
i t. p. mogłaby ona grać z wielkiem powodzeniem” .

— Wiosna, wcześniejsza niż zwykle w tym roku, 
już porozwijała listki bzu w ogrodach — wkrótce z a ­
pewne obdarzy nas czarownym zapachem jego kwia­
tu. No\ve życie wstępuje wszędzie, ztąd także i ruch 
niezwykły panuje po zakładach przeznaczonych na 
wiosenne i letnie spacery. Jeden z takich zakładów, 
„P rado” za rogatką wolską, gdzie dotąd panował tak 
wzorowy porządek i dokąd grom adziła się publicz­
ność na muzykę i spacer po najświeższem powietrzu, 
przejść ma podobno w inne ręce. W każdym  jednak 
razie mamy nadzieję, że miłe to ustronie i nadal na 
stopie dawniejszego porządku utrzym ane zostanie.

Pzypominamy czytelnikom, że ju tro  w auli szko­
ły głównej odbędzie się następna z kolei prelekcja 
profesora F. H. Lewestama, której przedmiotem b ę ­
dzie dalszy rozbiór i odczyt „F austa” Goethego. Przy 
tej sposobności donosimy, iż p. Lewestam w pier­
wszych dniach m. maja, będzie m iał odczyt o arcy- 
dziele W iktora Hugo „H ernanim ”, z którego dochód 
przeznaczył na korzyść niezamożnych studentów 
szkoły głównej, w której je s t profesorem.

— P. Frieman skrzypek, znany już publiczności 
tutejszej, przyjechał do Warszawy.

— Na scenie Rozmaitości, wkrótce będzie p rzed­
stawiona nowa komedja jedno-aktowa, tłum aczona 
z francuzkiego p. t. „Tylko jedno słowo.” A l.

* (P r  e 1 e k c j  a p. P .  J .  W e i n  b e  r g a ) .  We 
środę wieczorem, w sali ruskiego klubu, profesor Wein­
berg, odczytał czwartą z kolei prelekcję o literaturze 
dramatycznej ruskiej. Przedstawiwszy słuchaczom swym 
krótki rys historyczny francuzkiego klasycyzmu, szano­
wny prelegent, określił potem wpływ jego na dramę ru ­
ską. Podczas panowania Elżbiety Piotrówny, na dworze 
ruskim panowała przeważnie francuz czy zna. Artyści 
francuzey przedstawiali dla dworu sztuki Kornela, Ka­
syna i Molićra; dla ludu ukazuje się scena, na której do­
morośli komedjanei improwizowali własne dowcipy. 
Z improwizowanych tych komedij, nie doszły do nas ża­
dne zabytki; zdaje się atoli, że były one dalszym ciągiem 
intermeijów z czasów Piotra W-go. Jednocześnie uka­
zują się pierwsze usiłowania Łomonosowa, a w ślad za 
nim obfita działalność Sumarokowa, którego najwyż­
szym celem, jak sam powiada, było zapoznać swój n a ­
ród z teatrem  Rasyna... Dość obszerny ustęp, poświęcił 
szanowny profesor Szekspirowi, historji jego dzieł na 
scenach i w literaturach obcych, a  nakoniec w Rosji. 
Wiadomo, że nigdzie Szekspir nie został przyjęty, tak w 
literaturach, jak i w repertoarach scenicznych jak w 
Niemczech i w Rosji. W tej ostatniej zaś najświetniej­
szym tłumaczem chwały Albionu, był Polewoj, pierwszy, 
który zrozumiał wysoki genjusz Mickiewicza, i wyrobił 
mu późniejsze jego powodzenie. Francuzki klasycyzm za 
Elżbiety, Szekspir za Katarzyny—to wzory, podług k tó ­
rych wykluwać się zaczęła literatura dramatyczna w Ro­
sji. Z salonów dworskich zcs.tąpiia do ludu, i już w r. 
1756 spotykamy w Petersburgu st J ą  scenę, która szyb­
ko rozwijała się pod opieką Cesarzowej, uważającej teatr 
za szkołę narodową, a siebie za najstarszą nauczycielkę, 
odpowiedz alną przed Bogiem za obyczaje swego ludu. 
Niepostrzeżenie ubiegła słuchaczom godzina odczytu, to 
też huczny oklask był wymowną ich podzięką dla szano­
wnego prelegenta.

* (O t w a r c i e  z a k ł a d ó w  n a u k o w y c h  r z ą ­
d u  w y c h). Otworzone zostały szkoły elementarne w 
dyrekcjach łódzkiej — we wsi Sokolej-górze, w powie­
cie nowo radomskim; w Zagórzach, w tymże powiecie; 
Porębie - Mrzygłodzkiej; kieleckiej—  we v-rsiach: Ru- 
cinaowicacli, powiecie miechowskim, -i Nadzowie, w tym­
że powiecie; płockiej — we wsiach: Grudusku, powie­
cie ciechanowskim, Nacpolsku, powiecie płońskim, i 
Duliku, powiecie rypińskim.

i ’ ( O t w a r c i e  i z a m k n i ę c i e  z a k ł a d ó w  
n a u k o w y c h  p r y w a t n y c h ) .  Wydano upowa' 
znienie nauczycielowi szkoły elementarnej rządowej * 
Kaliszu, Ambrożemu Idzikowskiemu, do otwarcia i O' 
utrzymywania w temże mieście szkoły elementarnej pr/" 
watnej męzkiej; Wojciechowi Jaworskiemu — do otwar- 
cia i utrzymywania szkoły prywatnej dwuklasowej męz' 
kiej w m. Rawie; Zofji Mertens — do przeniesienia do 
m. Słupcy utrzymywanej przez nią w Kaliszu szkoły el«' 
mentarnej żeńskiej. Zamknięte zostały: szkoła pryw®' 
tna trzyklasowa męzks, utrzymywana w m. Petrokow® 
przez Wojciecha Jaworskiego, i szkoła prywatna elemeii' \ 
tarna żeńska, utrzymywana w m. Suwałkach przez Z<>' 
fję Swięcką. Udzielono świadectwa: a) Prywatny®
nauczycielom i nauczycielkom 6, b) nauczycielom 1 ; 
nauczycielkom 11. (O kó ln ik  okr. nauk. w a n s .)

* ( P o r ó w n a n i e  d o c h o d u  z a  m i e s i ą c  m»" 
r z e c  r. b.):

a) na drodze żelaznej warszawsko-wiedeńskiej-.
rok 1868 rok 1869

z przewozu osób rs. 54 ,003 k. 27 rs. 52,732 k. 9 4 ‘/j
z przewozu tow. ,, 170,661 „ 7 2  „ 136,275 „ 9 8
różne dochody „  8 ,956 „ 4 4  „  9 ,690 „ 0 7 1/?

razem rs. 228,621 k. 43 rs. 198,699 k.00
W  r. 1869 mniej o rs. 29 ,922  k. 43.
Od początku stycznia do końca marea 1869 r. do­

chód w y n o s i ...........................................rs. 586 ,822  k. 07 '/»'
W tym 3amyra czasie w roku 

1868 dochód wynosił rs. 600,089 „ 73 ^
zatem w roku 1869 mniej o rs. 13,267 k. 65 '/i 

b) na drodze żelaznej warszawsko-bydgowskięj: 
rok 1868 rok 1869

z przewozu osób rs. 12,512 k. 68 rs. 13.580 k. 86
z przewozu tow. „ 29 ,360  „ 82 „ 28,979 „ 29 '/ł
różne dochody „  2 ,994 „  83 „ 2,972 „ 96 ^

razem rs. 44,868 k. 33 rs. 45 ,533  „ l i 1/*
W  roku 1869 więcej rs. 664 k. 7 8 ' /2.
Od początku stycznia do końca marca 1869 r. do­

chód w ynosi ...........................................rs. 132,9J1  k. 7 9 ’/a-
W tym samym czasie w roku 

1868 dochód wynosił . rs. 119,586 , , 6 9  |

zatem w roku 1869 więcej o rs. 13,325 k. 1 0 ‘/a-

* ( O ś w i e t l e n i e ) .  Latarnie gazowe miejskie, po­
cząwszy od ju tra ,  6 (18) kwietnia do 8 (20) kwietnia r. 
b. włącznie, powinny być zapalane o godzinie 7-ej min- 
45 wieczorem, — a gaszone o godzinie 3-ej minut 45 * 
rana.

* (W  y p a d k i m i e j s k i e ) .  W dniu zannegdaj- i 
szym, Arsenty Stepanow, skarbowy deńszczyk lejb-gwat' 
dji grodzieńskiego pułku huzarów, przybywszy do domu 
N. 3061 na ul:cy Czerniakowskiej, tamże w szopie po* _ 
wiesił się na rzemieniu; lecz dostrzeżony przez lokato­
rów wspomnionego domu i stójkowego, uratowanym zo" 1 
stał; zdrowie jego jest w dobrym stanie. StepanoW 
przyai'esztowany, a o postępku jego zawiadomiono kog0 
wypada.— W  cyrkule Wolskim, Zofja Szyi, żona stola­
rza, w domu pod N. 755 zamieszkała, urodziła bliźnię' 
ta, z których jedno, chłopczyk, pozbawiony zwierzchnid 
czaszki, tak, żemózg widać, drugie żeńskiej płci; — ob*' 
je bliźnięta zostają przy życiu. — Śledztwo sądowo-b' ‘ 
karskie, wyprowadzona dla wykrycia przyczyny śmierć1 
majstra ciesielskiego Krysztofa Gau, przywiezionego .u®' 
żywym do Warszawy, o czem w Gazecie Policyjnej z d- 
31 marca (12 kwietnia) za N. 70 doniesiono, wykami0- 
że nagła śnTerć tegoż nastąpiła skutkiem apopleksji m°2'  ; 
gowej, de czego przyczyniła się znaczna otyłość niebo' 
szczyka i wstrząśnienie przy spadnięciu jego z wozu & 
stanie napiłym; znaleziona zaś na ciele jego, raianowic® 
głowie, bokach i nogach rany, powstałe od przejechani* 
go wozem, za śmiertelne uznane nie zostały i w ogóe 
żadnego podejrzenia o przyczynienie się kogokolwiek 
jego śmierci nie osiągnięto, a tem samem zatrzyma16 
przy rozpoczęciu śledztwa niektóre osoby, uwolnio16 
bezzwłocnie zostały.

* (O f  i a r a ) .  Czytamy w gazecie Oolos: Dnia 24'S‘j 
marca, do własnej kancelarji Jej Cesarskiej Wysofc°^c* 
Wielkiej Księżny Cesarzewiczowej nadesłany zos.®f * 
Moskwy list na imię Jej Cesarskiej Wysokości, wkto^ 
rym w imieniu osoby, która życzy sobie pozostać n«ztlft 
ną, przysłano 3 ,000  rsr. na korzyść mieszkańcóy (yc__ 
miejscowości Rosji, które cierpią obecnie na fkutek ®ie!\ 
rodzaju zeszłorocznego, mianowicie: gubernij k i^ i0 
skiej i nadbałtyckich. Jej Cesarska Wysokość W’e  ̂
Księżna Cesarzewiczowa, rozrzewniona głęboko ym ^ 
wyra dowodom uczuć troskliwości o potrzeby ob°g* 
ziomków, wynurza szczerą wdzięczność osobii, . -g.
ofiarowała, część swego mienia dla ulżenia loi0^ 1 , 
szczęśliwemu spółbraci (własne wyrażenie ofiarod* '^^ ,  
tak za tę ofiarę, jak  również za wyrażone w Mci0 1 ^
cia wiernopoddańcze, i wzywa na tę osobę bl°6° 
wieóstwo Boże.
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* ( O b r a z y  h i s t o r y c z n e  r u s k i e ) .  Oficer 
^epilew ski wynalazł szczególnego rodzaju latarnię, od 
św ietlenia której obrazy nabywają nadzwyczajne oży­
wienie. Przy pomocy tej la tarn i, jak  donoszą B in .  
^ied., pokazywane będą, w szóstym tygodniu postu, 
kołnierzom pułku preobrażeńskiego obrazy historyczne 
r>iskie, przyczen czytany im będzie także tekst obja­
d a ją c y , napisany przez jednego z oficerów sztabu głó­
wnego. Rysunki o trazów  urobione zostały przez zna- 
D6go artystę C harlem agnea. N a pierwszy raz pokazy­
wane będą obrazy z dziejów P io tra  W  ielkiego, głównie 

\ Co do doniosłości jego prac i reform  wojskowych.

W ypadki w  Hiszpan,]!.
* M adryt, 13 (2) kwietnia. Na dzisiejszem posie  ̂

dzeniu kortezów, prowadzono w dalszym ciągu roz­
prawy nad konstytucją. Manterola wystąpił prze­
ciwko teorjom demokratycznym Castelara. (Gorr.

* M adryt, 15 (3) kwietnia. Prim miał naradę 
z Castelare’m; rzeczpospolita może być uważana za 
r2ecz dokonaną; stanie się ona w tych dniach faktem. 
(Tamie.)

* Zdaje się, że propaganda karlistowska zamierza 
^eczywiście przywieść wkrótce do skutku wielkie 
Przedsięwzięcia. Podług Public, nadeszły do Madry­
tu listy z Guadalajara i Cuenca, wskazujące jasno, że 
W liści ukończyli swoje przygotowania i chcą rozpo­
cząć walkę. W kroczenie band karlistowskich rozsta­
wionych nad granicą, ma nastąpić pomiędzy 15-ym

1 ’ 20-ym b. m., wodzem zaś naczelnym armji karli- 
stowskiej ma być mianowany jenerał Martinez, były 
Pułkownik żuawów papiezkich. Takież wiadomości 
°trzymała z Madrytu Ind. belge. Podług tego pisma, 
Pomniejsze oddziały karlistowskie ukazały się już w 
^zmsitych punktach Starej Kastylji; musiano posłać 
z Aranjuez do Ciudad-Real oddział jazdy, albowdem 
Przysposabia się tam powstanie karlistowskie; z a ­
trzymano i zabrano w Biskai kilka transportów bro- 
hi> która przysłana była z Xeres’u i przeznaczała się 
dla wyprawy karlistowskiej. Wszystkie te wydarze­
nia są jedynie wstępem do wdększych przedsięwzięć, 
które mają być przywiedzione do skutku w rozmai­
tych punktach ku końcowi b. m. Wyprawa karli- 
stowska ma przypaść jednocześnie z poborem do 
do wojska. Mieszkańcy prowincij północnych mają 
oyć tak przekonań o blizkiej walce, że wszyscy wła­
ściciele domów wiejskich w okolicach San Sebastjan a 
kazali powywozić z tych posiadłości wszelkie mienie 
fUchome, ażeby ustrzedz je od karlistów. Wojna 
Przeto domowa zdaje się być nieuniknioną, i ubole- 
*uć jedynie należy, że w sferach wpływowych w Ma­

il urycie nie zdołano jeszcze dotąd dojść do zgody, któ- 
?a sama jedna tylko byłaby zdolną zapewnić szybkie 
1 2upełue źwycięztwo nad żywiołami rewolucyjnemi. 
(Xordd.A. Z .)

* Agitacja na korzyść powstania na wyspie Kubie, 
P o b ie ra  . w prasie północno - amerykańskiej coraz 
j^ksze rozmiary. Nowy powód do tego dała ta oko-
Czuość, że jak donosi depesza z Hawany z 27-go 

Pktrca, parostatek wojenny hiszpański przywiózł tam 
p kajdanach ajenta' konsularnego północno-amery- 
pńskiego, którypełnił te obowiązki w porcie Gibara; 
J^ęzienie jego dokonane zostało za to, że obwiniono 
j o porozumienie z powstańcami. Mówią także wie- 
k ,° zabraniu statku kupieckiego północao-amery- 
5^óskiego przez władze hiszpańskie koło wysp Ber-

tldzkich. ( Tam ie .) .
* Ostatnie dnie przyniosły rządowi hiszpanskie- 

v 11 Powodzenie: podług depeszy z Paryża z 14-go 
C powiodło mu się zawrzeć z domem braci Sulz- 
dach w Frankfurcie nad Menem, oraz z rozmaitemi

mi bankierskiemi i towarzystwami kredytowemi 
^ ry'zkiemi, umowę w przedmiocie uchwalonej nie- 
rpV!u° przez kortezy pożyczki w wysokości miljarda 
^aióvv czyli 250 miljonów franków. Powodzenie pod 
Hof ■ eni tej operacji finansowej ma wśród okolicz- 
jjp c’ teraźniejszych charakter wydarzenia politycz- 
bo0<-’ którego doniosłość jest widoczna. Pominąwszy 
* * *  tę nawet okoliczność, że suma osiągnięta za 
czv '-JCu tej pożyczki da rządowi możność zadosyću- 

potrzebom administracji regularnej i przed-
swzięcia vvszdkieh środków militarnych, do jakich 

że e( 011 być zniewdlońym w razie napaści zbrojnej 
Mek • y. Propagandy karlistowskiej lub jakiejkol- 
wa . lnnej,—uskuteczniona obecnie, operacja finanso- 
Pod ■ fy. za dowód, że sfery finansowe w Paryżu nie 
Połn- wcale pessymizmu pism tamecznych co do 
dziefen'a rzeczy w Hiszpanji. Wotum zaufania, u- 
rzadn«a , ' v len sposób przez bankierów paryzkich 
ten Ti 1 . SzPaóskiemu, daje do mniemania, że rząd 
kfokó Je^t- bynajmniej tak niezdecydowany co do 
bym r,W’ le ma nadal przedsięwziąć, jak to można 

Przypuszczać, wnosząc z jego dotychczasowego

milczenia. Można co najmniej domyślać się, że ban- j 
kierzy pomienieni powzięli wiadomość uspokajającą 
co do położenia rzeczy w Hiszpanji i co do zamiarów 
tamecznych mężów stanu, zanim oddali swoje fundu­
sze i swój kredyt do rozporządzenia wyczerpanego 
skarbu hiszpańskiego.—Wiadomość puszczona w obieg 
przez pisma paryzkie imadryckie, jakoby książę Mont- 
pensier chciał zaciągnąć przy pośrednictwie swych 
krewnych znaczną pożyczkę, znajduje zaprzeczenie 
w następującym telegramie z Madrytu, z daty 14-go 
bieżącego miesiąca: „Oorrespondencia została upo­
ważnioną do złożenia oświadczenia formalnego, że 
wiadomość podana przez pismo paryzkie Etendard  o 
zamiarze jakoby księcia Montpensier zaciągnięcia po­
życzki, jest całkiem bezzasadna” . Tendencja tej wia­
domości, uznanej obecnie za bezzasadną, miała wido­
cznie na widoku podsunięcie myśli, że i książę Mont­
pensier, tak samo jak don Carlos, zamierza także po­
pierać z bronią w ręku swe mniemane pretensje do 
tronu hiszpańskiego, i że chce zawrzeć w tym cela 
pożyczkę, jak powiadano, w wysokości 7 miljonów. 
Przy tej sposobności należy sprostować to, co dono­
szono kilka dni temu o dowodzeniach gazety Corre- 
spondencia w przedmiocie mniemanego zaniechania 
przez księcia Montpensier jego kandydatury do tronu 
hiszpańskiego. Z dosłownego brzmienia tych dowo­
dzeń okazuje się, że me należy bynajmniej upatrywać 
w nich domyślnego odrzucenia wyboru, gdyby takowy 
wypadł na korzyść tego księcia, twierdzenie zaś, że 
książę życzy sobie wieść odtąd życie spokojne i odo­
sobnione, nie jest niczem inuem, jak tylko zwrotem 
mowy, który nabywa większą doniosłość na skutek 
zdania poprzedniego, że książę Montpensier przyjąłby 
od kortezów koronę jedynie dla uwieńczenia tryumfu 
rewolucji. Książę ten przeto powinien być i nadal u- 
ważauy jako pretendent do tronu hiszpańskiego, po 
rozważeniu zaś wszelkich okoliczności, bardzo wiele 
przemawia jeszcze teraz za tern, że osiągnie on bez po­
życzki i bez wojny partyzanckiej cel, do którego prze­
znaczała go od samego początku większość przewód- 
ców rewolucji hiszpańskiej. ( Tamie).

* Od sześciu prawie miesięcy dzienniki madryckie 
powtarzają ciągle, że powstanie na w. Kubie zostało 
uśmierzone; świeże wiadomości jednak, zaczerpnięte 
z wiarogodnego źródła, pozwalają wnosić, że wypadki 
na wyspie przybrały tak groźny charakter, iż lada 
chwila spodziewać się można jej oderwania od metro- 
polji. Według listu z Madrytu, jenerał Prim ma za­
miar odpłynąć do Hawanny z kilkoma bataljonami, 
któremi może jeszcze rozporządzać po wysłaniu już 
na pomoc dwudziestu tysięcy ludzi. (La Fr.)

A u s t r ja  i Z iem ie  S ło w ia ń sk ie
* ( Rada  p a ń s t w a  i s p r a w y  g a l i c y j s k i e . — 

K w e s t j a  c z e s k a ) .  Wiedeń, 12 kwietnia. Termin 
zamknięcia posiedzeń rady państwa zbliża-się coraz 
bardziej, i tak rząd jak również radą państwa widzą 
niezbędność rychłego załatwienia pozostałych jeszcze 
do rozstrzygnięcia spraw. Powiadają, że powzięto 
obustronnie zamiar roztrząśuięcia na plenarnych po­
siedzeniach rady państwa, przed zamknięciem jej se­
sji, tak reformy podatku gruntowego, jak również re ­
zolucji sejmu galicyjskiego. Pierwsza z tych kwestij 
zabierze od 10 da 12 dni czasu, druga zaś potrzebu­
je nieco więcej jak tydzień, tak iż wszystkie posiedze­
nia rady państwa do chwili jej zamknięcia, które ma 
nastąpić 6 -go lub 8-go maja, będą musiały być po­
święcone rozprawom nad temi dwiema kwesfjami. 
Zdaje się, że nic jeszcze nie postanowiono dotąd o lo­
sie rezolucji sejmu galicyjskiego; w sferach publi­
czności tutejszej panuje przekonanie, że większość 
izby deputowanych zaleci rządowi, ażeby złożył na 
przyszłej sesji taki projekt do prawa w przedmiocie 
administracji wewnętrznej Galicji, któryby odpowia­
dał ile możności życzeniom wyrażonym w pomienio- 
nej rezolucji. W ten sposób możnaby zapobiedz wy­
stąpieniu deputowanych galicyjskich z rady państwa 
i zachęcić tychże do wzięcia udziału w przyszłej se­
sji. Lecz deputowani galicyjscy są niezadowoleni z 
tego planu i oświadczyli już, że nie będą już brali u- 
działu w naradach komisji konstytucyjnej nad rezolu­
cją galicyjską i że poprzestaną na bronieniu swych 
żvczeń na plenarnych posiedzeniach izby deputowa­
nych. Zauważyć także należy, że umiarkowana sto­
sunkowo postawa pism galicyjskich w ciągu kilku 
ostatnich dni, stała się obecnie znowu zawziętszą. 
Pisma zwłaszcza lwowskie przemawiają za niezwło- 
czuem wyjściem deputowauych galicyjskich z rady 
państwa; ponieważ zaś przewidują one, że rząd rozpi- 
sze w takim razie wybory bezpośrednie, przeto zale­
cają one, ażeby agitacja wyborcza zaczęła się już te­
raz i ażeby usiłowano głównie uzyskać w tym wzglę­
dzie poparcie ze strony ludności wiejskiej. Jeżeli tak 
potrwa jeszcze kilka tygodni, mianowicie zaś, jeżeli 
usposobienie umysłów stanie się jeszcze drażliwszem

po zapadnięciu uchwały w przedmiocie rezolucji sej­
mu galicyjskiego,—w takim razie nie pozostanie rzą­
dowi, jak tylko zaprowadzić w Galicji pewien rodzaj 
stanu wyjątkowego. Oprócz agitacji politycznej, po­
wtarzające się tam ciągle nadużycia przeciw żydom, 
które nie chcą ustać w Jarosławiu pomimo wdania się 
siły zbrojnej i które znajdują naśladowanie w innych 
także miejscowościach, wymagają koniecznie chwyce­
nia się środków nadzwyczajnych.— O zniesieniu staną 
wyjątkowego w Pradze czeskiej, nie ma już na teraz 
mowy, i w sprzeczności z szerzonemi poprzednio wia­
domościami, zapewniają obecnie, że właśnie raport 
złożony przez namiestnika czeskiego, jenerała Kolle- 
ra, podczas jego ostatniego pobytu w Wiedniu, co do 
usposobienia umysłów ludności prażskiej, zniewolił 
ministerstwo do zaniechania zamiaru zniesienia stanu 
wyjątkowego. Wiadomo, że kilka tygodni temu za­
pewniano, iż jenerał Koller przybył do Wiednia ażeby 
przemawiać za przywróceniem w Pradze instytucij 
zgodnych z konstytucją i za ogłoszeniem amnestji. 
(Nordd A . Z .).

* ( P o d a t e k  g r u n t o w y. —N a r a d a mi -  
n i s t e r  j a 1 n ą.— M i n i s t e r s t w o  w ę g i e r ­
s k i  ej. Wiedeń, 13 kwietnia. W izbie deputowanych 
rozpoczęły się dziś rozprawy nad reformą podatku 
gruntowego. Podatki gruntowe pobierane są obecnie 
w krajach koronnych przedlitawskich podług pięciu 
rozmaitych systemów, i przedstawiają bardzo wielkie 
różnice co do podstaw i stosunku samego podatku do 
dochodu z gruntów. Naturalnie, że takie położenie 
rzeczy wywołuje ciągłe użalauia się na nierównomier­
ne obciążenie pojedynczych krajów koronnych. Rząd 
chce zapobiedz temu złemu w ten sposób, że oznaczy 
(na teraz w zasadzie tylko) maximum podatku grun­
towego, który ma być, w stosunku do osiągauego do­
chodu czystego z gruntów, rozłożony równomiernie 
na pojedyncze kraje, gminy i posiadłości ziemskie. 
Złożony przeto obecnie projekt do prawa nie jest w 
gruncie rzeczy niczem innem jak tylko instrukcją, w 
jaki sposób ma być dokonywany pobór rozłożonego 
równomiernie na przyszłość podatku gruntowego, 
podczas gdy sama wysokość tego podatku, jak ró­
wnież ogólna jego suma i cyfry obliczone w stosunku 
do dochodu czystego, oznaczone będą później za po­
rozumieniem pomiędzy rządem i radą państwa, jeżeli 
po zaprowadzeniu reform projektowanych w systemie 
podatkowym wykazanem zostanie, w jakiej wysokości 
dochody gruntowe mają przyczyniać się do pokrycia 
wydatków państwa. Dzisiejsze rozprawy nad pomie- 
nionym projektem do prawa nie przedstawiają nic 
ciekawego, z wyjątkiem chyba oświadczenia deputo­
wanego Roser’a przeciw kompetencji rady państwa w 
tej sprawie. P. Roser powiedział, że te właśnie klasy 
ludności, które są interesowane w podatku grunto­
wym, są najsłabiej reprezentowane w izbie, i.że nale­
ży przeto zaprowadzić wpierw wybory bezpośrednie, 
ażeby dać w ten sposób ludności wiejskiej sposob­
ność do pilnowania swego interesu, zanim przystą- 
piunem zostanie do obrad nad ciężarami, które mają 
być rozłożone w przyszłości na ten stan. Na począt­
ku posiedzenia rząd złożył dwa projekta uo praw, 
dążność których pojmowana jest powszechnie w ten 
sposób, ażeby zyskać większość izby na korzyść pro- 
pozycij rządowych w kwestji podatku gruntowego, 
albowiem oba te projekta czynią zadość życzeniom 
żywionym oddawna przez stronnictwo liberalne. J e ­
den z tych projektów dotyczy uregulowania w sposób 
odpowiedni zasadom liberaluym, stosunków tych spo­
łeczeństw religijnych, które nie są przez rząd uzna­
ne, drugi zaś stanowi o ograniczeniu juryzdykcji są- 
dowo-wojskowej.—Kwestja galicyjska była dziś przed­
miotem długiej narady ministerjalnej, i z iaje się, że 
róż nca w zdaniach, która wyszła niedawno^ na jaw 
pomiędzy ministrami w przedmiocie rezolucji sejmu 
galicyjskiego, dala powód do tej narady. Przynaj­
mniej tak wnosić można z tego, że jedno z pism tu ­
tejszych powiada dziś, iż minister rolnictwa hr. Po­
tocki dal deputowanym galicyjskim do zrozumienia, 
że nie glosował w radzie ministrów przeciw rezolucji 
pomienionej, pomimo iż dr Giskra zapewniał nieda­
wno w komisji konstytucyjnej, że radSministrów wy­
dała w tej sprawie decyzje jednomyślnością głosów.— 
Z Pesztu donoszą, że minister handlu Gorove, k tóre­
go kardydatura w Peszcie, jak wiadomo, doznała nie­
powodzenia, wybrany został obecnie do sejmu w o- 
kręgu wyborczym Bobrocz, tak, iż wszyscy ministro­
wie węgierscy są teraz członkami izby niższej; niema 
już przeto obecnie nic do nadmienienia przeciw' po­
zostaniu nadal tego ministerstwa w jego dotychcza­
sowym składzie. (Nordd. A . Z .).

* ( W y p a d k i  w P r a d z e ) .  Dziennik N asn  L is ty  
z 12 kwietnia pisze, że w ciągu ostatnich pięciu dni, 
co wieczór i co noc, na ulicach Pragi znajdowano o- 
gromne mnóstwo plakatów (drukowanych na maleń­
k ic h  k a r t k a c h ) ,  wzywających na meeting 1 1  kwietnia.
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W części były porozlepiane na murach, w części roz­
rzucane. W skutku tego dyrekcja policji postanowiła 
powiększyć nocne patrole i wzmocnić je wojskiem.
W  Nuslacb, za miastem, gdzie był wyznaczony mee­
ting, rozstawiane były wojska i straż policyjna. 
Oprócz tego w samem mieście i na przedmieściu K ar­
linie, stały wojska w pogotowiu. W niedzielę 11 kwie­
tn ia, była prześliczna pogoda wiosenna; tłum y m iesz­
kańców Pragi zalegały zamiejskie ogrody, wszędzie 
g rała  muzyka, a o m eetinga nie było wcale słychać; 
nigdzie me zaszły żadne nieporządki. „Lud nasz, 
dodaje wspomniony d z ien n ik ,— „okazał doskonały 
ta k t polityczny, nie dał się złowić na wędkę.”

* (S m o lk a ) . Pester L lo yd  podał następujący te ­
legram  z Wiednia: „Smolka podczas ostatniego po­
bytu w Wiedn u był zaproszony do hr. Beusta. Po 
naradzie, k tó ra  trw ała przeszło godzinę, Smolka o- 
świadczył, że pojednanie jest możliwe tylko na pod­
stawie rezolucji sejmu galicyjskiego, w przeciwnym 
razie, deputowani polscy opuszczą radę państwa.” 
N . U7. Tgbl. zaprzecza tej wiadomości i twierdzi, że 
Smolka, podczas pobytu w' Wiedniu, nawet nie wi­
dział się z hr. Beustem.

* ( W i e c z o r n e  z g r o m a d z e n i e  c z e c h ó w  
w W i e d n i u ) .  Dzienuik Morax-ska Orlice pisze: 
„W  W iedniu, 4 kwietuia, towarzystwo czeskie „Po- 
krok” (postęp) urządziło zabawę wieczorną na ko­
rzyść czeskiej przemysłowej szkoły w Wiedniu. 
Zgromadziło się kilkuset wiedeńskich czechów. W ie­
czór rozpoczął się odczytaniem prologu w wierszach, 
przypominającego zamieszkałym w W iedniu czethom 
i morawianom konieczność założenia w W iedniu 
szkół dla dzieci czeskich i dla czeskiej młodzieży.

* ( N i e m i e c k a  g a z e t a  o p o z y c y j n a ) .  Z Pesz­
tu  donoszą do dziennika Moravska Orlice: „Od 1 m a­
ja  zacznie wychodzić opozycyjna gazeta niemiecka, 
pod tytułem : N euer fre ie r  L loyd , pod redakcją Jana 
Ludvigha.”

F r a n c ja .
* ( Z a p r z e c z e n i e ) .  L a  Patr. z d. 14 kwietnia 

pisze: Wiadomość, jakoby Francja, A ustrja i Włochy 
miały zamiar skoncentrować w Rzymie przez czas 
trw ania soboru mięszany oddział okupacyjny, jest 
z u p e ł n i e  fałszywą. Pomiędzy temi trzem a mocarstwa­
mi nie prowadzono pod tym względem żadnych ukła­
dów, i depeszę donoszącą o tern, należy uważać jako
czysto zmyśloną .

* ( P r o j e k t  p. F r e r e - O r b a n ) .  P rojekt ułożony 
przez p. Frere-O rban rozpatrywany jest obecnie przez 
rząd francuzki. Należy przyznać, że projekt ten zna­
cznie się różni od zapatrywań rządu cesarza. Ale 
p. Fróre-O rban składając swoją pracę, przyznał sam, 
że po bliższem rozpatrzeniu jej, można będzie poro­
bić w niej zmiany i porózumieć się, i sądzić należy, 
że kwestja ta. powierzona tak znakomitym mężom, 
rozstrzygniętą zostanie wkrótce w sposób zgodny.

^L * ( U k ł a d y  z B e l g j ą ) .  Można już podać do­
k ładną wiadomość o projekcie ułożonym przez F rere- 
Orban. Umowy pierwotne dozwalały kompanji wscho 
dnio-francuzkiej, albo nabyć na własność koleje bel- 
gickie, albo też wziąć je w dzierżawę z prawem eks­
ploatacji. P ro jek t p. F rere-O rban zmienia zupełnie 
stan  rzeczy i określa umowy, które mają być zaw ar­
te pomiędzy trzem a kompanjami, prostym wyrazem 
konwencji służbowej, której celem jes t uregulowanie 
interesów wspólnych, jako to: kwestij taryf, materja- 
łu  transitu  i innych tym podobnych. Obie kompa- 
nje belgickie zachowałyby według projektu p. F rere 
O rban zupełną swoją autonomję, a rząd belgicki z a ­
strzegłby sobie w sposób stanowczy nadzór i czuwa 
nie nad niemi. Idzie tylko o to, jakie propozycje po­
stawi rząd francuzki w obec planu belgickiego, który 
zupełnie się oddalił od idei przeważających przy 
pierwszych układach. [L a  P atr.)

W ło o liy  i  R z y m .
*  ( K s i ę ż n a  M a ł g o r z a t a ) .  D onoszą, że 

księżna M ałgorzata, małżonka księcia następcy tro  
nu je s t w pożądanym stanie. D odają, że stoso­
wnie do życzetiia ludności neapolitańskiej, księżna 
uda się na mieszkanie do Neapolu aż do czasu swo­
jego rozwiązania. Odjeżdża ona do tego m iasta po 
balu, jak i dany będzie dnia 17 b. m. na dworze floren­
ckim. (L a  I r . ) .

P o r t u g a l j a .
* ( N i e z a d o w o l e n i e ) .  W ybory w Portugalji 

rozpoczęły się 12-go b. m. R ezultata tych wyborów 
wyglądane będą zapewne z niecierpliwością, a to z po 

■ "  niezadowolenia, jakie ma panować,

powodu zmniejszenia liczby deputowanych nie zmniej- protokuł, jeżeli sądz', iż nie może przyłączyć S1S 
żyło się jeszcze, doczego dodać jeszczenależy niepokój i deklaracji; książę M etternich dodał, że w razie gdy 1 
powodu smutnego stanu finansowego. Chwilowe po- j pełnomocnik Turcji uczestniczył w deklaracji, Pl0i e 
lie.dzv ludnością zadowoleire wywołało odrzucenie przedstawiony przez m argrabiego de Lavalette, n » '

z
między
korony hiszpańskiej przez króla Ferdynanda. (N ordd. 
A . Z ) .

A n g lja .
* ( P o p r a w k i ) .  Bil co do kościoła irlandzkiego, 

przedstawiony zostanie d. 15 b. m. w parlamencie an ­
gielskim pod trzecie odczytanie. Ponieważ opozycja 
nie ma nadziei, ażeby bil ten został odrzucony, p rzy­
gotowuje zatem szereg poprawek, zapomocą których 
spodziewa się przynajmniej otrzymać niejakie korzy­
ści. Dnia 12 b. m. odbyło się pod przewodnictwem 
P •
łowego planu walki parlam entarnej. (L a  Fr.).

Azy a.
* ( R o z r u c h y  w J a p o n j i ) .  P a trie  podaje z Ja - 

ponji wiadomość ważną, lecz zarazem smutną. Wojna 
domowa wybuchła tam na nowo! Podług wiadomości, 
k tóre pismo pomienione otrzymało z Yokohamy, z da­
ty 4-go marca, w' chwili właśnie, gdy mikado obcho­
dził w Pioto z wielką uroczystością swój ślub, wy­
buchły tam niesnaski pomiędzy stronnikam i dwóch 
pierwszorzędnych daimiosów czyli książąt feudalnych 
Satsum a albo Choshiu, skutkiem  czego na kilku uli­
cach m iasta został rozniecony pożar; w końcu zaj­
ścia te przybrały tak wielkie rozmiary, że mikado u- 
znał za stosowne ratować się ucieczką do Osaki. Je ­
dnocześnie adm irał Eunom atta, stronnik byłego taj- 
kuna, zajął całą wyspę Yesso, k tóra tworzy prawie 
połowę państwa japońskiego. Zawiadomił on rep re­
zentantów zagranicznych, że ma być zaprowadzony w 
Yesso rząd tymczasowy i że w przedmiocie spraw 
konsularnych porozumiewać się należy z tym rządem. 
A dm irał powstańczy postawił mikadzie warunek, a- 
żeby zachował on w Ye so jedynie władzę nominalną 
i postawił byłemu tajkunowi władzę faktyczną tam ­
że. A dm irał ufortyfikował się w Volcano-Bay, ażeby 
w razie potrzeby bronić się siłą oręża przeciw m ika­
dzie. (N ordd. A . Z .)

nad

wodu wielkiego 
podług ostatnich wiadomości, pomiędzy ludnością z
powodu zmniejszenia liczby deputowanych. W praw­
dzie nie potwierdziły się pogłoski o czynnem wystą­
pieniu, z rpomocą którego niezadowolenie to miało 
wvjść na jaw. Podług France atoli, niezadowolenie z

w

siałby być zmieciony w kilku ustępach.
Pełnomocnik Francji oświadczył, że do pełnom0' 

cnika Turcji należy zbadać postanowienie; jakie w’)1' 
pada mu przyjąć, czy pragnie podpisać deklarację ° ' 
stateczną, czy też tylko protokuł, a zastrzeżenia je<?° 
w tym względzie nie przeszkadzają rozprawom 
samą deklaracją. .

Pełnomocu k Turcji zgodził się na tę propozycję- S 
M argrabia de Lavaiette odczytał 1-y ja rag ra f  Pr0_ { 

jek tu  zakomunikowanego przezeń jego kolegom, w na'
Dizraelego zgromadzenie w celu ułożenia szczegó- I stępnych słowach wyrażony.

°  „Słusznie zamepokojeue mebezpieczenst vami
j „gącemi wyniknąć z zerwania stosunków pomiędz/
j „Turcją a G reiją, mocarstwa podpisane r a  traktacik
j „z 1856 r., porozumiały się w celu załagodzen i!1

„sp- ru  zaszł-go pomiędzy dwoma państwami i d,a
„tego upoważniły swych reprezentantów przy n. ce'
„sarzu francuzów, do zgromadzenia się na konferencję-

„Po i iluem zbadaniu dokumentów wymieniony^1
„pomiędzy dwoma rządami, pełnomocnicy jednozg0'

i „dnie ubolewali n rd  tern, że Grecja, poddając się u'
! „niesieniom, do których jej patrjotyzm  mógł ją  zaf

„błąkać, dała powód do zażaleń wyfor mułowanycjf
„przez F o rtę  otom ańską w ultim atum  doręczonem D
^grudnia 1868 r. ministrowi spraw zagranicznych »'
„króla helenów. Widocznem jest w istocie, że zasad!
„prawa narodów, obowiązują Grecję, tak samo ja*1
„inne narody do niepozwalania, aby bandy rekrutó '
„wały się na jej terytorjum , ani aby statk i uzbrajał!
„się w jej portach dla atakowania sąsiedniego pac*
„8twa.”

Pełnomocnik Turcji nawiasowo się zapytał, czj 
wolno było Grecji działać tak, jak  postępowała 'v' 
sprawie kandjockiej.

Pełnomocnik Francji oświadczył, że konferencja d' 
myślnie uznała za właściwe nie wdawać się w wykład 
praw heleńskich, i że podobny sposób postępowania 
miałby niedogodności, które same przedstawiają si?: 
umysłowi.

Kawaler Nigra sądził, że użytecznem je s t dla Tut' 
cji, bez wdawania się w rozbiór praw wewnętrznych 
będących odwołalnymi, stanąć na gruncie prawa na­
rodów które j s t niezmienne.

Po tych uwagach, 1-y p a ra g ra f ; rojektu deklaracj1 
został przyjęty.

M argrabia de Lavalette odczytał następujący Pa' 
ragraf 2-gi: _

„Przekonane zresztą, że gabinet ateński nie moz^ 
„się mylić co do myśli, k tóra pobudziła do tego oc®' 
„nienia trzy mocarstwa opiekuńcze, również jak i iu°® 
„m ocarstwa podpisane na traktacie z 1856 r., kome' 
„reucja oświadcza, że rząd heleński obowiązany j eS 
„zachowywać w swych stosunkach z Turcją reguł! 
„postępowania wspólne wszystkim rządom i zadoS 
„uczynić w ten sposób reklamacjom wyformułowan!^ 
,śprzez Wysoką Portę co do przeszłości, zapewniają 
„je jednocześnie na przyszłość. ^

„G recja zatem , powinna odtąd wstrzymać 
„od wszelkiego sprzyjauia lub tolerowania f®*' 
„mowania się na jej terytorjum  wszelkiego oddzia' 
„ łu  zbrojnego, w celu napadu na Turcję i przedsi?
„ wziąć właściwe środki dla przeszkodzenia uzbraj* 
„niu się w jej portkch statków, przeznaczonych 1 
„pomagania pod jakimkolwiekbądź kształtem , wsz^ 
„kiemu powstańczemu usiłowaniu w posiadłością0 
„n. S u łtan a”. .

W skutku uwag niektórych pełnomocników', drui^ 
część tego paragrafu została zmieniona w następ u j 
cy sposób: . a

„G recja zatem powinna odtąd wstrzymać się 
„sprzyjania lub tolerowania: . g

„1 o Formowania się na jej terytorjum  wszelki^  
„oddziału zbrojnego w celu napaści na Turcję;

„2-o Uzbrajania w jej portach statków, Przeh ( j | 
„czonych dla pomagania pod jakim kolw iek^ ^ 
„kształtem  wszelkiemu powstańczemu usiłowaniu 
„posiadłościach n. Sułtana”. yD)

M argrabia de Lavalette odczytując w ^cj8 
ciągu swój projekt, proponuje następującą redan 
w przedmiocie powrotu do kraju  kandjotów: g,

„Co się tyczy żądań Porty w przedmiocie p° nj 
„tu  do kraju  poddanych tureckich, którzy sc flCza 
„się na terytorjum  heleńskie, konferencja zązu ^  
„oświadczenia uczynione przez gabinet a te ń sk i '  ^
„lach z 9 i 13 grudnia i pozostaje przekonań 
„będzie pomagał do ułatwienia, o ile to od nieśfi 0. 
„leży, odjazdu rodzin kandjockicb, px-agnącyc 
„wrócić do swej ojczyzny.”

Paragraf ten został przyjęty, z wprowaaz<-, 
słów: „em igrantów  kandjockicb,” w miejsce ,.P 
nych tureckich.”

D o k u m e n ta  d y p lo m a ty c z n e  
s p r a w i e  t u r e c k o - g r e c k i e j .

z Journ. de St.- Peter ab.

(Dalszy ciąg) *)
K o n f e r e n c j a  p a r y z k a .

Protokół A 0 I V .
(Posiedzenie 15-go stycznia 1869).

Obecni:
Pełnomocnicy:
Austro-W ęgier,
Francji,
Wielkiej B rytanji,
Włoch,
P rus i Związku północno-niemieckiego,
Rosji,
Turcji;
Sekretarz konferencji.

Pełnomocnik Francji przypomniał, że członkowie 
konferencji, r. zstając się wczoraj, umówili się obra­
dować na dzisiejszem posiedzen iu 'nad  projektem  de­
klaracji, mającej się zakomunikować Grecji. Sam 
wskazał swe myśli, w pracy nie mającej charakteru  
urzędowego, wyrobionej jedynie aby posłużyła za te ­
m at do rozpraw. Żądał aby każdy przedstaw ił uwa­
gi, jakie mogła wywołać proponowana przez niego 
redakcja.

W iększa część pełnomocników oświadczyła, że nie 
ma nic do zarzucenia ogółowi, a  pełnomocnik P rus 
zaproponował, aby dokument zredagowany przez 
m argrabiego de Lavalette był odczytany paragraf po 
paragrafie.

Pełnom ocnik Turcji powiedział, że ponieważ nie 
posiada jeszcze instrukcij, na k tóre  oczekuje, będzie 
obecnym przy rozprawach z zastrzeżeniem.

Na żądanie objaśnień ze strony pełnomocników 
Prus i Rosji, am basador turecki dodał, że projekto- 
wtna  deklaracja dla niego podejmuje kwestję postę­
powania, co do której potrzebuje wprzód poznać zda­
nie swego rządu.

Pełnomocnik W łoch przyznał, że w istocie rep re­
zentant Porty może zadać sobie pytanie, w jakim  
kształcie ma przystąpić do zbiorowej deklaracji, i 
według zdania kawalera Nigra, nie jest potrzebnem  
aby pełnomocnik Turcji podpisał ten dokument; pod­
pisałby po prostu protokuł, w którym  stwierdzone 
będzie przyjęcie deklaracji.

Pełnomocnik A ustro-W ęgier sądzi, iż jest niezbę- 
duem, aby reprezentant Turcji był zobowiązany przez

*) Patrz Nr. 63, 64, 65, 67, 68, 69, 70 i 73.
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Następny p arag raf był tak  zredagowany:
„Co do szkód prywatnych poniesionych przez pod­

danych  tureckich, ponieważ rząd heleński nie za­
p rzecza ł nigdy Turcji prawa dochodzenia drogą s ą ­
dow ą, wynagrodzeń mogących przypadać, i ponie­
w a ż  Turcja ze swej strony przyjmuje juryzdykcję 
trybunałów  greckich, pełnomocnicy nie sądzą, aby 
d y li  obowiązani wdawać się w rozbiór faktów,
») są zdania, że gabinet ateński nie powinien zanie­
d b a ć  żadnej drogi prawnej, aby dzieło spraw iedli­
w ości miało regularny bieg” .

Ponieważ redakcja ta nie spowodowała żidnego 
^ rz u tu , pełnomocnik Francji, dokończył w następu- 
?%cy sposób odczytania swego projektu:

„Konferencja nie może wątpić, że w obec jedno- 
umyślnego wyrażenia, opinji pełnomocników co do 
dw estij poddanych ich badaniu, rząd  heleński nie 
"Pospieszy zastosować swe czyny do przypom nia­
n y ch  tu  zasad, i że zażalenia wyluszczone w ulti- 
■datura Porty, nie zostaną przez ten fakt ostate­
czn ie  usunięte.

„Deklaracja ta  bezzwłocznie przesłana będzie ga­
binetow i ateńskiemu, a pełnomocnicy mają przeko­
nan ie , że W ysokaPorta zaniecha wykonania środków 
Zapowiedzianych przez nią, jako następstwa zerwa­
n ia  stosunków dyplomatycznych, jeżeli w nocie wy­
stosow anej do gabinetów, Grecja skłoni się do opi- 
aOji wyrażonej przez konferencję.

„Pełnomocnicy odwołując się do tych samych u- 
.jCzuć pojednania i pokoju, ożywiających dwory przez 
C ich reprezentowane, wynurzają nadzieję, że dwa 
„rządy nie będą się wahały przywrócić swe stosunki, 
„i zatrzeć w teu sposób, w wspólnym interesie ich 
„Poddanych, wszelki ślad nieporozumienia, k tóre 
Spowodowało zebranie się konferencji’ .

Książe M etternich proponuje, aby naznaczony był 
Grecji term in do oznajmienia czy zobowiązuje się 
stosować do deklaracji, k tóra  jej będzie przesłana.

Pełnomocnik Francji poparł tę propozycję która 
żdąje mu się jednakowo obchodzącą obie strony i są ­
dził że terpiin, którem u należy się wystrzegać s ta ­
j a n i e  nadać charakter groźny, mógłby być oznaczo­
ny od dnia doręczenia deklaracji greckiemu m inistro­
wi spraw zagranicznych.

Kawaler Nigra uważał za konieczneaby Turcja przy 
stała wprzód na deklarację, a m og'aby to uczynić po­
wtarzając wyrażenia tego dokum entu, to jest twierdząc 
Że zaniecha wykonania środków, jakie pociągałoby 
ża sobą odrzucenie ultimatum, jeżeli G recja skłoni 
się do opinii wynurzonej przez konfereucję.

Ambasador Turcji wynurza nadzieje, że jeżeli Gre 
przyjmie zobowiązanie zachowywania odtąd pize-

PRZEWODNIK WARSZAWSKI
W a r s z a w a ,  

d n  a  5  ( 1 ? »  K w i e t n i a .
K a l e n d a r z .

W  niedzielę, 6 (18) kwietnia, — św. Apolonjusza bisk. 
męcz.— Słońce wsch. o godz. 4 min. 53; zacb. o godz. 7 
min. §.

W poniedziałek, 7 (19) kw ietnia,— śśw. Hermogene- 
fa  i Pafnucego- — Słońce wsch. o godz. 4 min. 50; zLcb. 
o godz. 7 min. 8.
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u; i  d  o w  ł a k  a  
T E A T R  W IE L K I. — D ziś, w sobotę, oppra w 1-ym 

akcie, FliS-— Osoby: Antoni, zamożny rybak —  p. K o-  
zieradzki; Zofja, jego c ó rk a—panna Wojakowska; Szu- 
stak, ich przyjaciel — p. Prochazka; Franek, flis - p. Cie- 
ślew ski; Jakób fryzjerczyk — p. Ziolkowzkr, Feliks, ry

bisów prawa międzynarodowego, P o rta  nie będzie ro ­
biła zarzutów przywróceniu stosunków dyplomatycz-- ‘itt zarZUlOW p i Z)  w i uoc i i i n  “ j  r - ------ -
bych; lecz nie widział konieczności złożenia teraz o 
^ ’iadczeuia w tym prze'dmiocie. .

Pełnomocnik Francji wykr.zał, że obecnie chodzi 
tylko o określenie, w jakim terminie byłoby komecz- 
becn aby odpowiedział rząd heleński, aby Porta mo- 

cofnąć środki wynikające z jej ultim atum .
Kawaler Nigra był zdania że o deklaracji powinieu 

bJ'ć zawiadomiony rząd grecki za pomocą depeszy 
Rezydującego na konferencji. Depesza ta  domyślnie 
Nakreśliłaby gabinetowi ateńskiem u jego odpowiedz 
która ma zależeć na czystem i prostem przyjęciu.

Hrabia Stackelberg pochwala ten sposób postępo 
^ n ia ;  sądzi że oznaczenie term inu w deklaracji na­
rw a ło  by jej charak ter rozkazujący, jakiego nie po­
s u n ą  orzvbierać, i że dosyć będzie wspomnić o te r-
‘ • __________  1 r ' / a r l l l

739.3 
-t- 17 9 
pogodny.

w Radomiu, Karasiewicz w Kozienicach, Tom anuk w 
Radomiu, Cherwiński w H ulłscbin, Kraszewski w Ka- 
mionnie, Nowosielski w Siedlcach, Inspektor Szkół w 
Szolcu, Naczelnik Pow iatu  w Mszczonowie, Kowalski 
w  Kupiętynie, Maciejewska w Ładach. Nowicki w D am - 
bowcm dworze, Lis w Rybsowicach, Maskow w P o- 
niechuwku, Flaszyńska w Suchy, . Fochę i G łow a­
cka bez oznaczenia miejsca, — listów miejskich sztuk 
9, wyjętych ze skrzynek pocztowych, jako na koszt, dorę­
czone nie będą, — oraz 11 sztuk listów na k >szt, dla 
wyekspedjowania wewnątrz kraju, jako z nienaklejonemi 
markami, wyprawione nie będą, i znajdują się w kance- 
larji pocztamtu do odebrania.

* W dniach 3 i 4 ( 1 5 i 16) b. m. i r., chorych w 8 u 
cywilnych szpitalach: przybyło 203, wyzdrowiało 125, 
umarło 10, pozostało 1965 (mężczyzn 961, kobiet 1004), 
z nich w szpitalu starozakonnych mężczyzn 193, ko­
biet 181.

* W dniu 4 (16) bież. mies. i roku, u r o d z i ło  SiQ 
chrześcjan: płci męzkiej 12, płci żeńskiej 8; staroza­
konnych: płci męzkiej 4, płci żeńskiej 4; razom 28; - 
z a w a r ło  ś lu b y  m a łż e ń s k ie :  par: chrześcjan: —; 
starozakonnych: — ;— u m a r ło :  chrześcjan: płci męz­
kiej 12, płci żeńskiej 10; starozakonnych: płci męz­
kiej 2, płci żeńskiej 2; razem 26.

bak — p. Suszyń sk i; — balet w 3-eh aktach, z prologiem,

w depeszy jak ą  prezydujący przesie uo iząuu 
żeńskiego w imieniu konferencji, a której tekst 

Mógłby być za wspólną zgodą rozebrany i uchwalony.
M argrabia de Lavalette oświadczył że je s t gotów 

S to so w ać  się do życzeń konferencji.
W chwili kiedy posiedzenie miało być zamknięte, 

^Inom ocnik Francji otrzym ał dokum ent litografowa- 
^  nie podpisany, a noszący ty tu ł Memorjału o spo- 
p 6 greko-tureckim, nadesłany mu przez m inistra 
j recji w Paryżu. Po przejrzeniu tego dokum entu i do­
uczonych do niego aneksów, i odczytaniu głównych 

ustępów konferencji, m argrabia de Lavalette, za­
o p o n o w a ł, dla ułatwienia jego zbadania, rozdanie

u a  IV p .  iw  "  .............. 1 *■
Robert i Bertrand czyli Dwaj złodzieje.— Osoby i -go 
aktu: Robert — p. Meunier; B ertrand —  p. Popiel-, 
Dumont oberżysta— p. Rzewuski-, Pani Dum ont jego żo­
n a — pani Żeromska-, K arol ich syn— p. Przedpełski-, 
Germeil fabrykant— p. M arx; Klementyna jego córka, 
narzeczona K arola— panna Bycerkiewicz; Notarjusz— p. 
Minakowski-, dwóch żandarmów — panowie: Owerło i 
Filatyn-, Piotr starszy chłopiec w oberży p. D um ont— 
p. Ostaszewski; dwie dziewczęta w oberży —  panny: 
Charjanow, K ryger.— akt 2 gi: Robert pod nazwiskiem 
p. Remond, dyrygujący kompanją zabezpieczającą prze­
ciw kradzieżom — p. Meunier; Bertrand jego wspólnik— 

Popiel; M argrabia— p. M arx; Eloa jego córka, n a ­
rzeczona p. R em ond—panna Lambelcl; P io tr służący w 
znacznym domu— p. Ostaszewski; dwie kucharki — pan- 
y: Charjanow  i Krygenr; dwóch rekrutów  —pp. W acław  
Prochazka  i B o y  er. —  Tance. P as de cinq, polka i m a­
zur, kankan, pas węgierskie. — Jutro, w niedzielę, opera 
H alka.—  Wczoraj, w piątek, na Przedstawieniu na do­
chód ochr my Mikołajewskii-j, dawano: 2-gi akt ope y 
FaUSt; 3 -ci akt opery Fra DiaVOlO; scenę z ostatniego 
aktu opery R'golettO, było osób 1033. Onegdaj we 
czwartek, dawano operę Gli Ugonotti (Hugonocij, przez 
artystów włoskich, było osób 810.

T E A T R  ROZM AITOŚCI. — D ziś, w sobotę, dram at 
w 5 -ciu aktach, Montjoye. — Osoby: Raul Montjoye — 

Królikowski; Henryka jego żona — pani Palińska', 
Roland ich syn — p Piasecki; Cecylja ich córka— pani 
Bakalowicz; Sorel—  p. Stolpe\ Saladin — pan Chę 
ciński; Tibergb kasjer — p. G rzywiński; M argrabia de 
Rio-V alez, jenerał peruw jański—p. Chomińslti; M ar­
grabina jego żona — panna F igarska ; Lajaunaye — p 
Szym anow ski; M er— p. Szober, K apitan pompierów -  
p .A dler; Służący — p. Dobrowolski; U w ieńczona—pan ­
na Seredyńska. -  Zacznie się o godzinie 7 ej. —  Ju tro , 
w niedzielę, komedja Miód kaSZtelaUS T (wystąpienie p. 
Rapackiego). — Wc2 0 >aj, w piątek, dawano komedje 
Szlachectwo duszy; krotochwilę Ulicznik warszawski, 
było osób 5 5 0 ..

W SA LI RESURSY O B Y W A TELSK IEJ. -  Jutro, 
w niedzielę, przedostatni Konccit orkiestry warszaw- 
Skiej. pod dyrekcją pp. Lewandowskiego i Kuhnego. 
Foczątek, o godzinie 4 y.j. Cena wejścia kop. 20.

W Y ST A  W A  TO W ARZ Y ST W A  ZA C H ĘT Y SZTUK 
PIĘK N Y D H  (w hotelu europejskim ).— Codziennie, od 
godziny 10 rano do wieczora. —  Cena wejścia kop. 15; 
w niedziele zaś i święta kop. 5.

k u k s  o m a n y  w a r s z a w s k i e j .
dnia 6 (17) Kwietnia 1869  r

MONBTY.

P ół-lm porjały  R o s y js k ie .........................  • • • •
D ukaty H olendersk ie now e w aśn o  .
F rydrychsdory  P ru sk ie .................................. ..
P ru sk i K u ran t ta  100 t a l . .  ......................... ..

P A P IB R Y . 
b e t w artości kuponu)

O bhgi S k a r lu  t a  r s . lo t ............................
B ilety  S karbu  K ról. Pol. ta  rs. 100.AIlIUl/J OAAIOU **-* “*• * ... .............. ..................
Obligacjo C tąe tk . z r . 1835 r>o tip . 5C0 ta  satukę 
C ertyfikaty  B anku  n a  O blig. Csąst. li t . A  w _ A po słp.

3u0 ta  s z tu k ę . . ; .   ............................ ............................
L i t .  B po tłp . 200 ta  s z tu k ę  z k u p n e m .  ............i . . . .

„  bez kuponu .............................
L isty  Zastaw ne J II-go  O kresu  Sorji ló j ta  rs. 1 0 0 ... 
L isty  Z astaw ne H l-g o  O kre3u S erji 2-ej za rs.lO U*;.. 
O b lig iT ow arzystw a K redyt. Z ie m s k ie g o ..- .- ..............
L isty  likw idacy jne ta  rs. 1'10*. 
Dowody Kom. C cutr. L ik  wid. za rs. 10C its..m i n i u j  "*“ ■ — — — ----
6 po tyczka rossij. S tię litz a  z r. 1854 t a  rs. 100.
6 pożyczka rossij. S tig litz a  z r. 1856 za r.'i. 10')., 
:ue ^

o 1’UZi > li jvooij. IW M -
B iletv  B anku  Cos. Kos. z r. 1860, ta  rs. . .....................
M etaliki L utow o t a  rs. 100.........................................  ••••

„ S ierpniow e ta  rs. 10<’.......... .............................
'lo sy jsk a  pożycz, prem . z 1884 rs. 1 o ................... ..........

„  „  „  1866 „  100 ..........................
5%  L isty  Z astaw . R osji . . . . . . . . .

A k c j o  Llow uego Tov>urtystw a Rosyjskm go d ru g  ie-
la tn y c b  rs . 125...............................................       • • •

O bligacje O łów n. Tow . Ros. D róg Zel. po frank. 2000
za. rs . 100................. .. ........................................................

A kcje D rogi Żel. W ar.- W ied, ta  s z tu k ę .........................
O bligacje D rogi ż e l. W ar. W . po f r a n k  500 z a  b u . . .
A kcje D rogi Żel. W arsz.-B ydgoskiej ta  rs . 100.........
A kcje Ż eglugi Parów . K raj. rs. 1 0 0 ...............................

Akcje D rgi Zel. W arsz. -Terespolskioj ta  rs. 1 0 0 . . . . .
O bligacie K olei Ż e l-W ar, T e re s p o l . . ..............................
A kcje D rogi Żel. fab. Ł ódzkiej rs.   ............................

WKX.LR.
B e r l in .............................................100 T al. , 2 m

Ż ądano  f P łac o n a
R s. | K . | Rs. | Ł

_  : — 8;
i 104

57
24
50
04

89

184
U l

W ro c ła w . .............
G dańsk .....................
H am b u rg ...................
Londyn .....................
P a r y ż .........................
W ie d eu .....................
P e te r s b u r g ............

m.

 300 B. Mk.
  I F t. S t.
..............300 F rau k .

............... 150 Zł. W . A
______  100 Rsr.

M oskwa.

2 m.
2 1XL
3 m. 
Ł m. 
2 m. 
1 m. 
k. t. 
1 m. 
k. t.

III

50

£0
25

84

£0 88 - 100
-  ICO
-  165
-  ISO

127

5060
7$

ICO —

84

«0 111 3 ' V
*1/I I I  3 7 '/, H I

1 1  r
‘ 7 

90
«0
9J

-  -  I -  I -
•  W arto ść  kuponu b ie t. od L istów  Z a s ta w n y c h .. .  . . r -  tą i k. 2ca/i
•  „ od L istów  L ikw idacy inych  rs. I k. • i  / , _________

jlO R9A  TBLBG RA F1CZN R.
BffDOŁH O K * l *

Petersburg dnia  4 (16) Kwietnia 1 8 6 9  r .

**oponował, dla ułatwiema jego zoaaama, i^ u a u w  
0llPiBów takowego każdemu z pełuomocuików, któ- 
^  w ten sposób będą m gli lepiej ocenić jego rozu- 
^ w a n ia .

8o na ostatniem zebraniu^ aby komunikowane doku 
p e a ta  od Grecji, były przyjmowane z przychylnością
* D n u r o ^  t i  i _______ • 1 1 — - 1—

Stosując się do jednom yślnego życzeuia wyrażone-
1 b o  ^ ,_ i j * i . . ' .  L 1 —. . m  i, m l m i i r o  u n  n  AI/ 1 1  •

W eksle L ondyn 
H am bur 
A tusztordaui

3 rnios . . . .

P a r y ś . . . . • • • • • • • • * . . . . • • • •
B erlin  16 dni *a 100 R 3 . . .

6-ta P o ły esk a  S tie g iits a .........
6 t *  „ , ..............................
7 -m . .. R oth»ohild». ...............
I - t a  »> P reu ijew a  z r . ...........
2-ga  u -
6«/0 B ilety  B a n k o w e .. .  ........... • - - -
A kcje w -go Tow . <u<ns ** 143 * " ; ; ; • • •

*»” **• W . - ' - T o r e l ’p - U k io j . . . .  
b»/» L isty  taatuw ne ru s k ie .....................................
4 V .* e t* u a r ................... K npou *. L u tV g o ...........

* « * S ierp  uia
lm p e rja ly  
Ovakonto

, 1856..

. - ‘ua  ua urecji, Dyiy przyjuiuwaue ł p iń jtu jiuuounj 
Poważnie badane, pełnomocnicy zdecydowali, aby 

Projekt deklaracji na który się zgodzili, nie został 
‘ ^cyfrowany nim każdy z nich nie zda sobie sprawy 

Wartości dokum entu pochodzącego od gabinetu he- 
‘enskiego.

Dan w Paryżu 15 stycznia 1869 r.
(N astępują  podpisy). ( d .c .n . j .

* Przyjechał do Warszawy: jenerał - m ajor liazi- 
m irski, z Moskwy; — wyjechali: jenera ł - m ajor Tu- 
cholko, do W ilna; jenera ł - lejtnant Baumgarten, do 
Berlina.

* W czoraj i onegdaj przyjechało koleją żel. warsz.- 
wied. i warsz.-bydg. osób 867, wyjechało osób I 034; — 
koleją żelazną petersb.-warsz. przyjechało osób 476, 
wyjechało osób 405 ;— koleją żel. warsz.-teresp. przy­
jechało osób 332, wyjechało osób 263; — statkam i p a­
rowami przyjechało osób — , wyjechało osób ; oprócz 
tego przyjechało osób U l ,  w tej liczbie z zagra­
nicy 15, wyjechało osób 98, w tej Hczbie za gra«i-

C‘ * L is ty  niewłaściwie do skrzynek pocztowych wło­
żone, w <laiu 4 ,1 6 ; b. m., pod adresem, a mianowicie: 
z używanemi markami: Komicrowi-ka w Sodłowie, Pa-
czewie w Zgierzu. Muszczyńska w Siedlcach, Łobanow  
w Orenburgu, Ivr.opf w A ntonienhutte ,  W aajchsi'fisz

■a r .s r  .

ai»/.«3/»
Jłaa/fc
lWU
328

165
I6‘ »>*»/♦ 12**'/ 
85 

104 061/.
103
113
620

K U K SA  TBLBGRAB1CZNB
A j i k t d u v  R o d  o  l  »  a

« t» rixn * , d . 4  ( 1 6 i K w ie tn ia  1 8 6 9  r o k u

Z W 1KDNLA.

W eksio na L o n d jn .
_ Lamburg. . .

;. Fary* . . . .
P o ty czk a  N arodow a. . . . •
b°/i M etaliki - • • • • •
A kcje B anku  K redytow ego

'L  FARY&A.

114 10
et 7044 30 
69 fO
* «  6 0

29T

R en ta  3*/,
R en ta  W ioska 
A kcje K red y tu  Ruchom ego

Z^LONDYNU 
jo/0 P da ie ry  (U unaoio) . •

71 28 
66 43222

»3V*
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OBWIESZCZENIA SĄDOWE I ADMINISTRACYJNE.
Ikuh 5 (17) n. r. j N. D. 2506.

U W I A D O M I E N I A

N . D. 2509. i
MY ALEXANDER 11-gi 

C u m s a u z  W s b b c h  R o s j i  K r ó l  P o l s k i  

&  & & # I
■Wiadomo czynimy, iż 

Trybunał Handlowy w Warszawie 
w Imieniu N a s z b h  

wydał następujący wyrok:
Obeeni- Działo się na sesji j

Miiakowski’v . Prezes. Trybunału Handlo- j 
I „ . wego w Warszawie

Genelli .) SędZ‘° f » 2? “ f £ S  r(1°  I Kwietnia) 1869 r. <
(podp.) Mijakowski V. Prezes.
( — ) Andrychiewiez Podp. j

Trybunał Handlowy w W arszawie. ! 
Mając sobie doniesionem przez Dawida , 

K uttner handel towarów w W arszawie pod , 
N r. 455/6 prowadzącego i tamże zamieszka- i  
łego, w podaniu jego w dniu 23 Marca (9 , 
Kwietnia) r. b. zaniesionem, że tenże z po- < 
wodu znacznych stra t, bo rsr. 2,551 wyno- ; 
szących, na jarm arku w Niżnym Nowymgro- ;
d z i e  w mieBiącu Styczniu i Lutym r. b. po­
niesionych, tudzież ogólnej stagnacji w han­
dlu, doprasza się ogłoszenia jego upadłości, 
czego też domaga się i  wierzyciel jego Zy- , 
amunt Landsberg w podaniu z dnia 28 Mar­
ca (9 Kwietnia) r. b., a  to z powodu nieza­
płacenia m« wekslu na rsr. 300 przez tegoż 
K uttner wystawionego i pod dniem 25 Marca 
(6 Kwietnia) t. r. protestowanego, w tak.em 
więc położeniu rzeczy, w myśl art. 1, 4, 13. i 
i  dalszych Kodeksu Handlowego Księgi III.

T rybunał Handlowy w W arszawie 
U padłość Dawida Kutner handel towarow 
lnianych w W arszawie pod Nr. 455/6 utrzy­
mującego, tamże zamieszkałego ogłasza. 
Czas zaczęcia się takowej z dniem 2o Marca 
(6 Kwietnia) r. b. jako datą protestu weklu 
na rsr. 300 określa. Opieczętowanie wszel­
kiego m ajątku do tegoż Kutnera należącego, 
pod powyższym Numerem lub gdzie bądz in­
dziej znajdować się mogącego rozporządza 
i do dokonania tego Podsędka Sądu Pokoju 
wydziału III deleguje. Kuratorami upadło­
ści Apolinarego Sadowskiego Obrońcę Sądo­
wego i Zygmunta Landsberga mianuje. Na 
Sędziego Komisarza W-go Geneli Sędziego 
Trybunału przeznacza. Osobę upadłego 
przez oddanie go pod dozór policyjny zabez- 
pieczyć nakazuje. W pis na rsr. 3 jako w 
obiekcie niepewnym ustanawia i opłatę tako­
wego na masę wkłada. .

Mocą tego wyroku w I  instancji podtemcza- 
sową egzekucją mimo opozycji i apelacji 
wydanego, wywieszenie którego na tablicy 
Trybunału i podanie do pism Kuratorom po-

*6Ca (podp ) Mijakowski Y. Prezes.
(   ) Andrychiewiez Podp.

Zalecamy i rozkazujemy wszystkim Ko- 
.mornikom Sądowym od którychby się tego 

domagano, aby niniejszy wyrok wyegzekwo­
wali Prokuratorom Królewskim, aby tego do­
pilnowali, Komendantom i urzędnikom siły 
zbrojnej, aby dodali pomocy wojskowej gdy 
O takową prawnie wezwani zostaną.

Za zgodność niniejszego głównego 
wyciągu wyroku z swym oryginałem na 
papierze stemplowym ceny kopiejek 
piętnaście spisanym świadczę i tako­
wy dla Kuratorów wydaję.

W arszawa d. 1 (13) Kwietnia 1869 r.
Podpiiarz Trybunału Handlowego,

(L. S.) (podp ) Andrychiewiez.

maBCKaro ^HeBHHKa. oti>
CHldTł OCTaHaBJIHBaeTCH. .
BapinaBa ąhh 31  MapTa ( 1 2  A n p tJ H ) 1 8 6 9  r. ; 

IIpeĄC,bAaTe'flŁCTByioin-^ B1*
U oM H H O BCK ift.

* * * . IW  w y k o n a n ie  w yroku Sąd u  K rym in aln ego  
W a rsza w sk ieg o  w dniu 11 i 18 L u teg o  (1 i 2  
M arca) 186 9  r. w yd an ego , p o d a je  do p o w s z e ­
chnej w iad om ości, że  o b w ie szc z en ie  sądow e o 
zak w estjon ow an iu  w b iegu  lis tó w  lik w id acy j­
nych  na rs. 1 ,000: N r. i 0 ,7 6 9 ,  i po rs. 5 0 0 .  
N -ra 1 1 ,2 6 1 , 1 1 ,2 6 2 , 1 1 ,2 6 3 , 1 1 ,2 6 4 , 1 1 ,2 6 5 ,
1 1 ,2 6 6 , 1 1 ,2 6 7 , 11 ,268 , o o a trzon ych  z a m ie sz ­
czon e, w N r. 146 D z ien n ik a  W arsza w sk ieg o  z 
dnia 5  (1 7 )  L ipoa  r. z. n in ie  ja z e m  odw ołuje  
s ię .

W arszaw a , d. 3 l  M arca (1 2  K w ie t .)  1869 r. 
P rezyd n jący  w W y d zia le , P o m ia n o w sk i.

N  D . 2 4 9 7  P roku ra tor  K ró le w sk i p r z y  
T rybunał* C yw iln ym  w IV arszow ie. 

U w iadam iam  k o g o  to dotyczyć  m oże, że J ó ­
z e f  A n ton i W ern ik  K om ornik przy S ąd ach  
P o k o ju  w G rójcach i B łon iu , d ecy zją  K om isji 
R ządow ej S p raw ied liw ośc i z dn ia  13 (2 5 )  M ar­
ca  r. b. N r . 1 3 ,9 4 9  od d a lszeg o  spraw ow ania  
tych  ob ow iązk ów  o d d a lo n y  zosta ł.

A k ta  e g ze k u cy jn e  ja k ie  p osiad a ł od n iego  
odebrane i w A rch iram  Sądu P ok oju  w G rój­
cach  do d a lsz e g o  zarząd zen ia  wraz ze sp isem  
tak ow ych  z ło żo n e  będą, po odbiór zatem  o nych  
strony in teresow an e do P o d sęd k a  rzeczon ego  
Sądu z g ła sz a ć  s ię  m ogą.

W arszaw a d. 21  M arca (2  K w iet.) 1869 r.
1__1 Jan czew sk i.

R ejen t K a n c e la rji Z iem ia ń sk ie j  
w  Lublin ie.

P o  zm arłej A p o lon ji ze S traszew iczów  P ia ­
seck ie j, w ierzy c ie lce  sUmy rs 17 ,9 1 0 , resz tu -  
ją ce j z w ięk szej sum y rs. 3 1 ,6 1 0 , na Robrach  
P a p k o w ice  P rzed k o śc ie ln e  h y p stek o w a n ej, 
o tw o r zy ł s ię  spadek, do r egu lac ji k tórego  te r ­
m in na dzień  18 (3 0 )  P aźd ziern ik a  1869 r. 
w K an celarji mej w yzn aczon y  zo sta ł.

L ublin  d. 28  M arca (9  K w ietn ia ) 1869  r.
W a ler y  G łow acki.

N . D 2 5 1 2 .  P isa r z  S ą d u  Pokoju  
w  N ow o-R adom sku .

Po śm ierci Ig n acego  i A n ie li z R o z e n b a u m o ^  
m ałżon k ach  U je jsk ich  w ła śc ic ie la ch  nierucho­
m ości w m ieście  N ow o-R adom sku pod N r. 2 lv  
p rzy  u licy  N ow ej czy li Żabiej po łożonej, otwo­
r zy ł s ię  spadek , do u re g u lo w a n ia  k tó reg o , ter* 
m in p rek lu ayjn y  na d z ień  18 (30) Paździor111' 
k a  r. b . w K ancelarji Sądu w yznaczam . 
N ow o-R adom sk d. 29  M arca (10 K w iet.) i860 r- 

C h yczew sk i.

Obligi Skarbonę.
Bilety procentow e S tieg litza. 
Metaliki.

N. D . 2499 . D y re k c ja  D ró g  Żelaznych
W a rsza w sk o -W ied e ń sk ie j i  W a rsza w sk o - 

B yd g o sk ie j.
P od aje  do pow szechnej w ia d o m o śc i, ż e  po­

zostaw ion e  w ciągu  k w arta łu  1 -g o  r. b. w p o ­
w ozach i na stacjach  dróg że lazn yeh  rozm aite  
p rzed m ioty , odebrane b y ć  m ogą z a  u d ow od nie­
n iem  w ła sn o śc i od Zaw iadow cy S ta c ji G łów nej 
W arszaw a.

W yk az tyeh  przedm iotów  m oże być p rzejrza ­
ny  k ażd od zien n ie , w zw yk łych  godzinach  b iu ­
row ych , w K ancelarji Z aw iadow cy Stacji: W ar­
szaw a, S k iern iew ice , P etrok ow , C zęstochow a, 
S o sn o w ice , G ranica, Ł ow icz, K utno , W ło c ła ­
w ek i A leksandrów .

P rzed m io ty  do dn ia 19 W rześn ia  (1  P a ź ­
d ziern ik a ) r. b. n ie  odebrane, sto so w n ie  do 
przep isów  p orządkow ych  dróg  że lazn ych , z o ­
staną sp rzed a n e  przez pu bliczną  licy ta c ję . 

W arszaw a d. 26  M arca (7 K w ietn ia ) 186 9  r.

N. D. 2387. Z a r z ą d  W ó d  M inera ln ych  
w  Ciechocinku.

Ma honor zaw iadom ić Szanow ną p u b li­
c zn o ść , iż tu te jsz y  Z a k ła d  K ą p ie lo w y , o tw o­
rzon y  zo sta n ie  na u ży tek  k u racy jn y  w dniu  
l l  (2 3 )  M aja r. b.
C iech ocinek  d. 25  M arca (6 K w ietn ia ) 1869 r .

OBW IESZCZENIA SPADKOW E
I

N. D. 2540. HoM CKiu B a u m ,.
Bt> 00 'fc iIB ieH iH  O npO M B O JC T B ll BT, B a ilK O - 

B u x t  C K ja g a x i .  bt, r o p o jT .  B a p m a i r h  nyÓ Ju iT - 
HBIXTj TOprOBT), bt, B ap m a B C K O in , .(kcekłikI:
b t. N- 58, 65 h 70 oiuHÓGHHO, oaiia'iciiM ara  
TOpni Ha 16 (28) AnpfcJW t .  r. — Tairr, Kain,
flłsttCTBHTeaBHO 0 HUC JOJHIHM H auaTL C tt CT> 14
(26) Anpt-na t .  r. h bt, B ap m aB C K o ft n o z n -  
n e f tc K o S  1’aaeTt,, Ha TOTase gem, 61,1.111 0 3 n a -  
U eH H , TO noJIB C K ifi BaH H T, HCIipaBJHCTT, CHMT,
3Ty ouiH Ó K y.

B a p n ia B a ,  A nphaa 3 rhh 1869 r .
Biiue-npesctuaTCJib 

J)ł;ScTHlITeJI>Hbli1 C T a T C K iaC o B tT H H B B

n p a B H T e a b  KaHgeaupiH 
HasBopHbift Cob*thhkt. H. MaKyaeivb.

N. D. 2 5 1 6 .  C y , \b  H c n p a eu m e .tb itr i  
IIoAUHiu I. O m ,\bA enifi eb pap w a eb . 
B b  H cnoaH eniH  n p a ro B o p a  B ap m aB C ita ro  

yroaoBHaro CjAa ot>, $eBpaJiH 17 (1 MapTa) 
M 18 (2) H. r. OÓTiHBJIJieTT,, HTO saflEjeHHHfl 
cnopT. na juiRBHAauiOHHwe jihctli aa JV£ 10769 
Bii 1,000 p. c. h aa As 11261, 11262, 11263, 
11264, 11265, 11266, 11267, 112(8, K a a s u h  
n i, 500 p. c. noiilimeHHbift bt, J\b 146 Bap-

N . D . 2 4 8 6 . r i s a r z  K a n c e la r ji Z iem ia ń sk ie j 
w W a rsza w ie  

Z pow oda nastąp ion ej śm ierci: 1. M otla  A ur- 
bach w sp ó łw ła śc ic ie la  dób r'D w orzen o  i dóbr 
P u tk o w k a  z O kręgu  B ło ń a k ieg o ; 2 . Ig n a c eg o  
A bram ow icza, w ierzy c ie la  sum y rs 2 ,5 5 0  na  
dobrach D em b e M ale z O k ręg u  S ie n n ic k ie g o  
u b ezp ieczo n ej, o tw orzy ły  s ię  sp a d k i, do r eg u ­
la c ji k tórych  w yznaczam  term in  na d zień  2 8  
P a źd z ie rn ik a  (9  L istop ad a) 186 9  r . w K an ce­
la r ji Z iem iań sk iej w  W arszaw ie.

K u czyń sk i.

N . D. 293 R ejen t K a n c e la rji Z iem iań sk ie j 
w  Lublin ie.

Po śmierci: 1. Kajet \na Morozewicza, wie­
rzyciela sam: rsr. 3,382 kop. 78 pod Nr. 45 
i rsr. 1,241 kop. 77% pod N r. 49 w dziale 
IV wykazu dóbr Jakubowice Konińskie w Po­
wiecie Lubartowskim Gubernji Lubelskiej 
położonych, ubezpieczonych. 2. Tekli Blesch 
właścicielce nieruchomości w Lublinie Nrem 
hyp. 33 oznaczonej. 3. Henryku Brejningu, 
wisrzycielu sum: rubli 1,601 kop. 25 i  rubli 
200 w dziale IY  pod Nr. 11 wykazu nieru­
chomości w Lublinie, numerem hypotecznym 
152 oznaczonej, ubezpieczonych. 4. Samso- 
nie Szeinfeld, wierzycielu sumy rsr. 135 i su- 
my rsr. 502 kop. 10, w dziale IV  pod Nr. 12 
i 16 wykazu dóbr Podlodów części C. D. w 
Powiecie Tomaszowskim Gubernji Lubel­
skiej, sposobem ostrzeżenia wpisanych. 5. 
Lai Icie Zonenszein, wierzycielce sumy rsr. 
22 kop. 50, z większej sumy rsr. 90, w dzia­
le IY wykazu pod Nr. 7, nieruchomości w 
Lublinie N-rem hypotecznym 450 oznaczo­
nej, ubezpieczonej, otworzyły się spadki, do 
uregulowania których, termin na dzień 12 
(24) L ipca 1869 r. w Kancelarji Podpisanego 
Rejenta wyznaczonym zostaje.
Lublin d. 31 Grudnia (12 Stycznia) 1868/9 r.

Leon Ciświcki.

I l E S I E l I i  P U Y W A f l  E. ___

N. D. 2535.
Znakom ity obrót kupna i sprzedaży Papierów Procentowych *  

moicli Kantorach, daje mi możność kontento  wania się małym zyS' 
kiem, mając li tylko na -względzie wygodę i zaufanie Szanownej 
Publiczności.

K antory  moje zaopatrywane są ciągle we wszelkie i najwięcej 
poszukiwane papiery publiczne i m onety zagraniczne, k tó re kupuj? 
i sprzedaję po kursie giełdowym, a mianowicie:

Listy Zastawne I  Serji. . £
Listy Zastawne I I  Serji. <
Listy Likwidacyjne. c
Bilety B anku Państw a Rosyjs. <

Akcje i Obligacje wszelkich d róg  żelaznych krajow ych i Cesarstwa 
Rosyjskiego.

Kupony papierów  publicznych, p ła tne za granicą.
Wszelkie papiery procentowe, k tó re  są notow ane na kurscetlu  G ieł­

dy P etersburgsk iej, B erlińskiej, W iedeńsk iej i Paryzk iej.
Talary, Franki, Napoleondory, Dukaty holenderskie i austrjackie, Im- 

pcrjaly, Guldeny austrjackie, Ruble srebrne, Livry, Sterlingi. 
Pożyczki Premjowe Rosyjskie ta k  I  ja k  I I  Em isji.

Te ostatnie nawet dla dogodności kupują 
cych, rozkładam na miesięczne raty.

W rozwinięciu zaś in teresu  B ankierskiego, zawiązałem stosun­
k i handlowe z najznaczniejszymi B ankieram i stolic Europy, a m ię­
dzy innemi:

J. E. Giiuzbnrg w P etersburgu , <; Jlielial Kaskel w D reźnie,
Bracia Rothschild w Paryżu, > Eickborn et Comp. w Wrocławiu, 
M. S. Rothschild w W iedniu , > Antoni llolzel w K rakow ie,
Bank Dyskontowy w B erlinie, > Brugniann Syn w Bruxelli.

I  na każde zażądanie wystawiam  na powyższe Domy lian dl oW« 
Akredytywy i Weksle płatne, za okazaniem lub term inowe.

W  nadziei zatem, że jak  dotąd i dalej zaszczycony będę zau­
faniem, k tó re za podstaw ę mojej F irm y  uważać nie przestanę, maui 
zaszczvt polecić się Szanownej Publiczności.

M A U R Y C Y  A K  U l i  E X .
Kupiec 1-ej Gildji i G łówny K olektor Loterji Król. Polsk.

I  4 na KraJc.-Przedm. i  p rzy  ulicy N ow y-Św iat.

N.D. 2477. Niżej podpisany wydał Sxmn- 
loni SilberUasten stempel na kop. 15 
z podpisem in blanco, z którego tenże w ła­
ściwie niezużytkowat i jak  twierdzi, takowy 
zagubił, ażeby w przyszłości jakaś fa ł­
szywa pretensja się nie okazała, ostrze­
gani przeto, aby nikt rewersu na mnie na 
podobnym stemplu wystawionego nie na­
bywał, gdyż żadnych rewersów na stem­
plach aie wystawiałem i wystawiać nie będę, 
a  nawet tenże Silberkasten piśmiennie pod 
dniem 10 Kwietnia 1869 r. przed Komisarzem 
Policji Cyrkułu 7 zeznał, że stempel powyż­
szy zagubił, i że niema do mnie żadnej p re­
tensji.

W arszawa d. 14 Kwietnia 1869 r.
2  — 3—4141 Wincenty Moczynski.

N. D. 2504.
Pszczolnictwo.

Ktoby sobie życzył wykwalifikować p rak ­
tycznego pasiecznika podług metody 
Uzlerżoiia (lepiej czytać umiejącego), 
któryby mógł być przy robieniu ułów, nastę­
pnie wszelkich rojów sztucznych (ablegrów), 
zechce się zgłosić do podpisanego przed l 
Maja r. b.

ks. Paweł Nłzłiiskf,
Proboszcz w Niegowonicach p. Zawiercie.

______________________________ 1 -4 1 9 7

N. D. 1832. W  dniu 13 (25) Lutego r. b. 
zagubiono ltowód Zastawu Ban­
ku Polskiego za Nr. 848 na dwie akcje D. Z. 
W. Wiedeńskiej, po rsr. 1QO, na rzecz

ii

Julji Raciborskiej, o co upras— . 
łaskawego znalazcę o złożenie w RedakQ 
Dziennika W arszawskiego 
3 - 3 - 1 8 6 9  J. Ra c ib orsk a .__

N. D. 2372. 500 Owiec m10' 
dych, rasy poprawnej, Jest do zbyci** * 
dobrach Panki, odległych dwie mile 
m iasta Częstochowa. W idziećje można wk* 
żdym czasie na mjejscu. ®

N. D. 2335.~  " i

LIST ZE SO LI W EKSLE!
Na rubli srebrem 266 kop. 70, przez 

zalję Markiewicz w dniu 8 Stycznia r. h  
zlecenie domu handlowego C. R eutheret 
wystawiony zaginął. Zastrzega się więfn j o i u n  I W U J  " “ O  **Tl - “ O  — w .

nikt takowego nie nabywał, ponieważ -  . 
inny korzyści z niego nieodniesie. Upra 
się znalazcę o oddanie go

do Handlu 11. Ł. Itlarkiewic*
3 - 3 - 3 7 0 7  Sukcess. w P e t r o k o * ^

W>*'N. D. 2191. Podaje do powszechnej 
demości, iż Bilety Lombardowe
dane za Nr. 18,737 na rsr. 15, 29,099 n»
50, przypadkowo zaginęły. „óźni^

Wzywa się więc posiadacza, iżby najp -e9t 
w 6 tygodni od dnia 16 Kwietnia r. 186“ ,
od daty ostatniego ogłoszenia zgł°a’ 
prawo posiadania onych w Dyrekcji Lo 
du udowodnił, gdyż w przeciwnym raz 
plikat biletu wydanym zostanie osoni > ^ 
rej nazwisko zapisane w księgach Dyr 
3 - 3 —3428

w Drukarni Rządowej Okręgu Naukowego W arszawskiego.—Za pozwoleniem Cenzury.

(DiUszy ciąg Obwieszczeń w Dodatku.)



dodatek do Nru 75, Dziennika Warszawskiego, 7 5 9
Soboty, dnia 5  (17) Kwietnia 1869

O B W I E S Z C Z E N I A  S \ l > O W E  i  A D M I N I S T R A C ^ N E .
rł n o in. o TT TPI1IIK1VT, KTi TOt

U  W  I  A D O  M I E N I A .

N - D. 2200. Ka.tumcKoe 1 ybepncKoe  
Ilpae len ie.

B a  o c u c a n i u  1 - fi  c t .  B w c o n a f i i u a r o  y«a- 
n o ca 1 ł4 0 B am uaro  23 AnpSAfl (5 Man)

'WO r. ,  KsAHUienoe I’yBepHCKoe T lp s E ’eHie 
8Hmt, BbmwBaeTT, E-Emenmaro b t, 1808 ro -  
4y, h . i i tca h  r .  KaAiiuia r ie f icaxa fliiKenio- 
®HMa, s t o 6 m  oh h  He n o a w e  6 H e 4 ’B i b  co  
s PeneHH n p n n t naTaiiin  HscTOBiuaro ei, iio n a , 
'"!'Haca bt, S^H w afiujee yiSDAHne y n ra B .ie -  

; npH Heim npH coB rK yn.iH eicm  h t o  He- 
#| Ha ynOMBHyTaro llHKCAioBBM i i  m e c m  
"'AhAM Kifi c p o K l ,  6y4fTT> cHiiTaTbCH 4 °  
’‘“a o tc a łc tb o m t. HeH8 xom 4 eHifl e r a  b t, 
'‘P a t.
, r . Kami m b , 4- 19 M apra 1869 ro 4 a.
* M  H. 4- A*40np0H3BO4HTe^H, ( ...............)

N . D . 2472. r .ia H H o e  O txyecm no  
P onciucK iiX b  M e.it> 3nbix/, A o p o r b .

„  C o n t T T ,  ynpaB4CHifl PAai H a r o  O óm ecTiia 
WtiftcKHXT, m e a tS H H ii  A o p o rt. npniM a- 
PiaeaT, I~r. AKipoiiepoR-i, I’.iaBBaro 0 6 m e -  
'TBa a t  Oóuąee Cofipanie o6MKHOBeHnoe u 
'•Peani.niafiHoe, nM Tw m ee 6m ti. bt, MeTHPprT. 
,s  (21) Man c. r. bt. 1 h. no noAyAHH ht, C -
^*TppGyprt,  BT, TOIHl WBCTE, KOTopoe o -  
'"aMeHo 6y4erT> Ha oHAeTaxi, A*n  BX04a in> 
k o p a n ie .

f l o  ycT any  3 H oofipa 1861 r., o om ee co 
PaHie cocTaBAHPTCH H3T. BKijioHppoBT, hm®-

'" iuhxt. a e  MeH’Bo 40 aK ipń .
H u k T O  H6 MOBIPTT. 3 aC TyHH Tb M tC TO  aK- 

k 'O H ep a ,  e c . iH  o h t ,  c s m t ,  He H AeHb o o m a r o  
c° 6 paH iH  H H e H M teT T ,  H* c e f t  n p e 4 MeTl>
"*4.aejnam aro ynoAHOMOHhH.

A n i p o H e p M ,  4AH n o A y s e H i f l  n p a u a  n p H -  
* y T c T u o B aT b  i n ,  o 6 inewT> C o 6 p a H iH ,  o b a a a H M  
n P e4 CTaBHTb a K u i n  c b o h  h a h  w e  c b h 4 ,E-  
^ b o T B a  o 4 e n o 3 H T t npH H a4 -iem am nn>  
*•1*11. aKiyifi b t ,  r o e y 4 apcT»eHHOMT> B a H K ’B 
*1-'H b t ,  4 p y r H x t  r o c y 4 a p c T B e H H b i i ,L y n p e -  
^ e f l i f l X T .  HAH n p H C y T O T B e H H H I I .  SCSCTaZl, 

\  4o 5 (1 7 ) Man BKAK>4HTeAi>Ho.

HO o a B a K O M i l T b e f l  CT, y n o j ’ BTiyTMiM'L n p o 3 K -  
TOMT-, v o r y T l ,  n p n  n p e 4 C T a B . i e n i n  B T , y w p a -  
BAeoie OómeoTRa l i t  C. I l e T f  p r> y p i t .  a K H i H  
4 A H  n p w c y T c i B O B a n i f l  h t ,  c o o p a i . i H ,  n o A y  
b h t l  o T , i H T o i  p a ® n p o B a H « h i e  B K 3 e v in  m p M  

npoBKTa.
B t  3aK4WHPHie C o h t t t ,  noKopu'Sfim 

n p r c m t  l’ r. AKUioPepoBT>, KeTopwe «;e/ia- 
pn  6 hi C4-B/Uth KaKiH ah  fie, 4-ih no^i.3W 
K> Mnanin, ii( e4 /łowenifl, n p e 4 9 T a n ,n [a‘ Vt 
KOBKB B t  C oe tlT l , H3 OCHOBa HIM CT. -.104,
B a c i  11 1 T. X. Ce.  3aK .  J p a W 4  , n o  K pa t i i ie i i  
M tpT. 3 a 15 4 HPH 4 0  o f m a io  cofipalilfl.

^eH ew H w ii o i s e n  b w B c t *  c ł  r k u t s m h  
H 4 p y r H J l B  4 0 K y M P H T a » l H ,  OTK phlThl oy* 
4 \ T 1 ,  4 4 B rp P A .n a p m P4hHaro pa:KM 0Tpt-  
Bid aKiiioHppoMb n .  8 (20) Mae, PweA^enBO
K p e n t  BOCKpeCHblXt HUpaMnnHBHXT. 4HCH 
o n ,  2 4 0  5  h. n o  no ay A H B ,  bt . X'npaB l e n n i  
06mecTi<a nc w n m a io in e a ic f l  B t C  - I l e i e p -  
Oypili  it*b BoAbiiJcii llTaAbdBCKoH yAimU*
n o c A t  n a c e a a  a ,  B"b A O M t  R .  7 -

n e n  n p u n n ^ e r i i i  na ycoBepmeHCTooBaHHHfi 
t o .ihh  H iibivi a n n a p a T b  44H npnroTOB.iemH 
nucdeSy MamHoft Maccw- , D,.n
1 _ 3  f .  B apiuaB a, 15 MapTa 1869 ro 4 a .

N . D . 2187. /Ą e n a p m a M e n m b  7 o p to n .in  
XL jfaHi/r/Jaicm tjpb.

Ha ocHoaaHiii 115 ct. Act . FIpoM. (Cb . 
3aK. T- XI), oo-bHBAHeTt, n ro  12 4>enpa ifl ce­
ro  ro 4 a  n ociy iiH .io  b b  oawft ripou iea ie  
p flim tia  IlapaHOBCKaro o BhiAaHt, ewy n 
ilo/iKOBBHKy A ciauieB y 3-.rt» 'H eft npH8M4e- 
r in  Ha cKopocTpTMbHoe pyw be.
1— 3 B. B a i'iu aaa , 15 MapTa 1809 ro4P .

OBWIESZCZENIA SPADKOWE.

-  V ^  m an   , _
»i> C. n e T e p o y p r *  b t ,  I l p a B A e H i e  U o m e -

'^na.
B b  IX apH W U  B b K o H T o p y  O ÓU lfCTBa A " 11" 

"‘HMaro K p e 4 HTa - ,,
Bb / l o H A O H *  BT, K o H T o p y  B p aT b eB T ,  b e -

f » H n ,  h  K ° .  • „  „
b t ,  K o H T o p y  i r .  l o n e

K o H T o p y  MeH 4 e 4 BcoBT,

bt, AMCTep4aM,E
I  K°.

b t ,  BepAHB-B BT

II K°- Mr .  A K u i o H e p w  WH TeAbCTByK  i p i e  B t  M o -
*ltBt v w eA aw m ie  yiacTBOBBTb bt. coOpa-  
**ił', MoryTT,, 4AH H3 Ó-BWaHiH I epeBOSKM 
‘ S i i ' i b  aKUift BT, I leT epóyprT ,,  b h c c t h  o h h h  
"i* MocKOBCKyio KoHTopy r o c y 4 “ PCTneHHa- 
{® B a H K s ,  u  n p e 4 CTaBHTb b t ,  P p a B A e H i e
°0 l4 ecT B a  4eno3H T H bie C B H 4 'E r e A b C T B a .

4 HBH4 eH 4 HblH aK Ll iH, BW 4aHHHH B3B- 
T ^ b t ,  B h iu i eA U iH x i ,  b t ,  T H p a w t ,  T a K * e  4 a-  

n p a B o  n a  np H cy T C T B O B a i  i e  b t ,  c e 6 p a -  
H a p a B H t  CT, aKtliflMH n e n o r a m e a -

B c u K o M y  a K i i i o H c p y ,  n p e 4 CTBBHBiiie>iy 
®a S t o t t .  npeAMeTb » K u i n  c b o h ,  BHAaeTca  

" a e r b  4 AH EX0 4 8  b t ,  o 6 i p e e  c o 6 pf-Hie ; 6 h -  
l' aT'b 9 T 0 T -b HMHHHoń H BW A aelCH  Ha 0 4 HO 
^ U e ,  c t ,  o s H a ie H ie M T ,  K O A H i e c T u a  n p e 4 - 
tT?BAeHHblXT, aK U ii i .

H a  oCHOBSHiH §  4 8  yCTBB3, K a * 4 « n  4 0  ; 
4 aKiTT> n p a « o  H a  0411113, r o A o c T , ;  h h -  ; 

B3T, a K U io H ep o l lT ,  He MOWeTT,, K«KT> n o  
^óeTBeHHW MT, a K u iH M T ,  TaK-b H n o  a x -  
^HMT,  4 0 B tpeH H blM T,  CM)’ OTT, A p y r H X b  8 K- 
7 ° » f poBT,, Coe4 HHHTb BT, CBOeMT, ABU'S 6 0 -  

® 1 0  roAOCOBb.
o H ie T T ,  4 1 H 8 x 0 4 a  b t ,  o 6 u ( e e  o c b p a H i e  

BiReTT, o h iT h  n e p e 4 aHT,, n o  H3 4 nHCH Ha 
h  j p y r o v t y  A « u y ,  y n a c T B y i o i u e M y  b t .  

° “ p a n i n ,  h o  c o r A a c H o  §  4 8  y c T a n a ,  k » k t >
. ^ B i e  0K&38Ho, h m k t o  M3T, a R u i o t i e p o R T ,  He 
^ " l e T - b  c o e A H H H T b  b t ,  C B oevn ,  ABU'S 6 oa-E6 

‘‘“ COB’b .
' Iń lU e M y  c o G p a H i r o ,  b t ,  K a s e c T B T i  c o 6 p a m n  

^  l, |KHoBeHHai o ,  e w c r o 4 H a r o ,  6 y 4 CTT, n p e 4  
' f a B a e H - b  o T i e T T ,  C o a -E T a  J n p a B A e i i i H  o 

A t v  cTBiHXT, O 6 m e o r B 0 , o  n o A o m e n i H  
° P e 4 n p iH T iH  n  o  n p H i o A *  H p a c x o A t i  

3a  1 8 6 8  I 04T,-
KanecTB'B c o o p a n ia  spesBUMBUHaro,  

npe^cTaB/ieHTł <>y4^TT» npoafCTT* noAo* 
e | łiHoÓT, y T p a M e n «h ix i*»  n o x n i u e H i,h i n »  

J r CT.P * 6 A tB n b ix T .  x y n o n a x T , ,  a n u i H X t  b o S a b -  
' l l B x - b  HMBHHhlX*b M 6 e 3T,ll»mUUhl X T ,, BT, 
0noAiie(;je § 54 ycTt'B a.

n m uiun  riOC,fl%

N. D- 2467. Sąd Kryminał’y
w U'arspawie.

y?  z a s to so w an iu  się  do N ajw yższego  U k a- 
2 U z d n ia  25 K w ie tn ia  \7  M aja) 18 0  r. ^ 9 "  
s ta n o w ie n ia  b. R a d y  A d m in is tracy jn e j K ró ­
le s tw a  z  dn ia  1 6 (2 8 )  P a ź d z ie rn ik a  i8 5 6  r.
V 7 V V 3 i*

1. A dolfa  K ry s ty a n a  2-ch im ion T h ie le , su ­
b ie k ta  hand low ego  z m. Ł o d z i k tó ry  w 1859 
ro k u  m a ią c  la t  19 w y d a lił się  z a  p a sp o rte m  
k ra jo w y m  do W arszaw y, a  z ta m t^ d  praw do- 
p o d o b n ie  do A m eryk i.

2. A lek seg o  H a ra ś  l a t  27 m ająceg o , k tó ry  
po  w y d an iu  go p rz e z  w ład ze  P ru s k ie  w^dniu 
16 (28) L is to p a d a  1864 r  i p o zo s taw ien iu  
pod  dozorem  W ó jta  G m iny R e n k szaw ice  P o ; 
w iecie  W ieluńsk im , pob y ł tam  k ilk a  rfni i 
znow u p raw d o p o d o b n ie  do P ru s s  pow rócił-

3. S ta n is ła w a  F ra n c is z k a  2 -ch  im ion syna  
S e b a 8t ja n a  K rzem iń sk ieg o  l a t  32 m ającego  
b . R e fe re n ta  S łu p eck ieg o  P ow iatow ego  Z a ­
rz ą d u , k tó ry  u zy sk aw szy  k a r t ę  le g a ln ą  od 
N a c z e ln ik a  P o w ia tu  d n ia  11 L u te g o  1 8 b 8 r . 
do m . P o z n a n ia  w y jech a ł .

Iżb y  dw aj p ie rw si ja k o  niew iadom i z poby- 
Ł)«p p o  Aoóisettn n p s a z s  ( 9 )  n S k rjo z jd  ja 
i n ^ B ^ s o  b b z  ‘o Ś a n p a r  n ^ o i  n S b i o ^ z j d  m  n t  
w y d ru k o w an ia  n in ie jsze g o  w ezw an ia  p o  r a z  
3-ci w D z ie n n ik u  w a rsza w sk im  pow ró c ili do 
k ra jn ;  o pow rocie  sw jm  osob iśc ie , lu b  z a  po- 
śred n ic tw em  n a jb liż sz e j W ła d z y  P o licy jnej 
d o n ieś li w zyw ającem u Sądow i, a lb o  w p rz e ­
c iąg u  teg o ż  czasu  n a d e s ła li  dow ody celem  
usp raw ied liw ien ia  p rzy czy n , d i  k tó ry c h  n a  
p ie rw sz e  w ezw anie w iad z  tu te jsz y c h  p rz e z  
g a z e ty  n ie  s tsw ili się .

N ak o n iec  S ąd  K ry m in a ln y  o s trz e g a  w e­
zw anych , że  w r e z ie  n ie s ta w ie n  a  się  n a  t e r ­
m in , u le g n ą  k a rz e  p rzew id z ian e j a r t  "40 , 
341 K . K  to  je s t  pozb aw ien iu  w sze lk ich  
p raw  i b ezp o w ro tn em u  z O b ręb u  C e sa rs tw a  
i K ró le s tw a  w ygnaniu , je ż e  iby zaś  p o w ró c i­
li  po  w yroku  S ą-iu  sk a zu jący m  ich  na  p o - 
w y ższą  k a rę ,  z e s ła n iu  n a  o s ied len ie  w 8 y-

bM a r 87a w a d  2 0  M a r c a  (1 K w iP tn ia )  1869 r.
P re z ń s  B ielsk i.

1 _ 3  Podpisarz, Ręhalski.

N- D. 2513. Rejent Kancelarji Ziemiańskiej 
w Kielcach.

P o  A n to n in i e  z S i e l s k i c h  O s t ro w sk ie j  w ie-  
r zy c ie lce  s u m m y  8 ,1 0 0  rs .  n a  d o b r a c h  G r u d z y -  
ny  w O k r ę g u  A n d re je w s k im  G u b e r n i i  K ie l e c -  i 
k ie j  lezących  h y p o te c z u ie  w d z i a ł e  ś  po d  N r .  
l f i  i n t a b u l o w a n i j ;  2.  M o rd ce  W r o c ł a w s k im  
w ie rzyc ie lu  s u m m y  1 ,125  rs .  11a d o b ra c h  L u a y -  
n i a  z O k r ę g u  K ie leck iego  w dz ia le  I V  w y k a ­
zu h v o o te c z n e g o  ad N- 45  u b e zp iecz o n e j ,  n a  
s a d y s f a k e y a  k tó re j  z lo ł .  ną  j e s t  do  d e p o z y t u  
B a n k u  P o l s k i e g o  z u m a  r s r .  1 ,150  L i s t a m i  L i -  
k w id a c y jn em i  z 13 k u p o n a m i ;  3.  J a n i e  i A g n i e ­
szce  z W y p ió rk ie w ic zó w  W ró b le w s k ic h  m a ł ­
ż o n k a c h ,  'Ł u k a s z u  W ró b le w sk im ,  W a l e n ty m  
i S a lom ei  z S ie c z k o w s k ic h  W ró b le w s k ic h  m a ł ­
ż o n k a c h ,  J o a n n i e  W ró b le w s k ie j  w spó lwłaśc i-  
c ie la c h  N ie ru c h o m o śc i  w K ie lc a c h  p o d  N Zs -  
h y p o te c z n y m  e x y s tu i ą c e j ,  o tw o rz y ły  się  s p a d ­
k i .  do  k tó r y c h  r e g u la c j i  p rz e d  p o d p i s a n y m  
R e j e n t e m  w K a n c e l a r j i  Z i em ia ń s k ie j  w K ie l ­
ca c h  o d b y ć  się m a ją c e j ,  t e r m in  P ™ * 1” 1?-)” ?  
n a  dz ień  2 9  W iz e ś n i a  t l i  P a ź d z i e r n ik a )  l b b 9
roku z o s t a ł  zakreś lonym .

K ie lce  d.  2 1  M a r c a  (3  K w ie tn ia )  1869  r .
A d a m  Sz cze panow sk i .

N . I ) .  2 5 1 4 .  P isarz Sądu P ol oj u
w Solcu,

Z p o w o d u  n a s t ą p o n e j  śm ie rc i  w  d n iu  7 L u ­
te g o  1848 r. S t a n i s ł a w a  G rę b o w s k ie g o ,  w ła śc i ­
c ie la  d om u  m u ro w a n e g o  w ra z  z z a b u d o w a n ia ­
m i  w m ie śc ie  So lcu  N - r a m i  59  i 14  o z n a c z o ­
n e g o ,  o ra*  w ła śc ic ie la  g r u n tó w ,  ł ą k  i o g r o d ó w  
w o g ra n ic z e n iu  t e g o ż  m ia s t a  l e ż ą c y c h ,  o tw o ­
r z y ł  s ię  s p a d e k ,  do  u re g u lo w a n ia  k t ó r e g o ,  t e r ­
m in  n a  d.  7 ( 1 9 )  P a ź d z i e r n ik a  1869  r .  p o d  p r e -  

k lu z n ą  w y z n ac z a m .  '
S o lec  d.  25  M a r s a  (6 K w ie tn ia )  18b9 r.

W ierzbicki.

l i c y t a c j e

I SPRZEDAŻE PUBLICZNE.

H.MTTh COCTaKT, 
B3 t*J.

On. °9 a H e AOA1KHO n o c a w y
J?84 t  teBBhift bt> § 40 ycTaosi v )■

AKUioHepw , »,eAaHiinie n p e 4 nap n reA b

Bt. § 4 0  y CTaBa caaaaH o; jJ a h  nocTa- 
^ ‘AeiiiB in im e u iń  no  3tfiMaMh, n o  a o i i o a -  

, a ' , 'Ł S CTaua MAM no  HSMUHeniflMT, o s a -  
Ho U1, oóiue.m , coó p ae iii A o /m n u  óhiTh 
0 r n ^ CT8BHTe'n '  no  K p a im eń  M-pp-B ’/,  
tloe llWnł Ut 0HKhm, CKUifl  ----------
_ "tUHOU.lRIOTrn r.

il l a a - 
n p iii 0 “cpU  )Re

e0BxaHCU'1H,OTC’1 ÓO/BUIHMCTBOMT -/j l»™
6h., HteiiouT, me nl> c o ón an in  4 u- ' » b °  

“‘‘ b ne MciiTie 40

N . D . 21 8 3 .  'ĄenajntKiMnimb Toppon.in 
11 Mu<'yrfiuKmypi>.

Ha ocHOBaniiy 145' C t  y c T .  dpoM. (Cno4 a 
3aK. T. X I) o 6MHAHeTT-, m t o  3 0 - r o  BHiiapfl 
c. r. n o c iy n H A o  bt, oiihif) n p o m eH ie  IdHiRe- 
H t p T .  T c i h o a  la  K ;*yne o  * W.i-hh-S n r i o c T | - a H -  
u y  (.M in y 10 a t , i  H e n  ppKBBAeriii s a  noi-oe  
y c i  p o h c T B O  occi i  r» cwaaBop K - p c  6 « i i  4AH 
IH '4 I1BW'| ro Cl «TBB* *eA»3HW*T> - l o p o i l .
1 - 3  r. B ap iu an a ,  15 MapTa 1869 104a.

N . D . 2184 . ,4 enapiniivexnm Tuppoa.iu 
u .Miitiyxfiunmyp'b.

Ha ocunBSHiH 1 45  c t .  y c T  ri[>ow (CnoAa  
3aK. T. Xh o 7 t . h h m e n > ,  u r o  l4  <ł>enp8 AH 
cei o r o 4 < nocTynH  >" h t ,  o h w S  n p o u ie B ie  
M ,xaBHKm X' H c iioBi) By 4*c*e o BMAau-S eiwy 
1 0  A H im f i  npi BB-reiin Ha t ioey io  cccT ew y
6yKCHponaHiH c y 4 - bt, .
1— 3 I - B ap iuan a ,  15 M pTa 1869 r o 4a.

S N D .  2 1 8 5 .  4 enupmaMeumtt Topfoe.HL 
u Miinyfpunmyp-b.

Ha ocHOBanin 145 c t .  i c r  Hpom. (Ci)0 4 a 
3aK T . X I )  nnT,BBAHe 1T,, u t o  8 -ro <beBpa- 

c er o  1 40,  n o c iy i iH A o  bt.  o h w ó  n p o u ie -  
i n i e  I '.  M « t b e  o BW4 -H-E i l H o e i p e n u y  lUa.w- 
I n o n y a  S-AT-THeitnpiMifAeiiH h t  ycoiiepuieH-  

CTII- liailin BT, CltePH.taXT, B CllOC- 6tX T, c -y- 
W0 UIMXT, 4  1H 11311- e u e - i f l  u o m  ip e n ia  CBe-  

KWBMHHbiyl, COKOI1T,.
1— 3  1'. S a p i u a u - ,  15 M apra 18G0 r o 4 a.

1 N. D .  2186 . Aeniipm num nrb T p?oa.ri u 
\tu>‘ i/tfitiismypt>.

H a  ocHOB.m u  145 c t .  y -  i. n p o w .  (Cbo,v> 
3»K. T. Xll oÓhHMAH ' T., HI 25 -1 ' <P 
AB c e r o  l O . t - ,  i i o c r y i i i i ’o  b t ,  . . » m h  n p o -  
ineB i-  Ky.iH.iXii A-. , ii, I li II-W o  Bh'4 m t  
eh  11 C r« T  K uny  C i - » s r  1,14)’ P u  151

N . D . 2489. B a n k  P o l s k i .
P o d a je  do pow szech n e j yyiadomości, iż  w 

d n iu  I I  (2 3 ) K w ie tn ia  r .  b . o g ed z in ie  12 
w p o łu d n ie , w sa li p o s ą d z e ń  B a n k u  P o lsk ie ­
go, odbyw ać s ię  b ę d z ie  p u b liczn a  in  m inus 
lic y ta c ja , za  d o p e łn ien ie  r e p e ra c ji  schodów  
żelazn y ch  u sz k o d zo n y ch , w now ym  paw ilo n ie  
g m ach u  B a n k u , ż y c z ą c y  sob ie  p o d ją ć  s ię  t a ­
kow ej ro b o ty , zech c ą  z ło ży ć  w te rm in ie  ja k  
w yżej, n a  rę c e  JAV. P re z e sa  B a n k u  o p ie c z ę ­
to w an e  d e k la ra c je , w k tó ry ch  w y raźn ie  w y­
r a ż ą  cy frę  za  j a k ą  b ę d ą  w s ta n ie  p o d jąć  s ię  
takow ej ro b o ty ; do d e k la ra c ji  d o łą c z o n y  b y ć  
w inien  k w it k a sy  B a n k u , n a  z ło żo n e  vad ium  
w ilo śc i rs . 40- B liż sze  w a ru n k i p rz e jrz a n e  
b vć m ogą codzienn ie  w k a n c e la r ji  B anku , 

w arszaw a. d n ia  2 K w ie tn ia  1869 r .
V ic e -P re z e s ,

R z eczy w is ty  R a d c a  S tan u , R o g u sk i.
N a c z e ln ik  K an ce la rji,

1— 1 R a d c a  D w oru , M a k u lec .

N. D. 232.0. (P tinaH coeoe i  n p a n M H ie  
87> l l a p c m e i  JloA bonoM b.

PopHHfi R enapTaneH -rł.o6 i.»MjieTT., h to  Ha
nocTUBity bt, TenymeKT, ro tąy pa3nwxT. atejrłs-
SH blX T,, C T aJb H H X T . H M t.RIlblX T , H S S hA lB  B b  ł iO -  

; CTOHHWft O K p y iB H H ft H B H A O rO H C K lit j i a r a s H -  
I hm , CTOHiuocTbio O K O jo  4,360 p ., óyąyTT, upo- 
i  H S E O iH T b C a  BT, n p n c y T C T B iH  P opH aro  f t e u a p -
l TaweiiTa b t, B a p m a n h  25 A n p f,aa  ( i  M aa)

1869 r. bt, Mace, no no.iysHH, T-oprii, noepe^- 
CTBOMT- 3 anesaTaHHMXT, oó-ŁHPJieHiii.

IK eja iom iii y s a c T B O B a T b  bt. T o p r a x r . . ,  o o i i -  
s a H T , n p e jc T i iF H T b  bt- pnąli a a a o r a  4ob pyo. 
u Ha T O p ro B b ia  BSRepatEH 25 p y o .  bt, c u e -  
n ia a  ŁHyio K acy  rzaB H aio cit.iajia m eaksa  bt, 
B a p m a B ń  h jh  s p y r y i o  u a s c H B y r o  K a c c y .

U Ó T -H B A eiliH  JOJIKHM Ó M Th IIIIC ailM  HU T C p -
ÓoboS Oysiark 75 uo n . ROCTOiiHCTBa, ua  pyc- 
CHOsn, h iioAbCKOHT, hsmkhxt, h nojaH H  bt, 
1’opnbitt J je u a p T a M C H T T , h u t u t i i i  T o p rO B T ,,

no cA tsy iom eb to p a k :
B cjsiC T B ie oÓTiSBAeHia I  opH aro f ten ap - 

T a jie n ra  ott, 27 M apTa c. r .  aa J6 818, sa a -
B.1HIO BaCTOsm iu, HTO H OOlI3blna!OCb BB
T e i e H i a  1869 rp g a  noCTasa im , b t, onpy-_ 
wHbifi t i a r a 3HHT, B ocT C m aro  U s p y ra  b t, 
C yxejH eB k u BSAOroncKili j ta ra 31111 bi, pa3HM« 
H eraaiiH ecidn ii3 ?;BAin, y’CTy..aa uu n t.iiax r.

npesT,8BAeBHMXT, KT, TopraaT, N . c/0 (H ann- 
caTb npone,HT'b iipoimcbio u  Hni'poro) iioahh- 
BHHCb BChUT, OÓHaHTeAbCTBaMT, BT, TOprOBMXT, 
ycjnsBiaxT, oroiiopcHHMHT,, bchh noHHT-
HMMT, H BT, ^OKUSaTCAbCTBO 11HOK) nOJUECaH- 
HMMT,. .

I Ip u  sesiT, n p n a a ra io  kbhtohiuio N .  k.tcm 
na  Hpe/tCTaBjieHH!,ie bt, 3aaor'b  4 3 6  p yó . h  Ba 
TOprouMH H3^epa(KH 2o py ó ., hotoj-mb bt, 
cjiynali H G O C T ćiPJC H ia 3R mhoio T o p r a , incjiaio 
nojiyRHTb oópaTHO, caMT> hjih nocpe^CTBOMi* 
^OB'hpeHHaro K'd to m j jiwna

B t, c jiy ia t, » e  ecjH  T oprn 0CTanyT<;fl aa 
mhoio, to 5KL\iaio, Ra6bi KOHT]»aKT'i> ówjit, sa- 
rAroueiiT. (BanKcaTb r j h  hmchh, t . e. bt, T op-
BOMT, AB T (en c  pTC Łif: HTT. B.T1I IKe BT, J 'B  JCl liA C - 
iiin B o c T O H H a ro  O K p y ra  b t ,  Cyx- jiiiCBT. ) 

I Io c T O S H H o e  M t .c r o  n o e r o  npeóbiEaiiia bt,
N. BT, ÓAH31I llOHTOBoft CTaHAlH N . (eCAE Sie 
B-b BapuianT., to HaaOiitHTb n p n  itanoii y-iHUh 
h N5 joMa.)

IlnoaAT, b t ,  N . N. M kcana b N . gna 1869 r.
(nojnH caT b tctko hmb h  .laMHjtiio.)”  

OÓT.aBJeiliH 3TB ROJWHhl ÓblTb BT, KOBBep- 
TaxT, saneHuTaBHHXT, cy p ry u e jrb , c-b c r t . ;y -  
jomHMT, aapecoin>:

,, B t. T o p H u f t  j l c n a p T U M C H T I . ,  oÓTOlEJCBie 
Ha nocTaBKy SK aaj'.riecKiix'b n :-) jt ,A il i  et . B o- 
C T O H H b ift O j t p y a i H u S  h  B t . j o r o i i c K i i i  Mara-
3HHM.”

I lp o u is  yc-tOBia hoikho BB jtTb bt, itaHue- 
Aspin I'opH uro /(etiiipTaMCHTa bt, BapioaBł) h  
b t,  K annejH piu HasaAbiiHita BocTOHiiaio T op- 
Haro O itp y ra  b t .  CyxcjHeKTi, eutejHeEBO sa
HCKAIOHeHieMT, Iipa3^UH'lllblXT, H Taóć JbHbl XT, 
SlieS.

B apm aB a rhh 27 U apT a 1869 ro*a.
SaBtxM Baiow iS /(enapTaMCHTOMT,, 

AHTHnOBT,.
HaiaibHHKT, CeKain, K osapciti8 .

IlpaBHTeAb KaH«ej»piH , EpHreBHUT,.

W y d z ia ł G ó rn ic tw a  o b w ieszcza , że  n a  do ­
staw ę w ro k u  b ieżącym  ró żn y ch  ż e lazn y c h , 
s ta low ych  i  m iedzianych  w yrobów  do m ag a­
zynu  O k rę g u  W schodn iego  i m ag azy n u  B ia- 
łogońsk iego , w arto śc i o k o ło  r s r .  4 ,360, o d ­
b ę d z ie  s ię  w b iu rz e  W y d zia łu  G ó rn ic tw a  w 
W a rsz a w ie  d n ia  25 K w ie tn ia  (7 M a ja )  1869 
r .  o godzin ie  1 po  p o łu d n iu  lic y ta c ja  z a  p o ­
średn ic tw em  d e k la ra c ji  o p ieczę to w a n y ch .

K ażd y  ży czą cy  sobie  p rz y ją ć  u d z ia ł w te j 
lic y ta c ji, obow iązan y  z ło ży ć  do k asy  sp e c ja l­
nej sk ła d u  g łów nego  ż e la z a  w W a rsz a w ie , 
lu b  do in n e j sk a rb o w ej n a  k a u c ję  r s r .  436 i  
n a  k o s z ta  licy tacy jn e  r s r .  25.

D e k la ra c je  m a ją  być p isa n e  n a  s te m p lu  ko p . 
75 w ru sk im  i p o lsk im  ję z y k u  i  b y ć  p o d an e  
W y d z ia ło w i G ó rn ic tw a  p rz e d  ro z p o c z ę c ie m  
s ię  licy tac ji p o d łu g  n a s tę p u ją c e g o  w zoru:

W sk u te k  o g ło sz en ia  W y d z ia łu  G órn i­
c tw a  z d n ia  27 M a rc a  r . b. N r  818, p o d a ję  
n in ie jsz ą  d e k la ra c ję , iż  zo b o w iązu ję  się  w 
c iąg u  ro k u  1869, dostaw ić  d o  m ag azy n u  
O k ręg u  W schodn iego  w S uch ed n io w ie  i do  
m ag azy n u  z a k ła d u  B ia ło g o n  ró ż n e  w yroby 
m eta low e, o d s tę p u ją c  o d  cen  do  lic y ta c ji  p o ­
d an y ch  N. %  p ro c e n t (w yp isać  lic z b ą  i l i te ra ­
m i) i  p o d d a ją c  się  w szelk im  z a s trz e ż e n io m  i  
zobow iązan iom  w w a ru n k a c h  licy tacy jn y ch  
w ym ienionym , p rzem n ie  z ro zu m ian y m  i w 
dow ód n a  to  p odp isanym . .

K w it k asy  N . n a  z ło ż o n ą  k a u c ję  r s r  4cC 1 
n a  k o sz ta  licy tacy jn e  r s r  25 p rz y  n in ie jszem  
d o łączam , k tó re  w ra z ie  n ie u trz y m a m a  s ię  
n a  lic y ta c ji, sa m  lu b  p rz e z  um ocow anego  
p rz e z  s ie b ię  odb io rę . ..

W r a z ie  u trz y m a n ia  s ię  n a  lic y ta c ji, ży czę  
sob ie , ab y  k o n tr a k t  ze  m n ą  sp isa n y  b y ł w 
b iu rz e  (tu  w ym ienić czy W y d z ia łu  G ó rn ic tw a  
la b  N a c z e ln ik a  Z a k ła d ó w  G ó rn iczy ch  O k rę ­
g u  W sch o d n ieg o  w S uchedn iow ie .)

S ta łe  m oje z a m ie sz k a n ie  w  N. n a jb liż sz e j 
s ta c ji  pocztow ej N . p o ło ż o n e  ( a  je ż e li w  
W arsz aw ie , w ym ienić u lic ę  i N r . dom u.) 

P isa łe m  w N . d n ia  m ie s ią c a
1869 r,

(podpisać czytelnie imię i n azw isk o .)”  
Deklaracje te winny być w k o p e r ta c h  za­

pieczętowane lukiem i mieć adres:
„Do W ydziału Górnictwa deklaracja na 

dostawę wyrobów metalowych, dla Okręgu 
W schodniego i Zakładu Białogon.”

Inne warunki m ogą b y ć  przejrzane w han- 
celarji W y d zia łu  Górnictwa w w arszaw ie  
i w Kancelarji Naczelnika Zakładów Górni­
czy ch  Okręgu Wschodniego w Suchedniowie 
każde ! - 1 z wyjątkiem dni świątecznych
i galow ych.

N. D. 2229. <Pononcoeoe X npao.ien ie  
Kb llt jpcinH 'b no.iu-uoM h. 

ro p m .iS  fleuapTtnieHT'b o5t.:iB-ihi;tt., h to  
b t. npHcyTCTEiH P o p iia i o JLmapTftMOHTa B-b 
B apm aK h, óyayTT, upon3BOj.:Ti,c;i 11 ( -3 )  
Anp*AH 1869 r . b t. tu c t ,  bo uojy jH H , Topru 
iiocpej!cteomT, saneiaTaiiHMXT, o o t,;ibach i» , 
Ba  nocTuiiKv e t ,  TCienin rp e x b  .sS tt,, t o  
eCTb 1869, 1870 u 1871 rojaxi, CTpoeBa.o ,ye- 
peEa H3T, uacTHHxi, a* c o in , hu ltajieHHO y- 
roJbHMH Bonn K eaEepib, KliuiKuiiCsifi, J a -  
óeHAKiS, HoBoii, PcseHT., IH y n a n b  b T epo- 
HHM b, Bb 3anaiiHOB'Ł PopHOmb O r.pyrt-, a  B-
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siemio; aa nocTaBKy Bb ren em a uaaigaro 
rosa.

1. 2500 luTyKi* gepeBa, 10' B1> siasi. 45'
Runu. ott. 2 p. 35 K. 3a niTysy.

2. 5000 iuTyKi. gepera  9 1 /2" Bb giaji. 45' 
flJIHH. OTT. 2 p. 14 K. 3a IUTysy-

3. 2000 iuTyKi. sepeea, 9" bt. giam. 45' 
SSHH. o t t .  2 p. 3a LUTyay.

4. 3000 uiTyKT. sepeBa, 8 '/2"  e t. siaM. 45' 
Ssan. o t t .  1 p. 90 k. 3a uiTjKy.

5. 250 ujTy kt. CTponna-b, 8"  bt. giaM. 37' 
rjihh. o t t .  1 p. 1 0  3a ini-yny.

6 . 250 mTyKT. CTponHJtT., 7 " bt. giaM. 37' 
gjmri. o t t .  95 Eon. 3a uiTyKy.

IKcjiaiomiii ynacTBOBaTb bt. TOpraxb, o5a- 
3atn . upescTaBHTi. bt. cuenia.TT.Hyio Kaccy 
TJiaBHaro cjcaaga Hir.iliiia b t. BapmaBk hjih 
Spyryio Ka3eHHyto Ha 3ajiorT. 2,700 pyó. h Ha 
TOprOBbia H3se| kkb  40 p.

OO-BHBJieHiH rojiikhli CuTb micaHU Ha rep- 
OoboS óyM art 75 koh. g0 CT0 HHCTB&, Ha pyc- 
bomt. h u o J 1. ci; o MI. aawuaxT. a. nosaHbi bt. 
I'ojiHLiii SenapTajieHTT. so iianaTin TOproBb 
no cjigyio iueŚ  ooput.:

„IłcjrrgCTBic o5xHBJieHiH TopHaro j(enap- 
TaueHTa o t t .  22 MapTa c. r. 3a JM 418 3au-
BXHIO HaCTOHIUHJIT., HTO OÓHSblBUIOCb bt. Te-
neiiin 3 jitT ’b, to  ecTb 1869,1870 h 1871 ro- 
ga.\i> iiocTaBJiHTŁ cTpoeBoe sepeBO H3b nacT- 
HUXT. ZtCOBb, Ha KasieHHO yrOKhHMH KOUH 
B'b BauasnoHT. TopHOMT. Oupyrt, ycTynaa na 
HtHaXT. npeST>HBJCHHHXT. kt. Topramb JM °/0 
(HanacaTb nponeHTb nponHCBK) h unopoio), 
nOSTHHHHCb BCfeMT. 0ÓH3aTe.XbCTBaMb BT. TOp- 
roBuxT. ycaoBiaxT. oropopeHHUMT. h bt. go- 
KasaTejibCTBO mhoio nognHcaHHMMb.

flpH aeMT. npHjararo KBHTaHuiio N. Kaccu, 
B a  n p e s c T a E - i e H H o e  bt. s a j i o n .  2 , 7 0 0  p .  h  H a 
T O p ro B b iH  H 3 g ep m K H  4 0  p y ó .  K O T o p u e  b t ,  c s y -  
na-fe BCOCTaB.Tfiina 3a mhoio xopra, juesaio uo- 
JiyHHTb o 5 p a T H O  CHMT. HJH H O cp eg C T B O M b  gO - 
B -S p e H H a ro  kt. T O łiy  jinua.

Bt. cxynab me ec-aa TOpra ocTanyTCH 3a 
mhoio, to  me-naio, gaóbi KOHTpaBTT. ó b u b  sa ­
li zioneii-h (HaspaTHTb rsli hmiŁiiho, t .  e. bt. 
BopHOiiT. j h  Jl,enapTaMeHTt, , hjih atę bt. 
ynpaBbeuiH IlanajibHHHa 3anagHaro T opuaro 
O sp y ra).

IIocTOHHiioe s.t.cTO M oero npeÓ H B aH ia bt, 
N- b 5jih3h noTTOaoii CTaHiiiii N. (ecxH  ate. s i  
B a p u i a u t ,  to  im .io iz m b  n p ii kukoS y jm p Ł  h 
>6 g o a a .

IlHcasT. bt. N. shh h MBCBiia N. 1869 rosa, 
(uogimcaTb nevao hmb, otcctbo u naMiniio)”

0 5 T .H B Jie H iH  3T H  gOJDKHbl ÓŁITb BT. H O H B ep- 
Taxi> 3aue4aTaHiihixT. cypryneMb, ct. c j-tjy - 
toiHHan. aspecoHT.:

„B t. ropHbiii/^eiiapTaMCHTT. oOT.HBJieHie Ha 
nocTaBKy c-rpoeBaro gepeBa Ha zuMeHHO y- 
rojibiibiH kodh” .

Ilponia ycsoBia moikho Bag-tTb bt. EaHiie- 
sapiH 1'opHaro 3,ena]iTaHeHTa bt, Bapuiai -Ł h 
b t. KaimejHpiii HaaajibHHKa 3anasnaro  l ’op- 
a a r o  O a p y r a  bb J l , o j i 5 p o E t , ,  (ieoshceho 3 a
HSKJiio-ieHiea-b np.ibsiia'iiix'b u TaCesbHMXT. 
SHeS.

Bapuiana Ąnn 22 HapTa 1S69 rosa. 
S a B t s w B a i o m i i i  I 'o p H b iM T , ^ en a p T a M O H T O M T ., 

A hthhobt..
HaaasbBiiKT. CeKuin, KoaapcniS.

IIpaBHTeJb KaHuejiapia, BpKreBH3T>.

*  *  *

W ydział Górnictw a obwieszcza, że w b iu­
rz e  B ydziału  G órnictw a w W arszawie, odbę­
dz ie  sig licytacja w dniu 11 (23) Kwietnia 
1 8 6 9  r. o godzinie 1 po południu za  pośre­
dnictwem  opieczętow anych dek laracji, na do­
staw ę w ciągu trzech  la t, to je s t  1869, 1870 
i  1871 r. drzew a budowlanego z pryw atnych 
lasów  do kopalń węglowych Ksaw ery, C esz- 
kow ski, Łabęcki, Nowej, Iieden, Szum an i 
H ieronim , w O kręgu Górniczym  Zachodnim  
położonych, a  m ianowicie: na  dostaw ę w 
ciągu każdego roku.

1. 2500 sz tuk  drzew a 10" średnicy, 45' 
długości, od ceuy rsr. 2 kop. 35 za  sztukę.

2 . 5000 sz iuk  drzew a 9 % "  średnicy, 45 ' 
długości, od rs r . 2 kop. 14 za sztukę.

3. 2000 sz tuk  drzew a 9" średnicy, 45 ' d łu ­
gości, od rsr . 2  za sz tukę.

4. 3000 sz tuk  drzew a 8 % " średnicy, 45' 
długości, od rsr. 1 kop. 90 za  sz tukę.

5. 250 sztuk  krokw i 8 " średnicy, 37 ' d łu ­
gości, od rsr. 1 kop. 10 c a  sztukę.

6 . 250 sztuk  krokw i 7“ cali średnicy, 37' 
d ługości, od kop 93 za sztukę.

P ragnący  uczestniczyć w licytacji, obowią­
zany  złożyć do kasy specjalnej sk ładu  g łó ­
wnego żelaza  T/ W arszaw ie, lub m nej s k a r ­
bowej n a  kaucję  r s r .  2,700 i na  koszta  licy­
tacy jne rs r .  40.

D eklaracje  m ają  być p isane na papierze 
stemplowym ceny kop. 75, w ruskim  i pol­
skim  języku  i podane do Wydz.iału G órni­
ctw a przed  rozpoczęciem  się 1 cy tacji podług 
n astępu jącego  wzoru _ ,

,, W skutek  og łoszen ia  ydzia łu  Górnictwa 
z dnia 22  M arca 1869 r. Nr. 418, dek laru ję  
się  niniejszein, że w ciągu 3 lat 1869, 1*70 i 
iS71, zobow iązuję się dostawić drzewo bu- 
dew laue z lasów pryw atnych do kopalń  w ę­
glowych w O kręgu Zachodnim , o dstępu jąc  
ud cen do licytacji podanych (wypisać 
odstąpiony procent liczbą i literam i), podda­
ją c  się wszystkim obowiązkom i z a s trzeże ­
niom  w w arunkach licytacyjnych objętym, 
przezem nie zrozum ianym  i podp sanyiu.

P rzy  czem  dołączam  kw it kasy N. na z ło ­
żoną kaucję r 3r. 2,700 i na  kosz ta  licy tacy j­
ne r s r  40, k tó re  w razie  nieutrzym ania się 
n a  licy tacji, życzę sobie odebrać sam  lub 
przez umocowanego p rzez  siebie pełnom o­
cnika

W razie zaś u trzym ania się na  licytacji, 
życzeniem  mojem je s t, aby k o n trak t ze m ną 
zaw arty  z o s ta ł (tu  wymienić czy w W ydzia­
le  Górnictwa, czy też  w b iu rze  N aczelnika 
Zakładów  G órniczych O kręgu Zachodniego.)

M iejsce sta łego mego zam ieszkania w N. 
najb liżej stacji pocztowej N. (a jeżeli w W ar­
szawie, wymienić ulicę i Nr. domu).

P isałem  w N. dnia m iesiąca
1869 roku.

(podpisać czytelnie imie i nazwisko)
D eklaracje  te  winny być w kop ertach  z a ­

pieczętow ane lakiem  i mieć adres:
,,Do w ydziału Górnictw a deklaracja n a  do­

staw ę drzew a budowlanego do kopalń  wę­
glowych.”

Inne w arunki są  do przejrzen ia  w biurze 
W ydziału Górnictw a w W arszawie i w biurze 
N aczeln ika Z akładów  Górniczych O kręgu 
Zachodniego w D ąbrow ie każdodziennie z 
wyjątkiem  św iąt i dni galowych.

N. D. 2533 . BapmaocKoe rybepH C K ge  
UpanAeHie.

C i i m t .  o B t H B . i n e T C H ,  H T o  2 5  Arip-Bzii c .  r. 
b b  12 T a c o u i ,  y T p a  e y n y T T .  n p o n 3 m > 4 H T b e a  
BT. B a p u i a B C Z o M T ,  r y ó e p H - J K O H T .  l l p a B . i e j j i a  
H s y c T i i b i e  T o p r H f  c t .  n o H a s i e H i e i u i . ,  H a  n o ­
c T a B K y  8 , 5 9 6  a p r n .  6 8/ i o o  B e p .  n a n e c H a r o  
x o z c T a ,  Ha n o c T p o & K y  ó S / i b a  j h h  a p e c T a H -  
TOBT. C0 4 e p * a m H S C H  BB B i p m a i S C K H X T .  
T H i p b v iaxT.,  K a K o m . i e  n p e j / i o m e u o  H a n a T b  
o t t .  1 8  K o n .  a a  0 4 H i n .  e p i n i i H T . .

ŻKeaaH)U)ie npmiHTh nocTaBKy, o6n3aHM 
npe4 CTaBHTb bt. 1’yóepiiCKoe Ilpau/ieHie kt . 
Topra.wb bt. 3a4on. MoHeroio, Kpe4 HTHbi.vm 
6H/ieTajin, m u  I’ocynapCTBeiiHhiMH Kpe4 H- 
Thhimii óytiaraMH npuHHMaeMbiMH bt. 3aao- 
rn  npn KaseriHbixT. no4 pH4 a n , ,  chm h  no- 
C.TE4HHVIH CTHTaii no Kypcy 150 py6 cep .

T o p r o B i .n iKOH4 u n ia  óy4 y n .  11p e 4 T.HU/iH0 • 
MW » e / i a i o u |v n n .  es ie4H eiiH o  , 3a h o k - i i o m o -  
HieiMT. npa34HHHHbIXb H TaSeHbHbllT. 4 H e ń ,  
b t .  npHcyTCTiieH, oe  LipeMH b t .  npie.MHOMT. 
3az-B ry ó e p H C K a io  I lp e u n e H is .

P. Bapmaua, 4 HH 2 AupSJlil 1869 104 a .
Bnne-ryóepHaTO|>T., /Ia(iu,ioBT. .

C o b T.t i i h k t . ,  Hyia/ibeKiH. 
CTspmih 4 ’B ao!ip"inno4 HTe.ib,

1— 1 flHOBCKih.

N. D. 2170 . BiipwaecKne ryO epucxoe  
Upan. ie» ie .

O t t .  B a p u m i c x a r o  ry ó a p t io K a ro  I i p a B . i e -  
Hi f l  c h m t .  o ó b H B / i i i e r c H ,  hto  4 > e z H u i a H l  Llle- 
H H C K i i i ,  n o C T O H H H W l l  JKHTO.Ib  C o x a  H e B C K a - 
ro  y n .T 4 3 , I'mhhi.1 X o 4 aBOBC.,  4 < -p .  I'aH .iouT., 
j H e i a e n .  n o a y H i i T b  s v m  p a u i o K i i n i )  n a c -  
nopTT. b t .  l ' a / i i l n i s ) ,  A i i c T r i H C K o i l  1 1 'iu e p in .

1 5 c . i 'B 4 C T H ie  4 f - r «  / i n n a  n .v i- B io iu i f l  3 a K o H -  
H b m  u p e r e H i i i i  k t .  y n 0 v m i i y r o u y  U l e , i H c -  
K o a i y  b t -  T e n o H i H  r p e x i .  H e 4 T»/ii-,  c u m a  c o  
4 HH i i a C T O f l m a r o  o o x t i u . i e i i i H  ó j i a r o u o / i H T T .  
aa H B H T T .  0 TdK OH WXT.  n p e T e H 3 i H X T .  l y ó e p n .  
c K o u y  n p a B / i e i i i H i ,  k 6o n o  n c T e n e n i u  c e r o  
H p o M e H H  o  B W 4 a H 'B  e , n y  n a c n o p T a ,  o y ^ e T T ,  
c n U / i a i i o  n p e 4 C T a B . i e : d e  n o  n p n n a 4 . i t - m u o -  
c m .

1' . B a p m a n a ,  4 . 13 MapTa i860  C0 4 i .
3 — 3  CuBliTHHKT., I l y x a H b C K i H .

N. D. 2379. Bapii/aecrcoe I'yO cpncxoe  
llpaH Aenie.

O t t .  B a p w a B C K a r o  l ' y o e p H C K a r o  l l p a u / i e -  
a i a  o 5 T . a B H H e T c a ,  h t o  b t ,  n p n c y T O T B i n  oH a- 
r o ,  H a  M e g o B o f t  y H H i p h ,  9  ( 2 1 )  A n j i ' B j a  c e ­
r o  1 0 4 a  b t. 1 2  n a c o B T .  4 HH ,  6 y 4 yTT.  n p a -  
H 3 B 0 4 H T b c t i  H 3 y c T t i b i e  Toprn n a  o T g a n y  B b  
a p e H g H o e  c o g e p j f i a H i e  K n p n H - i H a r o  a a n o g a  
i n .  B y p a x n i i - B ,  B a p i u o B C K a r o  y-B3ga, c p a -  
KOMT, CT, 19 C e l IT H Ó p H  (1 O i t T H Ó p H )  1 8 6 8  
n o  19 19 C o H T H o p a  (1  O K T i i f i p s )  1 8 0 9  r u g a ,  
i i d H i i H a n  o r b  c y m m w  2 . 2 2 7  p y o . i e i i .

/Kenaiomie ynacTBOBaib na Topr xt, c6 h- 
3aHbi npegcraiiMTb KBHTaHi(ii0 KaaKaneft- 
ctB a linn Baiisa, na BHeceiiHWH 3a /ic rb , pa- 
BHHioinikcH HeTtieproH nacTii HaanaHCHHch 
KT. TopraMT. cySi.MW.

TopioBbiH yC/ioBifl npegT-HB/ifleMbi 6y- 
g y n .  jHegaioiUHMT. bt. O r g - B J i e n i H  f o c y g a p -  
cTBeiiHhixb Ilrym ecTB b eaiegHenHo go 3 
HUCOBT. UO/iygHIl, KpoMT; Hpaag IHHHblXb 
4  n o il.

»* *
Rząd Gnbernjalny W arszawski, podaje do 

powszechnej wiadomości, że w biurze Rządu 
przy ulicy Miodowej, w dniu 9 (2 1 )  Kwie­
tnia) r. b. o godzii:i8 12 z rapa, odbędzie 
się głośna in p’us licytacja na wydzierżawienia 
z d. 19 W rześnia (1  Października) 1868 r. 
do 19 Września (1 Października) 1869 r. ce­
gielni w Burakowie, w Powiacie W arszaw­
skim położonej, (poczynając od sumy ra. 2,227.

Mająey zamiar przys-ąpić do licytacji wi­
nien złożyć kwit kasy, lub Banku, na złożono 
vadium, wyrównywające czwartej części sumy 
dzierżawnej.

W arunki licytacyjne przejrzano być mogą 
w godzinach służbowych w wydzielę dóbr Rzą­

du Gubernjalnego codziennie, wyjąwszy dni 
świąteczne.

T. BapiaaKa, 29 MapTa 1869 ro g a .
2 — 3 Acecopb, 4°óomnBCKii!.

N. D . 2517. Kancelarja. Okręgu Naukowego  
W arszawskiego.

Podaję niniejszem  do wiadomości, że n a  
w yrestaurow anie gm achu gim nazjum  m ęz- 
kiego w Radomiu, odbywać się  będzie w dniu 
28 Kw ietnia (10 M aja) r  b. w kancelarji 
Okręgu Naukowego in m inus licy tacja  p rzez  
opieczętow ane deklaracje.

A n 3zlagiem na powyższą re s tau ra c ję  ozna­
czona je s t  suma do 9,000 rubli.

D eklaracje  do tej en trepryzy  przedstaw ia­
n e  być m ają w kancelarji O kręgu w dn iu  wy­
żej oznaczonym  do godziny 2 z po łudnia; po 
upływie tego czasu  żadne deklaracje p rz y ­
ję te  nie będą.

A nszlag, p lan y  i w arunki licytacyjne p o ­
wyższych robót, p rzejrzane  być mogą każde­
go dn ia  w kanceiajri O kręgu w godzinach 
biurowych.

D ek laracje  winny być p isane na  papierze  
stemplowym  ceny kop. 7 5  podług wzoru p o ­
niżej zam ieszczonego napisane zaś w innej 
form ie lub pom azane, albo poskrobane przy- 
ję tem i nie będą.

Do deklaracji powinno być dołączone v a ­
dium  w ilości rub li srebrem  tysiąc  (1 ,0 0 0 ) a 
te  w gotowiznie lub w papierach  publicznych 
podług  ku rsu  lub wartości oddzielnem i ro z ­
porządzeniam i oznaczonych, albo nakoniec 
złożony być winien kw it K asy Rządow ej 
przekonyw ający o w niesieniu do tej e n tre ­
pryzy vadium  w powyższej ilości.

W godzinie wyżej oznaczonej nastąp i o- 
tw arcie  p rzy ję tych  deklaracji, w sk u tk u  cze ­
go k o n k u ren t odstępu jący  najko rzystn ie jszy  
p ro cen t dla skarbu  uznany będzie za  u tr z y ­
m ującego się p rzy  en trep ry z ie .

W zór do deklaracji.
Stosownie do ogłoszenia p rzez K ancelarj ą  

O kręgu Naukowego W arszaw skiego z dnia 
r  b. w N r. D ziennika W ar­

szaw skiego zam ieszczanego, podaję n in ie j­
szą  D eklarację , k tó rą  zobowiązuję się u sk u ­
tecznić restau rację  gm achu gim nazjum  m ęz- 
kiego w Radom iu, odstępując  od sumy an- 
szlagowej obliczonej na rs. 9,000 procen t 
(w ypisać wyraźnie liczbą i literam i ilość od ­
stąpionego procen tu  od sta) poddając się 
wszelkim  zobowiązaniom  i zastrzeżeniom  w 
w arunkach licytacyjnych objętym , k tó re  do­
k ład n ie  mi są  wiadome i przezem nie podp i­
sane.

Kwit kasy  na  złożone vadium
lub vadium w gotowiznie, albo  w papierach  
publicznych (wymienić ich nazw ę) z a łą ­
czam.

S ta łe  moje zam ieszkanie pod N r. 
przy  ulicy

P isałem  w dnia 1869 r.
W arszawa dnia 3 K w ietnia 1869 r.

p  o. D yrek to ra  K ancelarji, M ichuiewicz.
1—3 za  Naczelnika Oddziału, Ż aboklick i.

N. D. 2301. y itp u e  le n ie  BaptiiaeeiciiMU, 
JlMnepumupcKii.MU /{nop>(UMti.

25 AupT. iH 7 Ma ) cero 1869 r»4 u BK 
yiipaB/ieHin B pinancKHMH H onep  -TopcKH- 
mh jlB- pRassH upoiH3ire4ei i.i óyayTh  Toprii 
(in niiuus) Ha iioKpwria JKe/|-B<H0 Ki JKecihH) 
Kpbiuin, Ha HM-Biomeńca nocrpoHTb h o b o B 
opa-HHtepeii bt, yl ueiiKoncKoMT. napKB, a pa­
nno, ua cro.m pHsie paóorw  Bvi-Befn ot .  co- 
CTOHIRHMH B i COBOKyUHOCTH CT. OHblMH 
catcepHi.iMH. i

K t. TopraHi., 4 onyu;eaw  6y4 )T b t o .h , k o  
MaCTepa, KiiR4 wii no cuoeii coeniazbiiocTH, 
KOTopsie no 3 t o m j ,  oón3aiibi iipe4 craanT b 
3aKonabiH cBH4 ireahCTBa o  cBoeaib 3Bamn, 
a pauHo, o4 oópnTe/ibHhiH 40Ka3aTB/ibCTBa, 
HTO 0 HI1 3aHM.M8/IMCb, H/IM 3UH H Ma H) TCH, 
IipoH3Be4>’TBOMb 3HaHHTe.1bH-BHmUIT. pa- 
6, o t x ,  n p n  Ka3eiiHbin, ;i4 ai:ioxb.

Toprii óy4 y i i  npoH3He4eHbi b e  4 ,l0 Plł0 " 
n o . i i i  A u p a i i / i e - i i n  b t .  A a s e H K e x T . ,  o a  i a n e H -  
H a r o  Hhitne H ń c . i a ,  p a n n o  b t .  11  h s c o b t .  y -  
T p a ,  o u e p u a ,  H a  u o K p h i T i e  m e / i - B 3 H o i o  u -  
c t m o  K p b i m H ,  a r ioTOM T.,  n a  C T O / i H p n b i e  p a -  
6o t m ,  n o c p e a c i B O M b  o n c H a T a H H h i n  4 e x a a -  
p a u i i i  n a  r e p ó o B o i i  ó y M a r B  u t s h o i o  b t ,  30 k. 
( h o  n H H i e  l i p o n n e a H K O H  « > o p M l l )  a  n o  
BCKpbJTlH OHMXT., HSyÓTllO. H a i n y T C H  Hie 
Ol bIH OTT. CJMMT. n o  CM1.TE, HM cH HO:  BO -
K p b n i e  k p i . i u l H  O T b  3 , 9 3 9  p y ó .  96 K . ,  a  c ro - 
Z H p H h i o  p a ó o T U  o T b  3 , 0 5 8  p .  2 6 ' / 2 k .

/Kezaioope ToproaarbcH, oón3ans! n p e4 - 
eTaiiMTb 3 a , i o r b  n i  naa«HHhixb 4 e i)b rax ł, 
H/iM npoueKTHbiMH óyMaraMH, paansK>mińcH 
'/io  H a c r n  CMbTHoi! cyMMi.i, t o  eeTb, Ha no- 
K p i . n i e  Kphiuio, 391 p y ó  i e ,  a Ha crozHptibio 
p a ó o i b i ,  3 3 6  p y ó  u - n .

y  O/i o n  in K b  T O p r a M b ,  H i i r a T b  M O * n a  e* e- 
4  HeB HO, K p o M -B  BOOK p B C H b l X b  I! n p a 3 4 H H H -  
H h i i i  4  H e  i i , i i b  4  b o  p r o  u o MT, y u p a H / i e n i H  
C b  9 H a c s B b  y i p a  40  3  u o  no iy 4 Hn.

cbopvia 4 eK/iapapiH.
Bo41;4CTnie ooonTUf-HiH 5’ ipaB/ieHie Bap- 

inaBCKMMM llMnepaTopcKUMM 4  iopttawM 
o T b  2 6  M a p r a  (7  A i i p u m )  c e r o  1 8 6 9  1. 4.3 a a  
N. 174, c u m  oGbHB.iHHł, h t o  npmiMMaio Ha 
c e ń a  H0 4 p H 4 b ,  u o K p b i T i H  i K e / i b a H o i o  jkc- 
c ib w  KpMiun iia liM-Biomeiicfi c ipouT boa Bb 
AaiOHKOUCKOM b u a p K T i  OpaH«Cp:ii (H/1H

CTO/łHpBble pa6 oTbI CT. COCTOBBgHMH Bb «0'  
BOKynHOCTH Cb OHblMH CJI-BCapHhIMH, np* 
Toń me nocTpońK-n) y e ry n aa  Bb nozbSf 
Ka3Hbi, Cb Kam4 i.ixb cTa py6 iefi, cyMMM no 
c m H t  Ha oHbiH pa5orhi (N.) npoueHroBl> 
(npoReHTb nucaTh un*paMH H npoimcbW)* 
no4Bepra(icb BCBMb ToproshiMb ycaoBisMii 
K OTOphIH, KaKb pall HO, npM lometlHafl Kb O* 
HhlMb CMtTa, MHOIO UpoHUTaHSI II llOHHTbl- 

DponnoaTh hmc.io cociaBae.-.iH 4 eK/iapa' 
Rin h m-bcto WHTeabcTBa, a TaKme, noA' 
nHcaTb HMH H łaMIllilO.

r. BspiniHa, 26 M a p . (7 AnpB.ia) 1869 r. 
3 aiib 4 bl laiom iń 4 8om a '1H, KaMepiep* 

4 » o p a  Ero BeanseCTaa, MyxaHoiib.
E ro rioMoiHHHKb, ynpaBiHHimiń 4 b.iaMń 

ynpen.-eiiiH , CrarcKift ConbTHHKb,
2 — 3 KB-ŁuHHesiń.

N. D. 2169. Be.itottcK oe  
y n p a e .le n ie .

CiiMb oóbHB/iHeTb, hto 15 A npbza c. r. b*
12 na c o Bb yTpa Bb ynpaezeH in HanazbHH*8 
Be.noHcKaro y b 3 4 a , HMbWTbóbiTb npoHSB*' 
4 eHbi Toprn nocpe4 CTB0Mb saneHaTaHHWt* 
4 eK/iapauiń na nocTpońKy 10 eepcTb uioO' 
ceHiioń 2-ro pa3pH4 a 4 oporH, o tk  4 ep. PyA“
HM KM 4 0  M. IlpalUKlI, Ha ocHoBanin C.M-BT9 
yTBepm46HH0ii Ka.uiuicKHMb l’)'6epBCKHM*
lIpau.ieHieMb Ha cy.MMy 19,670 p. c. 4 0 '/j *' 
(Kpo.Mb SKcTpeHHbixb H34epmeKb u  ua npł*' 
CMoTpb aa paóoTaMM).

4eK ,iapauin 4 0 /imHhi ShlTb HaniicanW no 
iinme noKasaiiHoń eopMb na r«p60Hoń óyM9' 
r b  30 Kon. 4 o c to h h c tb « , un»pKi mo oóos* 
HaneHbi npounchio.

Bb 3 azo rb  Kb no 4 pH4 y ca ,B4yeTb n p ń ' 
MomiiTh Kb 4 eKMapauin 2,000 py6 . c. Hazae' 
hu m s 4 eKbraMH, H/iH me Ha raKouyio #* 
cyMiiy KBHTaHuiio KaanaHefiCTiia 4 9K,,ap»' 
I(iII Cb nolipaBKaMM H COCTaUZeHHMH HC l>0 
*opM-B, paBHO KBKb H npNC.iaHHhlH n 8 HO' 
TeneHiii cpoKa Ha3HaneHHaro 4 3 a ToproBb» 
npnHHThi He óy4 yTb.

KpoMb Toro m eaa»m ie  BCTynHTb Bb Top- 
m ,  0ÓH3aHi.i npe4CTaBHTb 4 oKa3aTezbCTB<> 
o COBepmeHHO/lbTiH H COCTOHTB/lbHOCTH- 
ToproBbin KoH4 HuiH h cMbry m okso bH* 
4-BTh Bb yB34H0Mb ynpaB/ieHiii eme4 HeBil0 
cb 8  4 0  12 Haooub yTpa h 3 4 0  6  hooob^ 
BCHepa, HCK/1K)HaH np?34HHHHMIb H Ta* 
6 eMbHWxb 4 Heń.

I\ Bezwnh, 4 «e 15 MapTa 1869 ro 4 a. 
HaHa/ihiiMKb y-£3 4 a, M aiopb,

3 - 3  (................).
(hopMa 4eK3apanin.

Bc/ib4CTBie o 6bBBzeHin BeziOHCKaro
y r ,3 4 Haro J ' n p a a z e H i H  O T b  1 4  MapTa c. r .
CH.Mb 0ĆbHB,1H», HTO N. HHJKB n 0 4 nHCSB- 
m ince, oóH3WBaioch npon3BecTH nocTpoii' 
Ky 10 iiepcib  2 p»3pH4a uioceiiHoń 4 op Hlh 
OTb 4 ep. Py.THHKH 4 0  m t.ct. ripam Kil, ro- 
r.iacHo y n i p;K4 e'iHoS c.Mbrw 3a cy.M.My N '>■ 
(nporiHcbKi) no4 BepraH c- 6 s BcbMb 3aK.uo- 
HeHHhl.Mb Bb TOproBhlXb KOH4 HlłiBXb ye 10- 
BIH Mb, K8K0BU .MII*Ł XOpOlHO M3HbCrHI’1-
KoiiTaHRiio KasHanencTBa Ha 2,000 pyó. bh«* 
ceiiHnxb mhoio Bb 3aaorb  npH.iaraio 3a il«' 
zyneHieMb Koero Bb c iynab  He ycTpońKń
HB/IIOCb /1HHHO.

IloCTOHHHOe JKHTeMbCTBO MOe Bb N. nH‘ 
ca.ib Bb N) no 4 HHC»Tb HeTKo hmh n « a’
M M/li IO.

N. D. 2199. EeuyfUHCKon yp3/[H oe
i  npueAeHie.

H a ocHoBanin upe4 iiHcaHiH rierpoKoBe**' 
ro  [ yóepiicKaro llpaB.ieniH OTb 14 (26) MaP‘ 
Ta c. r . 3a N. 1320, o 6bflB-ifleTb bo BceoS" 
ipee 01134-6018 , h i o 15 (27) Aup-Bia c. r.
12 nacoBb yTpa óy4 eTb npoM3B04BTi>ca 
OHOMb T oprb (in minua) n p e ib  onenaraH ' 
HMfl oobHBMenifl Ha no4 pfl4 b nocTpońKM 3 
K0 /i0 4 ue« b  Bb r. Een4 MH-B, HaniiHan oT*
cyMMM 1,081 p. 39 l/a k. c. no yTBep*4 eHH',B 
cwETba A nna m -iam uiie  iipMcrynćirb k* 
Toprasib 4 0 /imHhi nnHih fl casm w a  n p * ' 
CJiaTb Bb cic ynpaB/ieHie Bb oaiiaHeHHoMti 
cpoKb 3anena raoiihiB oóbHB.ieHiB no HHHt® 
npH.iomeHHoń *opMb m Kb iimme u p n z 0' 
miiTh KBHTaHuiio o BHeaeHiM Bb KoTopy10 
mh6 o n;ib Ka3emihixb mim i opo4 CKMXb
3a iora iib KOMHHeeTHU 109 |>, c. m im np eA' 
erabmTb tbkobi.ih  HaiMHHbiMM 4 eHbraMn' 
ToproBbłfl me yc.ioiiiH M oryrb óiJTb paicM0’̂  
Tp-BHU Bb J'b34HOMb A IljłaB leniu BO boB 
Koe-cpeMH.

(Jiopva oóbHiueiiiH. a
Bc r t .jc :  B;e oói HH.i Hiu BeH4 HHcK> 

J'B34Haro ynpaii.ieHia o rb  18 ,30)
c. r aa N. 4713 cn.Mb oóbHHMHie, hto n°A
pH4 b  OTCrpoilKH T p f lb  K0-104U Bb Bb 1 
lie il4H llb , OÓH3I.IB3 łOCh HCnoMOMlb ,I0 [-y. 
TBepm.ietiHOH caibr-B llerpoKoscKMMb 
6epHCM.Mb IlpaBJienieMb 3d cy«>iy • • *
p. o . . k. c. (H em icaih npoiiłicbio) n ' _
BepraHcb BCbMb ooHnare.ibcTBtMb M3i°m 
HhlMb Bb ToprOBbllb yo lOBi.dlb, KOTOI>eiJ-
Ml-.-E H3BbCTHHI, KBHTaHuiio N. Ka3Ha 
UTBa na BiieoeHtiwń 3a to ib  (H/IM u»4H a .
4 enbrn i iib KoziiHecTi -B 109 p. c- n *>l  
TałO. żKMTe/ibCTao moc Bb N., line3 '1 
N. 4 HH N. ro,ia  N.

(3 4 b cb  BhiiiHca ri. hmh h  «.8mh ’'ioI.
T. Eeii4 MHb. 19 (31) Map a 1869 r.

3 — 3 Haia/ibHMKb y-Ł34a, ( . . - • • • * '
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N .  D .  2 i 9 8 . S ' n p a n . i e H i e  M . t a n c K a t o  

, ,  y i i ' j / i a .
n a  o c n o B a H i M  n p e ^ n n o a H i n  n  i o i r < a r o  T y -  

^  P  i C K a r o  I I [ >8 H , i e n i H  n o  y s a a y  I I  M i p r a  
• r - a a  N .  1 2 2 1  c o c T o H a u i a r o c H ,  f y j y T t  n p o -  

,  B o 4 H T b i w  n i ,  n p n c y T C T » i n  a ^ u m a r o  
f  “ 34 H a r o  y n p a i M e n i a  1 0  ( 2 2 )  A n p - E i H  c e r o  

d a  B ®  u  . j a c o B *  y T p a  T o p r n  n o c p e 4 - 

“ c m ®  o n e n a T a H H b i x ®  4 e K . i a p a u i ń  H a  o t -  

Y  ^  C1> n o 4 p i i 4 a  n o o T p o S K H  M O C T o i i o i i  u *  
' d b H o  ^ a y r o ń  y i i i i j - E  h ®  r .  M i a u ®  H a  n p o -  

2  P “ h c t b h  i 3 1  n o r a s i H b i M T j  c a m e H e i i  u *  3 ,  
C d * e H e ń  u i u p m i h i  3 a  c y M M y  7 1 4  p y ó .  4 6 ’/ 2 

- ° n - o i ! p o 4 - H a e H H y i o  y T n e p m 4 e H H a r o  T y  
^Phckusit .  U p a B i e H i e M ®  c m - b t o w .  / K e i i w -  

j T Ul  T l , p r o n a T h c n  4 0 i m e n *  i i p e 4 C T a B i l T h  
t , T' , o r ’Ł H a a H H  i b J M H  4 e i i h r a v i n  » t  K o a i n e -  

11’U 7 7  p y ó .  4 5  K OI l .  H 4 H C B H 4 ' B T e 4 b C T B ( ' ) 
“ r o p a r o  H H ó y 4 b  K a 3 n a > i e ń c i n a  b® n p M H H -  
H C K a a a m i a r o  3 a i o r a .  l I p o n i H  m e  T o p r o B U H  

0 | M H i p n  a i o r y n - ó b i i b  n p o n r e H i J  u ®  3 4 * 0 1 - 
3 i i p a n , i e n i n  u  1 c c H K o e  u p e M H  3 a  u c -  

^ ' l e H i e . M - b  n p a 3 4 H H K o H * ,  a > o p w a  4 e K i a -  
„  * P n  n p H a a r a e T c a ,  K O T o p u n  r o u n o  k t . 1 1
^ a a o a *

g ^  iaBa, MapTa 1 9  4 HH 1 8 0 9  r o 4 a .
u .  4 , H a n a i h H H K a  > ' * 3 4 0 ,  (•  •

„ a p op M a 4 e K 4 a p a u i n .
B Bl;4 ® 4 C T B i e  o6T.HB/ieH!H M a a a c K a r o  y ® 3 4 -  
18()a ^ n P a l M eHiH s t ł  1 4  ( 2 8 i  M a p T a  3 a  N .  
. ° u"> o6 * h b4BW m e ^ i a H i e  B3HTb c i .  n o 4 p n -

}.oftr io cT p o ń K y  M OC TO Boń B® T H , l h H O - 4 , , y -  
K 11 l i l i i ) ®  BT. r .  M i a u ®  a a  cyM M y ( o 3 H a 4 H T b  
5 ' ' P s e c T B o  i)H4>paMii  H n p o n w c b w )  u  o ó h -  
^ BaK) s t o  K C I I O i H H I b  C *  TOHIIblM® n p H r i a -  

^ i e m - Ł  K 1, yoxaH OB46H H blM T .  4 4 H  T o r o  KOH-
^  P i f l M b .  3 a 4 o r T >  7 7  p y ó .  4 5  K o n .  n p H  c h m ®  
a PH aa raH )  ( h h h  m e  K B H T a H p i w  T o r o  t o  K a -  
^ l e f t c T B a , K o T o p b i i i  b t .  c . i y n a ®  e c i H Ó t j  
t J Pr n H e o c i a . m c b  3 a  m h o k )  n o i y n y  b t .  c o ó -  
» B° HHhie p y k i i )  H 4 H  n p o i u y  o T o c . i a T b  b t .  

T o  m - b c t o .  
f j ' f c c i o  M o e r o  J K H T e ih O T B a  BT. N .
JjUcaHo bt. N . 4HH N. Mna N . ro 4 a .

^ I mh h  ł a M H . i i n .

D. 2080. y n p a e A e n i e  H a n a A b w i K a  
y l e n ’i u i ( K a ? o  y b 3 / f a .

' « c  4. / l e H H H i ł K a r o  y ® 3 4 H a r o  Y n p a B i e H i H  
J j ^ H B i H e r o H ,  4 r o  b t .  u p n c y T C T B i H  e r o  1 5  

ó y n y m a r o  A n p -E 4 ( l  M l)a  b t .  12 l a c o B ®  
; ł Pa . ó y j y T *  n p o n 3B04 HThCH T o p r u ,  n o -  
. P ^ A c t b o m t .  a a n e M a j - a i iH h ix T .  o ó t . h b i b h i h ,  

° T 4 a > i y  BT. n o 4 p H 4 T .  n e p e c T p o H K H  r n e -  
1,1 M o c r o B T .  h t .  s e p T *  r o p o 4 a  4 e i i s i m b !  
a° t O B o i H n . ,  HaHH HaH OTT. HCHHC 4eHH0H
0 c m -b i -b  cyMMbi 2 ,834 pyó. 15 k .  c .  i n  m i-  

aa8,

r 'Keaaiomie  y a a c T B O B a T b  bt. T o p r a i T .  mo- 
p a j c .M o T p H B a T b  C M * T y  11 y c .i O B if l  bt. 

. t : , dHoMT, y n p n B  l e H i n  e m e 4 ' i e H H o  b t .  o p n -  
TcT B e H H h ie  n a  c m ,  a K-> 4 "K> T o p r o B T .  4 » d -

y ce-

y r p a  o y 4 y T T .  n p m i H M a e v i a .

.1.

' I t cU. ~ *
f Hhl upHc.iaiT. < ÓT.nB4eHie 110 «. .pM3

« o T

i>. , — _ .     .
Ł , n PH 4oHieHO OH  H B H e c T b  a a a o r a  2 8 3  p y o .

KoT o n

C T a B .ie n H b ift  B p e M e m ib ia  3 3 / i o r b  o *  c y >1 m u  
102 p y ó .  n p H / i a r a i o  K B H T a H i p t o  K a c u  N N .  
K a n o B b i i i  3 3 . 1 0 1 *  i i *  o a y i a - B  e c i H  T o p r u  H e  
o c T a H y r c s  aa  m h o k )  a w e  l a i o  n o , l y n o T b  o -  
ó p a T H o  4 H 4 H 0  ( m a  n p o i u y  o T o c i a r h  110 
i i o h t *  Ha M o ń  c n e T T .  b *  r a x o e  10  m B c t o ) ,  
M -B C T o o o cT O B H H a r o  m i i  i e / i b o r i i a  Moero b t .
NN.

O ó i b b  l e H ie  n t ic a H H o  b t .  N N .
M h c ^ o ,  m s c b ł i *  u  1 0 4 * .
( n o 4 n H C 3 ! h  DMA u  ł a e n  ó w ) .

N. D. 2128. O.ibKymcHue >Vb3,fnoe 
y n p a n . i e n i e .

C u m *  061.HB. iH eT*  j j i h  B c e o S m a r o  C B t s e -  
H in , 4 t o  b *  n p H c jT C T B ia  e r o  8  ( 2 0 )  A n p h i iH  
1 8 6 9  r . b *  1 2  n a c O B *  y r p a ,  ó y ^ y i *  n p o n 3 s o -  
j H T C b s  ( i n  m i n u s )  T o p r a  n o c p e j c T B O M *  o n e -  
4 ilT a H H b IX *  O Ó b H B je H ia  HB Iip 0H 3B 04C T B 0 p a -  
6 o t *  n o  n e p e M O m e H iio  y a n n *  B *  r o p o j -Ł  
B o j b O p o j i l ;  o t *  c H b T u o f i  cyM M bi 7 7 9  p y ó .  
5 0  y 2 K on .

j l i e . i a t o m i e  y ia C T iiO B a T i. b *  T o p r a x * ,  4 0 4 - 
HiHI.1 U p ejC T aB H T Ł  3 3 .1 0 1 *  paBHHlOUliBCH 7 |  0
H a cT ii c M iT B o ii  cyM M bi t .  e .  7 7  p .  9 5  k .  h  K p o -
M * TOTO CBH^1»TejtbCTBO M tCTH Oft B jaC T H  
COCTOHTeJbHOCTH.

T o p r o B b i a  y c a o B i a  h  cM liT a , M O ry T *  6 « T b  
p a 3 CMOTp-BHlJ B *  y t .3 A H 0 H *  y u p a B ie H lH  BO 
B C H K O e  B p e M H  KpOM- f i  T O p H S e C T B e H H b l X T .  a  

n p a 3 A B H 4 H b ix *  A H eS.
<J>opMa Ę e K in p a n iH .

B c j t A C T B i e  o ó * H B J i e H i H  O j i b K y  u ic i t a r o  y i a j -  
H a r o  y n p a B j e H i a  o t *  1 2  M a p r a  c .  r .  3 a  A 6  
2 9 5 6 ,  c h m *  o Ó H 3 b iB a io cb  B3HTb b *  nO ApH A*  
p a ó o T t i  n o  n e p e M o m e H iw  y j r a u *  b *  r o p o R *
IlO JbÓ pO M ll UO lI3B l.C T H blM * MH* y C iO B lH M *  
s a  cyM M y ( 3 4 -6 0 *  U L in iica T *  n p o n H C b w ) .

3 a j i o r *  b *  K o a a i e c T B *  7 7  p .  9 5  k .  b j b  
K E H T a n n iio  N .  N. K a3 B a 4 eH cT B a  m u  N- N . 
ro p o R C K o S  K a c u  Ha b 3 h o c *  T a n o B o S  c y n u u  
l i p a  c e u *  npeR C T aB JiH io.

H oCTOHHHOe MOe IKHTeRbCTBO b *  N. N .  I I h -  
caH O  iiH O io u i ; a  u  MHCJa 1 8 6 9  r .

O i b K y u i *  r h h  1 2  ł l a p T a  1 8 6 9  t o r b .
3 — 3  J (6 4 0 n p 0 H 3 B 0 R H T e jb .  ( ........................)

K- C.
* ' t ' o p v i a  o ó b a u i e H i H  H 4 H 4 e K 4 a p a u i H .  

1t a c,11i 4 c  1 o i e  o ó b H B / i e n i H  y i a H M M U K a r o  ) ' 6 3 4 - 
Ą,ln y n p a B . i e H i n  o t *  . . .  M a p T a  1 8 6 9  10 -
0 0 3a N .  . . . CHM* OÓH 3blBaWCh B3HTb B *  
>i{ ^ P a 4 *  n e p e c T p o i i x y  m e c r H  M o C T o n b  B b  

r o p o / i a  yleiiMHiRbi c o c t o h i H ’. i x *  a a  
ra ls,y  ( H a n H c a T b  cyM M y u p o i i H c h K ) )  n o 4 u e p -  

<*>ÓH y C 40b iH M *  T O p r o B b l l *  KOH4 )114i i l ,
"PblH MH* BI10411T. H3I1T.C1T1I.I.
^ O / i m h i c t b *  2 8 3  p .  5 0  k .  c .  n p H  c e M *  
/' a r a i o ,  a  b t .  c z - y n a *  e c 4 a  T o p r u  H e o -  

„ J ^ y T c i i  a a  m - j o W ;  a  4 i i > i H a  h h  i i o c *  s a  1 1 0 -  
ł l a  e , 1i e M *  T a K o n a r o  ( m a  n p  n u y  o T o c . i a T b  

MOli CH8TT» H t  N . ) .
W e  C T o « H « “ e  Moe W H T e . i h c i B o  N N .  ( 1 1 0 4 - 

K.a T ł > H M H  H  4>3 M H . ' i H ) ) -
* 4 e H ' i H 4 a ,  l l  MapT a 1 8 6 9  r o ^ a .

. l 3 H « ir m K .a r O  y <B J 4 a 9
^  *  M a i j p t ,  rpH)Hepi».

D .  2 1 0 8 .  C ep a ,i3 C K o e  y b 3 , i n o e  
r .  y h p a t i  l e n i e .

I g  m ^ . T a H / , H e T *  n o  B c e o ó u t e e  c » 6 4 6 n i e ,  h t o  

^ 4  A n p - B iH  1 8 6 9  r .  B* 1 1  m j c o b *  y T p a  
-Tl> r*P H I B 0 4 1 1  T h e n  n *  t o m *  m e  Y u p a -  

" s y c T H h i e  T o p r u  n a  n p o 4 a m y  n o / j o -  
K;łh c i k a r o  HMUHiH b *  r .  C s ,>3416 11 c ę -  

™ a i , i m > ,  c o c r o n u R e e  i i > * i s . m i h  l i p o -  
OT^ H c T b o m *  3 5  M o p r o B * ,  2 9 5  n p e i i r o B *
t y M n o ,1HmeHHoil  U *  '/4 ' H e r b  0 U 6 I10 4 H 0H  
Ten" '1 P- JK e .iaW iu ie  y s a c r B S B a T i .  11*
4 0 ' “ t t ,  |I9 n 0 K y nKy o m a - i e n n a r o  H M B n i f l  

6,1 n ; i e 4 o raBHTb 3 3 4 o r *  1 0 2  p y ó .  p a -
H0 b 7 , 0 41CTH cyMMbi n p s 4 - i « m e n -
►. T o p r a M * .  K oom*  i n y c n i b i x *  r o p -

3 n o r *  j

N. D. 2244. HauaAbHUKb Roiicmanm ti- 
noecKiuo S’ii3Ąa.

C h m *  o ó i H B / i a e T i ,  4 T 0  1 0  A n p U / i H  c .  r .  
BT,  1 0  4 O C 0 B *  y r p a  B *  K o H C T a H T H H O B C K O M *  

> ' 6 3 4 H o m *  y n p a B . i e H i n  6 y 4 y T *  n p o H 3 » o -  
4 M T b C H  T o p r H  ( i n  c u i n u a )  4 p e 3 *  s a n e s a T a H -  

H W H  4 e K a a p a u i n  H a  o T 4 a w y  c *  n o 4 p « 4 *  
i i c n o n H e i ó e  p a ó o T *  h o  H o c T p o i i K *  m n - i a r o  
4 0 M a ,  4 4 H H a c r o H T e n H  r p e K o - y a i a T C r a  r o  

U p n x o 4 a  B *  r o p o 4 T,  A  . c n i R a x *  3 a  c y M M y  
2 , 0 0 4  p y o i a O J ' / j  k.; H c i n c J e K H y w  c m - b t o W  
y T B e p m 4 e H i i o w  C 6 4 , i e i R K H M *  1' y ó e p n c K H M *  

r i p a n n e H i e M * .
/ K e  l a w i n i e  o p i i H H T h  y n a c T b e  n *  a y K i p o -  

116 o Ó H 8 a H h i  K *  c a o e M *  o ó * h o  l e a i e M *  n p n -  
4 o m i i T b  B p e v i e a H b i f i  3 a n o r *  ( v a d i u m )  p a u H H -  

w m e i i c H  1 , o  n a c T H  T o p r o o o ń  c y M M U  T. e .  
207 p y ó .  H a . i H H H W M H  4 e t i b r a M H ,  11111 m e  
K B H T a H u i l o  K a 3 H a H 3 H c r a a  c *  B t i o c a  n *  o n o e  
0 3 H B 4 C H B a r o  p a n o r a .  T o p r o n b i a  y c  i o B i n  m o -  
i y T * ó b i r b  p a 3 C M0 T p n B a e M b i  e m e 4 n e B H u  o t *  
8  4 a c o B * y r p a  4 0  7  n a c o n *  n t . i y 4 H f i ,  K p o -  
m b  n p a 3 4 H H 4 H b i x *  u  T a o e a b H b i x *  4 n e i i  b *  
J ' 6 3 4 H o m *  y n p a B . i e H i n .

<t»jpvia o 6 * H B x e H i H .
/ I  i m m e  n o 4 n n c a B i u i ń c n  o Ó H 3 b i B a w c b  

B a f lT h  B *  I I 0 4 P B 4 *  H c n o i H e H i e  p a ó o T *  n a  
n o c T p o i i K T .  m n  l a r o  4 o m h  4 M  C a m n e H H n K a  
B *  p o p 0 4 6  . 1  i c n u a x *  c a  c y M M y  ( k o  i n p e p T B O  
G Ó 0 3 B a 4 a e r c H  n p o n n c b W )  H h c h o i h h t *  b c 6  
y c r a H o B  l e H i i u a  4 1 H T o p r o i i b  y c i o a i a .  Bpe- 
M e H i ih i i i  3 3 . 1 0 1 *  b ł  K .o , iH 4 e c T B B  207 p y ó .  
( n . i i i  K i i n r a i m i w  c *  B H o c a  T o r o  m e  3 a . i o r a  
b *  k  3 B a 4 e H C T B o )  y c e r o  n p m a r a w .

M b c t o  m u T e n b C T B a  M o e r o  NN., 4 H C 4 0  
K o r 4 a  o ó * H B / i e H i e  m i c a H o .  I l o 4 4 n c a T b  h . m h  

h  « a M n a i w .
1 ' .  / I h o b * ,  M apra  2 1  4 HH 1 8 6 9  r o 4 a .

3 a  H a n a i b H n K a  y * 3 4 a ,

2— 3  I I o M o m m i K * ,  ( .......................)•

d o m e a m o r c a  r o p r n  n o t - p e j c T B O M *  3 a -

f),>ii-tT a ” l' h l , ł >  u e K e T e B * .  K o r c p u e  4 o . i m H s i  
' ' P - A c T a B a e i i h i  40  11 41000*  4 BH B u ­

l l  »4 p o Ó H W H  y c . 1 0 -  
C u T h  n e p e c M O T p n -

Ul
; e o 5 H a 4 e , i n a r o 4 -i c  j a . 

M o r y r *Sae^, ToPr (**
1 "  ** A 6 1 4 H0M *  y  n u  a 11 i e n i n

^'d3* ,  6  ( 1 8 )  M a p r a  1 8 6 9  r o 4 a  
J  riaHaabHHK !

<J > o p Ma  o ó i H n n e i i i H  
B c 4 6 4 C T n i e  o ó * h s  l e n i a  P . , 4 H H C K a r o  y * 3 4 - 

H a r o  y n p a i i n e i i i f l  o t *  1 0  M  i p T a  o e r o  1 8 8 9  
r o 4 a  a a  N ,  4 1 1 0  c i i o  n o 4 i i n c K y  b *  t o m * ,  
4 T o  o ó s a y i o c b  n p o i i 3 B e c r n  c - i r i a o H o  y T B e p -  
m 4 e ! i H U M *  C 6  u c h k h m *  r y ó e p i i c K H M *  l i p  a - 
B n e n i e M *  o t *  3 0  C e H T H Ó p a  1 8 6 8  r  c M 6 T a M *  
p a ó o T U  n o  n o n j h k T s  b *  r o p o 4 6  P a 4 H H 6  
A p T U i . i e p i i i c K a r o  e a p a B  c *  l ( e H X i ' a y 3 0 M *  
h  K o H W U H i c w ,  n  n o c r p o i i K y  n e r u p e x *  ó y -  
4 0 K *  4 1 H H a c o B u i *  3 a  c y M M y  ( B b i n n c a T b  
n p o p i i c b i o  n  n n * p a M l l )  n p n t i H M a H  H a  c e ó d  
n e e  y c n o n i H  n p e 4 * H B . i e i i b i  m h *  4 0  T o p r 0 3 b .  
K a c c o B y w  K B H T a i m i W  K a s i i a u e i l C T a a  H a  a e -  
c e H H b i f t  3 a j o r *  b *  K o a a 4 e c T u 6  1 1 0  p .  7 8 !/ s 
k .  n p n  c e » i *  n p n a a r a w  c *  T 6 M i ,  4 t o  b * c . i y -  
4 a *  H e  n p H 3 H a H i a  3 a M H o : o  T o p r o u *  4 e H b r n  
n o a y n y  n n n i i o  n i  u  n p o u i y  T a K o H b i e  o r o c p a T b  
n o  n o 4 T 6  H a  m o h  c i e T * u * N .  M T , c T a  n o c r o -  
H H ' i a r o  M o e r o  m i i T e a b C T B a .  I l n c a . i b  B *  N .  
M H c a a  H  M6 c n n a  1 8 6 9  r o 4 a  ( n o 4 u n c a T b  h m h  

H  o a n n n i w ) .
C  P a 4 u o *  M e p T a  1 0  4 - 1 8 6 9  r o 4 a .

2 — 3  H a 4 a 4 * H B K *  y * 3 4 a ,  K a m i T a H * ,
K o t o b * .

N .  D .  2 2 5 2 .  H a ' t a . i b H u n b  B . i a ^ u c A a n o n -  
c K t i ? o  y - b 3 Ą a

H a  o c u o B a H i n  y u a i a  Ć y n a / i K C K a r o  T y -  
ó e p o c K a r o  f l p a B  i e n i H  o t *  1 4  M a p r a  c .  r .  3 a  N .  
1 1 6 9  o 6 * H B 4 H e T c n ,  4 T 0  2 5  A n p 6 . i f l  ( 7  M a a )  
c .  r .  b *  n p n c y T C T i i i n  B 4 a 4 n c 4 a i ł O B C K a r o  y®3- 
4 i i a r o  y n p a a n e H i B  ó y 4 y r *  n p o n 3 B 0 4 H T C H  b *  
H H T M ń  p a 3 *  T o p r u  H a  o T A a n y  B *  a p e H 4 H o e  
c o 4 e p m a n i e  n p o n m i a L i i o B H a r o  4 0 x 0 4 a  Ha 
K p e C T b H H 0 K H X *  3 B M4 M X *  B *  1 7 3  4 e p B B H H X ®  
0 T o u i e 4 i u n x ®  o t *  n a o T H a r o  h m B i h b  3 u n  i e  
Ha b p e m h  c ®  2 0  A B r y c r a  (1  C e H T f l ó p f l )  1 8 6 8  
r.  n o  1 (13 )  HHBapfl 1 8 7 0  r .  o t *  noHnmea- 
H o i i  Ha 7 j  n a c T H  c y M M b i  t o  e c T b  o t ®  1 , 1 8 4  
p .  8 0  k .  b *  r o 4 * .  / K e . i a m m i e  3 a T 6 M® T o p -  
r o n a T c H  4 0 / i m H H  h b h t ł c h  b *  c p o K ®  n  M 6 - 
c t ®  u b i u i e  0 3 H a 4 e i ! H u x ®  c *  4eHbraMH T p e -
ó y e M b i M H  4.1H npe4CTaB4eHifl 3a4ora xu

nr* . * u
l 8 ó g  ^ 4 C T a i e  o ó * r b  - 

,r-  3 a  • 2 ( 3 6 1  CH,

Bi
S6 <

•’ a i o
T.
y-

" y

K *  y ® 3 4 a ,  ( .  .  
4 > o p \ t a oo*HB,iemK,

J e n i n  o i l  6  ( 1 8 )  M > p  r a  
K v  - c h m *  3 3 H » i b h > ,  4 r o  m e -

*’• M T h  n ° ' - 4 c.MI1 H H K a i l C K o e  H M 6 ( l i <3 B ®
P a 4 3®  n

k  U  3 a  c y M M y  S N .  3 4 6 CI,
J  UiiLpaMii -

H H K a i l C K o e  H M 6 H i e
C s p a 4 3 C K a r o  

i i a i i n o a T b  c y w -  
n p o n n c b i o )  c *  e o ó i w j e -

T a j r c ' - ; ; . ; . ' . .  ce.:V.
3

■ ** u p o n

^ 3 H H !‘l X t - ° y C , o u i M » I I p 6 4 n u4  HI n a c T o a i n a r o  x o p r a .  Ha u f  04  •

N .  D .  2 2 5 1 . l lu ' ta . ib v u K b  P a , \u n c K a t o
y i i 3r\a .

C o p ó i m e r *  bo  o o e o ó m e e  c  16 ITillie, 4x0 
n a  o c H o n an i i i  p - c i i o p a m e H i a  Cli i ieH K aro  
1'yóepHCKaro l l p a j i / i e a i a  o t  b 2 5  MHuapn c e ­
r o  r o 4 a  3 a N. 734 ó y 4 y r *  n p o H 3 a o 4 n T b o s  
B® P j4 H H O k o m *  y ® 3 4 H0 M® y n p a u n a u i n  2 2  
A n p 6 4 H ( 4  M m )  c e r o  1 8 6 9  r .  b *  1 2  aacoB® 
y i p a ,  TO prn  ( i o m i n u s )  n o c p e 4 crBOM* 3» n e -  
4aTaiiHWX® o ó * h b . l e n i l i  Ha oT4 d4 y c i  n o 4 * 
pH 4 » noHHHKH » *  r. I*J4 u b B  ApTH.lepi f t -  
c k u i  o c a p  ifl c® l ( j i i i r a y 3 0 M® n K o a w iu H e w  
Ha n o c r p o i i K y  H e r u p e i ®  ó y 4 °H® 4 4 4  n a -  
COBMX®.

T o p r u  u  4 !iyxcH o t ®  cMBTHoii c y M M U  
1 ,1 0 7  p. 8 1  k . ,  31TBM* m e i a r o m i e  i ip i iH iT b  
y - i , cTie  b *  T o p r a i ®  oÓH3 aHU ( ipn . iam U T h  k i  
CBOHM-b OÓBB B. leH itlM® K-ISHa-ICHCKyiO k b h -  
t b H i ) i w  Ha BHoreHHhie B® 3a  (o i®  4 eHi, rn  
1 1 0  p y ó  78 '/-2  K on .  0 5 ® hb,len ie  4 o n m H 0
ÓblT® (1(16  *H()  4 a I’XO óe.3® BC1 KHX® 0 (1 1 4 -
Ó3 K* 11 n o 4 ' i i ( c r o K *  n o  n p n i a r a e M o i i  y c e ­
ro  * o p M t > ,  r i p e A C T a iM e m o e  m e  n e c a o e B p e -  
M em io  M.in c® oTC T ynien icM ®  OT® 4>opMM 
h o  O y A e i ®  n ) t i h h t o .  H o 4 poÓHUn T o p r o u u d  

\ C / i o i ' i n  M o r y r ®  6wTb e m e 4 H o B i i o 3 a  m o k i w -
4 0 l l i “ M b  n p a 3 4 H H 4 H b l X Ł  H T a ó e . l b H U I ®  
4 H e ń ,  p a a c  a a r p M  i a c M i .1 m e i a i o m n v s t j  b ł  P a -  

4HHCKOMT. yB ł.RnoM b y n p a B . i e H i n .

s a c T b  n p e 4 4 om eB H on k® TopraM ®  cyMMU.
T o p r o B u e  y c n o B i n  em e4HeBHo b ®  T 4 ® u i - 

H eM ® y n p a s i e H i n  M e m n o  p a 3 C M O T p ® T ® ,  n c -  
K J i o s a n  T a ó e . i b H u i ®  n  n p a 3 4 H n 4 H b i i *  
4nef(.

r .  B , ia4 n c iaB O B ® ,  2 0  M ap T a  1 8 6 9  r .
H a M a i b H K K *  B i a 4 H C 4 a B O B C K a r o  y ® 3 4 a ,

2 - 3 ________________________ ( ................ )•

N .  D. 2 2 8 6 . B .io , iancK ne y  b 3 ^ H o t  
in p a o A e n ie .

CooóuRaa  bo  B c e o ó m e e  CB®4®Hie, 4 T0  Ha 
ocH ouaH in  n p e 4 n H c a n i 3  C ® 4 i e i i K a r o  l y -  
óepH CK aro  I Ip aa . i en iH  o t ®  11 M a p r a  1 8 6 9  r .  
3a  N.  1 6 1 4  6y4yT®  >:p:ni3B04HTbcn b®  B.io -  
4aBCKo.M® y ® 3 4 Ho.M® y n p a B i e H i n  2 3  Anp®- 
4 H 1 8 6 9  r .  a *  1 2  4 ( c o b *  y T p a  T o p r n  i n  m i ­
n u s  rn a c i io e  Ha o r 4 3 4 y c® n o 4 p « 4 a n o -  
Cl poHKH MHCHbIX® pH40B Ł II CKOTO ÓO0 IIH.

T o p r n  Ha4nyTCH o t ®  cyMMbi 1 , 5 4 6  p y ó . ie ń  
9 5 %  k .  c e p .  t .  e. 9 7 2  pyó .  1 K o n . ,  n p e 4 n a -  
3 Ba4 eHo n o  c m B t b  Ha no c T p o H K y  o k o t o -  
ó o i ł m i  n  5 7 4  p y ó .  9 4 '/2 k .  c. h i  n o c T p o i i K y  
MHcHbix® pH 4 o u ® .  3 <it®m® m e a a i o m i e  n p n -  
HHTb y n a c r i e  u® T o p r ax ®  oÓH3 aHW n p e 4 -  
c r a n i i T h  b *  /  e;i® T oproB®  s a n o r ®  paBHHio- 
m i ń c u  '/s l a c - i i  cyMMU 1 , 5 4 6  py ó .  9 5 */s K., 
t .  e. 3 0 9  pyó  3 9  k.,  KOTophiii  H e y cro H B in e -  
MycH Ha r o p r a i ®  ó y 4 e r ®  B oanpam eH ® .  I l o -  
4poó , ih i f l  y c i o b i a  K® TopraM®, iworyr® ó u t ®  
e m c 4 i ie B i io  3 a  HCKiWieHieM® T aóe ibH bix®  a  
n p a 3 4 HH4 Hbix® 4Heii  p a i c M a T p i iB a e u i j  m e -  
i a  1 0 11) HMH BO B,104aUCK0M® y ® 3 4 H0 MŁ 
y n p a i i i e i i i n .

1’.  B i o 4 a B a ,  M a p T a  2 2  4 HH 1 8 6 9  r o 4 a .
2 — 3  y ^ ® i o n p o H 3 B 0 4 H T e a i . ,  I l i o T p o B O K i i i .

N. D .  2 3 6 8 . K o n u n o K o e  y t s ^ n o e  
y n p a e A e n ie .

Chm® o 6 ® h b 4 H 6 T o h  b® B C s o ó m e e  c b * 4 U -  
B i e ,  4T o  2 8  A n p - B i H  ( 1 0  M a n )  c .  r .  b ®  1 2  4 a-  
c o b ®  y i  p a  b®  K o H H H C R o M * y - B 3 4 H O M ®  y n p a -  
B i e H i n  ó y 4 y T ®  n p o n 3 t i o j n i c H  n a c c s o B a H i n  
y x a a a  K a i H i n c K a r o  1 'y o e o H C K a r o  l l p a B i e n i H  
o t ®  1 3  M a p T a  c .  r .  3a  N .  1 7 0 3  n o c p e 4 CTBoM®  
3 a n e 4 a r a i n i b i x ®  s a n a  r n i i i n  u y ó . i n H  i w e  r o p ­
n i  Ha o T 4 a 4 y  B® n o j p H 4 b  p a ó o T ®  n o  n o -  
c r p o H K ®  u  p e M O H T H p o B K ®  m o c c e f i H h i i ®  4 0 -  
p o r ®  I I  p a s p H 4 a u® K o h h h c k o m ®  y ® 34® ,  
I laHKHaH o t ®  c y M m* Ha p e M O H T K p o i lK y  K a -  
i n m c K u r o  111 c  e  2 , 0 1 3  p .  3 3 ‘/.2 k . ,  p - M o i i -  
T i i p o B K y  B i o i ł i a o c K a r o  t n o c c e  7 1 7  p .  9 0  k . ,  
n o c T p o f i K y  B . i o i r i a a c K a r o  m o c c e  1 ,1 5 2  p y ó .  
5 9 K o n . ,  n o c r p o i i K y  T y p e K C K ó - H w i i p c K a r o  
m n c c e  5 , 6 9 7  p .  4 8  k .  B o o i g o e  o n  c y  mm u  
9 , 5 8 1  p .  3 0 !/ a K o n .  ( i n  m i n u s ) .

3 a H u . i e n i f l  A o . i m m j  ó w i *  i i a n n c a i i w  4 b t -  
k o  u  6 e 3 *  n o i i p a i i o x *  110 m i a i e  n o K a i e H H o f i  
« o p M B ,  ! | .1  «•,  1 h i  m a  o ó o 3 H a 4 e H W  n p o n n c h i o .  
K p ó w ®  T o r o  c i - B 4 y e i ®  n p n i o m i i T h  k ®  s a a -  
H J e i i i i o  3 a  l o r ®  b ®  k o  J H H e c r a B  9 6 0  p .  c .  a  
T a K m e c u H 4 ® r e 4 b C T B o  n o 4  l e m a n r e i i  i i i a o T i i ,  
y 4 0 C T 0 B ł p B K ) i u e e  o  t o m ® ,  4 T 0  1 1 0 4 a  r e i t .  
1 1 0 4 1 1 H C K H  c o n e p i u e i i H o i B T H i n  11 v i M T , e T ®  
c o o T B B T C T t i e H H o o  c o c T O H i i i e .  3 » H B . i e a i a  n o -  

4 a H H * i e  n o c j - B  1 2  n a c o B ®  4 1 1 H n p H i i H T W  

H e ć y 4 y T ® .
Toproubie K0H4 im in ,  cmBtbi u  npnnie  40- 

KyMeoThi M cryT b  o u t *  n e p e c w o i  p B n u  u® 
y * 3 4 n o s n  y n p a a i e i Ó H  e m e 4  ie u 3 o  b®  c . iy -  
m e Ó H o e  B p eM H .

I . K o h h i i ® ,  2 0  M a p T a  1 8 6 9  r.
H a n a i b H K K . ®  K o i m i i c K a r o  5 * 143, 

M a i c p ® ,  K p i i W H U K i f t .
1— 3 H a s i e  ep®, Xoponr®.

<f>opMa 4 i f l  3 a B B 4 e n i H .  
B c 4B 4 CTBia o ó i a a i e H i l  K o K i i n c i c a r o  y ® 3 4 -  

H a r o  . V n p a B i e s i a  01*  20 M a p T a  c  r .  4,10 
c i w  n o 4 HHCKy b® to m ® ,  h t o  o ó n i b i B a i o c b  
n p o H 3 B e c T H  p a ó o T b i  n o  n o c r p o i i K - B  u  p e *  
s i o H T H p o B K ®  i n  c c e n n u x ®  4 o p o r ®  II p a a p a -  
4 a b® K o h h u c k o m ®  y * 3i - B  11® 1869 r .  3a  
c y M M y  . . . .  p y ó .  c e p e ó p o M ® ,  a i i n e H H o :  

P a ó o T b i  n o  p e M o i i T i i p o i m ®  Ka i m n c K a r o  
m o c e ,  3a c y o M y  .  / .  . p .  k . ,  r o m e  B 1014438 - 
C K a r o ,  3 a  c y M M y  .  .  • • p .  k . ,  n o  n o c r p o f t K - f i
B ion 'aBCKaro, aa cyMM y p.  k. , .  3 o r n e
T y p e K C K o  n w 3 4 p c K a r i > ,  3a c y M M y .................
p .  K . B o o ó m e  3 a cyM M y................ p K , ( U H *
«.pbi n u caT b cioiiaMH óe3® i io i ip a co K * ) ,  
n o 4 a e p r a H  c e ó n  b c b m *  y c  ioióhm® T o p r o -  
iibix® K0H4Huin KaKoiibie H r io R m ic a i®  b ® 
40K83aTe.1hCTI10, 4T0 Oil® MR® XOpolUO U 3 - 
n®crniJ .

C « H 4 ® r e , i b C T B o  B y p r o M H C T p a  r o p o 4 a N N . 
H KBIlTaHirilO NN. KB3Ha4eilCT‘.ia B® 4 0 C T S -  
B i e H i i i  3 a i o r a  n p n  laraw .

riocroHHiioe Moe m n ie . ib cT B o  b® NN. n a -  
caTh u® N. 4HCia N. K*CHua N. 1869 r o 4 a» 

(flo4IIHCaTb nvf l  h ®aMHiiw).

N.. D 2448 .  M a tu c m p a n tb  I  opuĄO, 
K o n t in a .

0 5 ® a 8  meT® uo n c e o ó u )e e  cu® i® 4 ie ,  4 T 0  
14 (26) M»h cero  186 9  r., u® 10 nacoo®  y -
Tpa ÓyjJ-T* HpoH3B044TbCH U® 9TOM* M a-  
m c T p a T n  n aycT H ue  i iyó i i i4H h ie  T o p r n  (it t  
plus) Ha n p o 4 a w y  K iip n u n n a ro  3 1 0 0 4 a u *  
r o p o 4 ®  K o b h h ® co  bc® mh CTpoeniflMH, CHa- 
pH4aMH H 3eM 110 b® K O ii iuecra®  5 2  Mop-  
roB* 2 85  KBa4. np  i h t o b ® u o a o n o ib O K o f t  
M * p u  HaHllHaH OT® OI4®H04Hofi cyMMbi 1 ,6 5 3  
p y ó .  3  Kon.

r i p n c T y n a r o i n i i i  K® TopraM® o ó ® H 3 a H *  
npe4craBH Tb a a io r ®  165 p .  80 K .,  HaiH4*  
h u m h  4 e H b r a M H  ,  HiH 4 p y r i i M H  Ó H i e T a a m  
403 B0 l eHHbiM H n o  c y m e c T B y r o m H M ®  y 3 a *  
KOHeiiiHM® k ®  n p e 4 c r a n i e n i w  u *  a a i o r *  
n o  oó®H3aTeiboTnaM® c® K a n i ó w ,  a  p a B H o  
CBH4®TeibCTBO M®CTIloń no4HneiiCK011 B i a -  
c t h  o CBoeM* conepuieH 04® T ii i ,  6 i a r o c o «  
CTOHiiin u  u p a B a i®  Ha y n a c r i e  b® T o p *  
ra i® .

T o p r o B U H  KOH4 HUIH M o r y ń  ó h t ®  n e p e *  
CMoTpHBae.MM B® K o iih u c k o m ®  M a r n c T p a T - S  
B® C i y m e Ó H o e  Bp eM H ,  a K p o M ®  t o i o  y K a *  
m e T ®  on® m eiaw uiH M ®  K n p n n 4 H b i i i  3 s b o 4 ® 
h  a e M . i w  B b i e T a B i e n e y i o  n a  n p - ' 4 i m y .

T. K o h h h ®, 4 hh 2 9  MapTa 1 8 6 9  r.  
liyproMHCTpb, O t . Maiop®,

1 - 3  ( ................)•

N .  D. 2 2 6 9 . K oA bC K oe A b c n o e  
S’npaeA enie.

Tan® K a s *  BasH axeH H ue  Ha 2 1  iScppaRH (5  
M a p r a )  1 8 6 9  r .  T B prn  Ha B b i p u r i e  o c y m a -  
T e jb H u x ®  pBOBb, B® j t . c a x ®  M a io p a T H a r f t  
HM*Hin CoÓyTKH He COCTOH.inCb, TO J ltCHOa 
y n p a B i e H i e  e a  ocuoBaHii i p acn o p i r s ieH ia  K a -  
j i n u c K a r o  r y ó e p u c K a r o  I I p a B i e i i i s  o t *  7  )j(e- 
K aó p a  1 8 6 8  r. 8 a  J\5  3 5 2 8 , c n « *  o 5 *H B ineT ® , 
h t o  2 2  Anp-fejm ( 4  M a a )  c. r .  b® 1 1  nacoB® 
y T p a  B* n a n u e x a p i H  . iB c H a ro  y n p a n j i e H in  
B® RepeBB® T a S  K o i b c j i a r o  y * 3 Ra, óyRyT® 
npOH3BORHTbCH H3yCTHHe IiyÓ.HT-IKhIC TpeTi© 
Toprn ( i n  m in u s )  n a  B b i p u r i e  o c y u n n e . i b o  
Hbix® pBOii* B * i b c a x ®  BbTiueyna3a n H a r »  
M a io p a T a ,  b® KOiiniecTBie 1 2 3 0  npeHTOB® 
c iH T a s  3 a  ORnii* npeHT® rj iaBHaro  p n a  no  2 5  
it on . ,  a  BcnoM arareJibHbix® pBOB® n o  1 5  u  1 3  
Kon. noRpoóiiocTH b t o t o  noRpaRa mowho y -  
SHaTb b® KaHneiH pii i  JIt.CHaro .VnpaBJieHia.

1’aii r h h  2 2  M a p T a  1 8 6 9  t o r b .
C T a p m i i i  HaR. i*cnu4it t ,  CaR0BCi(i8.

N.  D .  2 2 4 9 . M a i i ic m p a m b  P ijU e p u c ic a  o  
r o p o w a  K a .iu w a .

Chm® o ó i H B i f l e i ® ,  h t o  6  ( 1 8 ) M an  c .  r .  
B *  1 2  Macon® y r p a ,  u® n p n c y T c rH i i i  Y i ip a -  
B i e n i u  K a i im ic K H x ®  r o p ó 4 C K i n ®  4 * c o B ® t  
B* 4ep eB H ®  11K4 HCK3 , l-MHHbi O c T p o i i ® - K a -  
i i i u i c K i i i ,  f®  npn c y T C T ii in  I I p e a ig R e m a  i rop ,  
K a i H i n a  6 y 4 y T ®  n p o i ! 3 B 0 4 H T i . c a  i i s y c T B b i a  
T o p r n  Ha n p o 4 a m y  i * c a  u *  IV  O K p y r® ^  
Ń u a c T K a  neuHCKa cK asam ib ix ®  4 » 4 ® ,  s i a n H -  
HaH 3 a  K a m i b i i i  K y ó H 4 e c K i O  u - y t *  i * c a :  

B o i b i u a r o  c T p o e o a r o ,  o t ®  1 3 ,7  k o i i .  
Cpe.RHHro C T p o e B a r o  o n  9 , 2  k o i i  
r o 4 H a r o  n a  T on  i h b o ,  ó t ®  3 , 7  K .  

l l p n c T y n a w m i f t  K *  TopraM ® o 5 « a n *  
n p e i c r a B H T b  3 a i o r ®  u® K oii iuecTB ®  6 6 9  
p y ó i e n .

T o p r e n b i n  K 0 H 4 i i n i n  MoryT® ó b i  r® nepe*  
c m a T p n BaeMbl B® M aiT itTpaT® r o p o i a  Ka* 
i i i m a  u  B *  y n p a n a e H i n  K a iH in c K i i i®  i B -  
con® u® CiymeÓHoe BpeMH.

F .  K a i i i u i ® ,  4 . 2 0  M a p T a  1 8 6 9  r o 4 a .
2 — 3  I l p e 3 i i 4 eHT*, 1' a i n e p T ® .

N. D .  2 i 3 l .  T lem p u ic o e cK o e  A t s c n o e
y n p a n A e n ie .

U onoiH flH  n p e  j i iH c a n ie  <I>EiHaHcoBarft 
.YnpaBieHiH b ®  H i r c T R ®  rioihBKOM* o t ®
2 4  HaBapH c. r. 3a N. 1 8 9 3 9 / 9 0 3 6 ,  y l® e n o a
y n p a n . l e n i e  o ó * h b  m e T *  b o  n c e o ó m e e  c b ® .  
4®nie,  4 t o  14(2 6 )  A n p * iH  t .  c .  b ®  f l o n e -
4 ® 4 b H H K ®  B *  I l e T p O K O B C K O M ®  jl®CHOM® 
y n p a B i e i i i d  n ®  4 .  y l ioóe  i .  n® n p i i c y r c T B i n  
C T ap m ar o  i la4i® cHH<iaro 34'feuinuro y l * .  
c H i i n e c T B a  1’. U H c e u K a ro  ó y / j j - r®  npon3BO-
4MMhie (in plus) T o p rn  H a  n p o 4 a m y  4 e p e n a  
u  x o 4 n m a r o c n  h® iT>coc®Kax* HS3Ha4eqv 
iibix® n a  1 8 6 7  h 1 8 6 8  104® a ps ie im os
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1. Bt. yMacisT. P aK o B t, bt, dlscccEKażT. 
N . 17 V! 18, HaHHBaH c i, yveRllieHHOH o V, 
MaCTh OtfEIIOMHOfi CJ'MMM T. e. OTT, CyMMbl 
1896 pyó. 19 n o n . we rp e o y a  o it . n o K y n u iu - 
Ka 6e.'n ,iaT H ou aaroTORKti 110 cameHeit 
,SpOBT, 4,rfl /•ECH'H adMHilHCTpSUifl.

2  B t. yMacTK* no/iBXHo bt, ą tcocB K asT . 
U. l7  11 18, R8HHH8H CT> yMt'HlHeHISOM O ’/« 
MacTh ClfBHOMHcii CJHIMhl T. p. O T T .  CyMMbl
1 4 9  py6. T /a  n o n . He ip e6 ) H o t t .  n oK ynm n- 
Ka 6e3n,iaTHoit 3aroTOBKH 99 eameHeii
4 p n M , 4,1H /TECHcil a4S(MHHCTpsll(iH.

BiHKifl H'.e4aK m'lH epHCTynilTk K * TOP- 
r a t o T .  c 6 t>H30 i ,t, H H e t T H  3 a / i e r o >  p a B B H i m u i f i -  
CH ’/ j o  H a 01 H c p l i H O h H O H  C y V M h l ,  cpOKT, 4 d H  
HH1UC3Ku u  i i b ) 4 'B , ! K H  a a  K y  n / i e H  B a r o  4 e p e B a
ł i a i i H a n a e T C H  4 0  KOHL(a 1 8 6 9  r o 4 a ,  o  4 p y -  
ł u n ,  ic p r o H h i i i  y c /io u iftn , mojbho yB’B4 0 - 
m u t b c b  b t ,  / I ' E C H O v i ,  y n p a i M e H  H ,  e ) K e 4 K e -  
b h c  3 a  HcK/HOMenieMi, n p a 3 4 t  HMHbixT. H T a -  
6 e 4 bHE.n1> 4 H ffi.

4 e p .  / l i e ó e B b ,  M ap T a  11 23)[4- 1869 r .
4).—3 C fap iu if t  /TEchbmIh , llHceiiKiH.

N . D .  2241. B a d a  Szczegółowa Szp ita la  
ii-go T adeusza  w Ciechocinku.

Zaw iadam ia że z dniom  20 M aja (1 Czerwca) 
T. b. n a  C2as pory k u racy jnej w C iechocinku, 
o tw arty m  zosta je  szp ita l le tn i na  pom ieszcze­
n ie  10 chorych do k tó rego  przyjm ow ani będą 
ck orzy  w ym agający ku racji C iechocińskiej, 
w y łą izn ie  za o p ła tą  po kop. 20 za dobę od 
osoby. Z g łaszające się zatsm  do tegoż s ip i ta -  
la , w inne być zaopatrzona albo we własr.e fun ■ 
d usze , lub też w odpow iednie dowody przez 
w łaściw e w ładze w ydane, żo kosz ta  za czas 
poby tu  ich w sz p ita  u , tem uż szpitalow i za­
p łacone będą , gdy w reszcie zd arza  a:ę, że cho­
rz y  b iedn i p rzyselan i byw ają na mocy kw ali- 
f ik .  c ji lek a r  k e j  przez osoby pry w atne, w ta ­
k im  raz ie  w inne być zaopatrzone we właściwe 
św iadectw a p o ręczające , a u legalizow ane prze* 
m iejscow ą w ładzę po licy jną, że k o sz ta  ich po ­
b y tu  w szp ita lu  powrócono bę‘dą p rzez  nadse- 
ła jących  tychże chorych.

C iechocinek d. 10 (2 2 ) M arca 1869 r, 
P rezydujący , L ew ińsk i.

5 — 3 S e k re ta rz , B ojanow ski.

N . D 2507. P isarz Trybunału Cywilnego 
w Siedlcu.

Stosow nie do a r t . 682 K . P . S . wiadomo 
Czyni, że n a  żądanie R u p e rta  W ojciecha  dwu 
im io n  B orow skiego obyw ate’a  w m ieście P o ­
n ia tow em  M ińsku G ubern ji W arszaw skiej z a ­
m ie sz k a łe g o , zam ieszkan ie  praw ne do całego  
postępow ania subhaB tacyjnego, u K aro la  Ł u- 
n iew skiego  P a tro n a  T ry b u n a łu  w Siedlcu o b ra ­
n e  m ającego , w poszukiw aniu  sum y rs. 12 ,840 
z  p rocen tem  od 14 (26) Czerwca 1863 r. i ko ­
ła tó w  od sukcesorów  A dam a O w sianki, w ła­
śc ic ie li dóbr D ąbrów ka N iw k a , A, B , C, D , 
ja k o  to: E lż tie ty  z D icksohnów  O w sianka 
wdowy, w je j  im ien iu , oraz ja k o  m a tk i i op ie­
k u n k i nieletn ich: Joanny-, Ja n a , A ndrzeja ,
M ałgo rza ty , T om asza, A dam a, W ładysław a, 
T adeu sza , trzech  im ion Ow sianków , E dw arda  
O w sianka pełno letn iego , w wsi D ąbrów ce Niw- 
ce , R udolfa Ja w orsk iego  wł: śc iciela dóbr Z e l­
ków , o j/iekuna p rzy danego  powyżej w yrażo­
n y ch  n ie le tn ich  Owsianków , w wsi Żelkowie, 
P ow iecie  S ied leck im  zam ieszkałych , p ro tokó­
łe m  K om ornika p rzy  T ry b u n a le  Cywilnym  w 
S ied lcu  14 (.26), 15 (27) K w ietn ia, 19 K w iet­
n i*  1 M aja) 1867 r . sporządzonym , w d red ze  
łądow ej przym usow ego w yw łaszczenia, z a ję te  
i  zaaresztow ane zostały:

D O B RA  Z IE M S K IE  
D ąbrów ka S ta ra  S iw k a , część A. i B. D ąbrów ­
k a  N iw ka, część C. D ąbrów ka S ta ra , część D . 
D ąbrów ka W yłazy lit . B , z a tynencjam i, w 
gm in ie  S> urzec powiecie S ied leck im  G ubcrnii 
S ied leck ie j, w ju r isd y k c ji Sądu P okoju  w 
ąjiid lcu  położone, o c leg łe  od m iast: S ied lca  
w iorst 9, M okobod w iorst 15, K ałuszyna w iorst 
24 W arszaw y w iorst 75, od szosy W arszaw - 
ek ó-B rzc-k ie j w iorst 4, od s ta c ji kolei że laz ­
n e j W arszaw sk o -T eresp o lsk ie j Kotuń wior. 6.

D obra te sk ła d a ją  się z folw arków  D ąbrów ­
k a  S ta ra  N iw ta  i Borosków , a  m ają rea lności 
■niezabudowane n a  wsiach D ąbrów ka S tara , 
D ąb ró w k a  W yłazy i w n o m en k la tu ra rh  Ł asien -

1 Chabie; a.
R ozległość ogóloa tych  dóbr p rzyb liżona na  

m ia tę  now opolską wynosi m órg 1107, albo 
dziesiątym  560, w k tó rej posiadłości uw łasz-
c te n y c h  w łościan bynajm niej nie są objęto .

S z c z e g ó ł o w a  rozległość posiadłości dw or­
sk ic h , przybliżenie  wynosi: place m org 6, 0 - 
g ród  m org ‘1, dwie sadzaw ki p rę t. 30, pola or-

w trzech  zm ianach  m órg 425, łą k a c h  g ro n - 
dowych m órg 13, lasu  n ieurządzonego m órg 
.--O „ y c m U  po lesie  m org 2 1 0 , cz tery  s a ­
d zaw k i m org 2, g ran ice , d rogi n ieuży tk i m órg

r,ol o r n e  w nom enk la tu rach  Łasience m órg
9 6  Chal ie ra  m órg 27. -Na D ąbrów ce S tanach : 
g ru n tu  orcego ) r ę t .  150 zarośli m orga  1 p rę t. 
100 ł ąk nad rz e k ą  m ostrzyn m órg ó 1. h a  
D ąbrów ce W yłazach ; ogród prętów  50. G ru n ­
t u  „m ego  m orga  1 prętów  100 L arów  m org
£  p r ę 1* 1* O- G r u n t a  k l a s y  2  i 3 ,  ż j t n . e ,  ł ą ­
k i  l rondow e ,  la s  ś r e d n i .

Jka g ru n c ie  d ó b r  p o w yższ ych  są  n a s t ę p u j ą ­
c e  z a b u d o w a n ia  dw o rsk ie .

w folwarku D ąbrów ka Niwka.

1. Dwór z drzewa gontami k ry ty ;  2. P iw n i­
ca z kam ienia  i cegły murowana otynkow ana 
gon tam i k ry ta ,  3. Oficyna z drzewa g l iną  ze­
wnątrz  tynkow ana,  gontami pobita;  4. G o łęb ­
n ik  n a  słupie; 5. S lup drewniany z dzwonkiem; 
6 . S tudn ia  drzewem cembrowana ped dachem 
goncianvm z kołem łańcuchem i kubłem; 7. 
Chlew , k u r n ik  i drwalnia  drewniane gontami 
k ry ta ;  8 . T ra n z e t  z tarcic gontami k ry ty ;  9. 
B u d k a  w ogrodzie  drew niana pod gontem;
10. Spichrz drewniany gon tam i k ry ty ;  11. 
Obór drewnianych gliną tynkowanych słomą 
poszytych dwie; 12. Chlew drewniany pod s ło ­
m ą i gontam i;  13. Wołownia, sta jn i  „dwie, 
wozownia i obora drew niane,  pod słomą i g o n ­
tami; 14. S todo ła  d rewniana pod słomą i gon­
tami,  pośrodku wyforsztowane dwa sp ich le­
rze, szopa maneżowa i dwie wystawy; 15- S t u ­
d n ia  drzewem cembrowana, z żurawiem, k u ­
błem i krypą;  16. C ha łupa  drew niana  pod 
słomą; 17. C ha łupa  drew niana  pod słamą; 18. 
Chlew i przy nim dwa mniejsze d rewniane pod 
słomą; 19. C ha łupa  d rewniana pod słomą; 29. 
P iw n iczka  z kamieni murowana;  21. S tudn ia  
d rzewem cembrowana z żurawiem; 22. Czwo­
raków drewnianych obok s ebie stojących dwa, 
j e d e n  pob ity  gontami, drugi  po k ry ty  słomą; 
23.  Chlew drewniany pod słomą; 24. P iw n  c z ­
k a  w ziemi; 25.  T rzy  czwarte  części czworak* 
d rewnianego pod gontem; 26. Chlew drewnia­
n y  pod słomą.

w wsi Dąbrówce Starej :
27. K a rc z m a  drew niana gontami k ry ta ;  28 

Chlew drewniany pod słomą. P rop ina c ja  w tej 
karczm ie ,  oraz połowa propinacji  n a  wsi D ą ­
brówce W yłczy ,  do tych  dóbr należna, są w y­
dzierżawione Majerowi S tarowiejsk iemu za  ra. 
225 rocznie; 29. Kuźnia z mieszkaniem kowa­
la,  drewniana gontami k ry ta ,  s ta tk i  dworskie,  
kowal F ra nc iszek  Fedakow sk i ,  płaci dworowi 
rocznie dzierżawy rs. 20 .

w fo lwarku Borosków:
80. Dom drewniany słomą k ry ty ;  31. S to ­

doła d rew niana  gontami pobita; 32 .  Obora 
d rew niana  pod słomą; 33. Chlew d rew niany  
pod słomą; 34. S tudn i  dwie drzewem cem bro -  
wane; 35 .  Moatków w ter i lo r ium  dóbr  6 , sluz 
p rzy  sadzawkach 3; 36. O grodzen i ,  przy  owo- 
rze z sz tachet ,  p rzy  innych zabudowaniach, 
ogrodach i drogach, z płotów.

Wysiewy zwykłe: pszenicy korcy 2 5 ,  żyta  
korcy  100, ja rzy n y  ilość odpowiednia, ro tac ja  
pól  trzy  połowa. Połowa lasu Koziołek zw a­
nego  za  ko n t rak tem  5 (17) Czerwca 1862 r. 
p rzedana  I, kowi Orzoł,  do wyrąbania, wyrąb 
ten służy do dnia 18 (30) Czerwca 1868 roku. 
Uwłaszczeni włościanie tych dóbr m ają  prawo 
używać pastwiska na g run tach  dworskich i 
pobierać drzewo z lasu na opał  i poprawę z a ­
budowań.

D o b r .  powyższe za k o n tra k te m  przed R e ­
je n te m  Bron isław em  W ro ń sk im  24 Lutego  (8 
M arca)  1867 r .  w ydzierżaw ione na  la t  trz y  od 
1 L ipca  n .  s. r . b. do tegoż dnia 1870 r. S t a ­
nisławowi Chrząs tkow skiem u i Andrzejowi 
Gowenlock, o nieważność tego k o n t r a k tu  i za­
prowadzenie  zarządu  sądowego toczy się p ro ­
cess z Btrony zajm ującego wyniesiony.

Obszerniejsze opisanie  powyż za ję tych  i za ­
aresztowanych dóbr  z n a j d - j e  się w akcie z a ­
jęc ia ,  u Bprzedażą dyrygującego K aro la  Ł u-  
niewskiego P a t ro n a  p rzy  T rybuna le  Cywilnym 
w Siedlcu, oraz w zbiórze ob jaśn ień  i w arun­
ków sprzedaży.

Zajęcie powyższe w kopjach  doręczone zo­
stało:

1. Janowi K al iń sk iem u ,  Naczelnikowi P o ­
wiatu Siedleckiego n a  ręco jego  Pomocnika,  
Greckiego.

2. Antoniemu K urdwanowskiemu, P i s a r z o ­
wi Sądu  Pokoju  w S ied lcu ,  do rą k  własnych.

3. Stanisławow i S itarz ,  W ójtowi gminy 
Skurzec  do r ą k  własnych, dn ia  3 (16) Maja 
1867 r. p rzez Woźnego przy  T rybuna le  Cy­
wilnym w Siedlcu J a n a  Borkowskiego.

Zajęcie to wniesione zostało do księgi wie­
czystej dóbr  D ąbrów ka  S t a r a  Niwka część A. 
B. D ą brów ka  N iw ka  C., D ąbrów ka  S ta ra  część 

i  D . i do ks ię g i  wieczystej  dóbr  D ąbrów ka  Wy- 
j łazy li t . B. dn ia  10 (22) M aja  r. b. a  do kaię- 
i g i zaaresztowań w K ance la rj i  P i sa rz a  T rybu-  
: na łu  Cywilnego w Siedlcu na  ten cel  p rzezna- 
i czony dn ia  15 (27) Maja 1867 r.
\ P ierwsza p u b l ikac ja  zbioru objaśnień i wa­

runków sprzedaży odbędzie s i ę  na jaw nej  a u -  
I d jencji  T ry b u n a łu  Cywilnego w Siedlcu, w 
t miejscu zwykłych posiedzeń w temże mieśc ie  
■ pod N. 147 o godzinie 10 z rana  d. 28 Czerw­

ca (10  Lipca) 1867 r.
Sprzedażą  dyrygować będzie Karol  Luniew- 

sk i  P a t .o n  przy  T ry b u n a le  Cywilny n w Sied l­
cu, w temże mieśoie z urzędu zamieszkały.

Siedlec d. 15 (27) M aja  18G7 r.
S tanisław Krzeczkowski.

Wywieszono na tablicy w sali ustępowej 
T rybuna łu  Cywilnego w Siedlcu.

Siedlec d. 15 (27) M a ja  1867 r.
S tanisław  Krzeczkowski,

P isarz  T rybuna łu .
P o  odbyciu trzech publikacji  zbioru o b ja ś ­

n ień  i warunków sprzedaży ,  te rm in  do p rz y ­
gotowawczego p rz y są d z e n ia  oznaczony na  d. 
31 S ierpn ia  (12 Września)  1867 r. godzinę 10 
z rana ,  k tó re  się odbędzie na audjencji  T ry b u ­
nału  Cywilnego w Siedlcu.

L icy tac ja  rozpocznie się od sumy r s .  16,500 
albo J/ j  części sza tu n k u  przez b i ig łych  u s t a ­
now ić  s ię  mającego, jeś l i  tak sa  n akazaną  i 
sporządzoną będzie.

V a d iu m  wynosi rs.  2,000.
Siedlec d. 26 L ip c a  (7 Sierp.)  1867 r 

S tanisław  Krzeczkowski.
W  term in ie  dn ia  31 S ierpn ia  (12 Września)  

1867 r .  deb ra  ziemskie Dąbrówka S ta r a  N iw ­
k a  część A. i B., D ąbrów ka N iw k a  część C., 
D ąbrów ka  S ta ra  część D.. D ąbrów ka  W y łazy  
lit. B. z p rzyiegleściami przysądzone zostały 
przygotowawczo Karolowi Łuniewskicmu P a ­
tronowi, za  sumę rs. 16,500 i T rybuna ł  wyro­
k iem  dr  y 31 Sierpnia (12 W r z f ś n i a '  1867 r. 
zapad łym , w yznac /y ł  te rm in  do osta tecznego 
przysądzen ia  powyż wyrażonych dóbr n a  dzień 
11 (23) Paźdz ie rn ika  godzinę 10 rfino, k tó ra  
się odbędzie w miejscu zwykłych posiedzeń 
T ry b u n a łu  Cywilnego w Siedlcu pod Nr. 147.

S iedlec  d. 31 Sierp.  (12 Wrześ.)  1867 r.
S tanisław  Krzeczkowski.

T e im in  powyższy dla założonej od wyrokn 
przygotowawczego przysądzenia appelacji ,  
spa d ł ,  R u z c r t  Wojciech Borowski um ar ł ,  suk- 
cesorowie jego: A leksandra  Borowska, p an n a  
d o h t n i r ;  Jó z e f  i Władysław Borowscy, obywa­
tele; J a n  Borowski u rzędn ik ,  praw ne zatniesz 
k r n i e  u K aro la  E un iew sk iegoPatrona  w Siedl­
cu obrane m ający  subhastacją  popierają. W y ­
rokam i T ry b u n a łu  Cywilnego w Siedlcu d. 31 
S ie rpn ia  (12 W rześnia )  1867 r. Sądu Apela-  
c y jn tg o  d. 15 (27) Lutego 18.18 r . ,  R z ądzące­
go S ena tu  d. 1 (13) M arca  1869 r. spory od ­
dalone. W y ro k ie m  T rybuna łu  d. 1 (13) Kwie­
tn ia  1869 r.  i lacyjnie zapad łym , te rm in  do 
stanowczego przysądzenia  dóbr  Dąbrów ka 
S ta r a  N iw ka część A. B. D ą b ró w k a  Niwka C. 
D ąbrów ka S ta ra  D, Dąbrówka W yłazy  B. na  
dzień 22 M a ja  (3 Czerwca) 1869 r. godzinę 
10 z rana  wyznaczony, k tó ry  się odbędzie na 
audjencji  T rybuna łu  Cywilnego w Siedlcach.

L ic y ta c ja  lozpocznie eię od sumy rub. sreb. 
16,500.

S iedlce d . j l  (13) Kwietn ia  1869 r.
1 — 1 Krzeczkowski,  P isa rz .

N. D. J529.
Podpinany  Patron  przy T rybunale  Cywilnym 

w Kaliszu  i w temże mieście z urzęgu zamie­
szka ły ,  podaje  do wiadomości: iż na  mocy wy­
roku T zybana łu  Cywilnego w Kaliszu w dniu 
8 (20) L is topada 1868 r. zapadłego,  dział  ma­
ją tku  po Jan ie  Karolu  i i Ewie Rozynie w F i s ­
cherów  małżonkach W eissenburgach n a k a z u ­
jącego ,  sprzedane zostaną w drodze działów nie­
ruchomości w teritoriam D obrca  Małego pod 
miastem Kaliszem powiecie Kaliskim będące, 
sk ładające  się: a )  z młyna w ia traka  wieczy­
sto dzierżawnego wraz z zabudowaniami ora* 
morgę g ru n tu  miary nowopolskiej Nr. 73 ozna­
czonego; b) m łyna  wiatraka wieczysto dzier­
żawnego z zabudowaniami i m orgą gruntu  mia­
ry nowopolskiej na k tórym tenże młyn się 
znajduje pod Nr. 74 będący, a  do sukcesorów 
po wzm iankowanych małżtmkach Weissenbur­
gach należące, ja k o  to: a )  Ju ljusza  Weissen- 
b u rg a  młynarza;  b) E d w a rd a  W aissenbergą  z 
w łasnych funduszów utrzymującego się, w m ły ­
nie  Małym Di b rcu  Powiecie Kaliskim zamiesz- 
k r ły c h  i mieszkających; c) Rejncholda Wnissen- 
burga  z własnych fanduszow utrzymującego się; 
d) P au l iny  z W ejsenburgów Marschel , żony 
Karola  Marcbel piekarza; Berty z W eissenbur-  
gów B auuiga tt ,  żony E rnes ta  B su m g a r t  rały 
narza  ad b, d, e,  w mieście Kaliszu Powiecie  
Kaliskim mieszkających i zamieszkałych; f) 
W a n d y ,  g) M a tyldy ,  h)  Karola rodzeństwa 
W eiss .n b u rg ó w  małoletnich,  zos tających pod 
opieką  Karola  Neumana właścicielu  n ie rucho­
mości w mieście gubernja lnem Kaliszu w t e m ­
że mitście wraz z rzeczonym ich opiekunem  
zamieszkałych, k tó rych  przydanym ich opieku­
nem je s t  A u t us t  L inke we wsi Noskowie P o ­
wiecie Kaliskim zamieszkały; wszystkich oprócz 
J u l ju s ta  W eis ses b u rg a  o d k tó ie g o  Cicński P a ­
tron działy  popiera prócz Ignacego B łeszyń­
skiego P r t r o u a  p rzy  T ry b u n a le  Cywilnym w 
Kaliszu stawających.

T aksy  nieruchomości tych czyli  m łynów  
w ia traków  prze* biegłych sporządzone, w y ro ­
kiem T ry b u n a łu  Cywilnego w Kaliszu w dniu 
2 2 M a ja  (3 Czerwca) 186S r. zapad łym  zatwier­
dzone zostały.

Po odbyciu temczasowego przysądzenia  
powyższych nieruchomości w dniu 15 (27)  L u ­
tego 1869 r.,  iernsin do ich osta teczucgo p r z y ­
sądzenia na  dzień 18 (30) Kwietn ia  i860  roku  
g o d / .  3 z południ i w miejscu posiedzeń T ry ­
b u n a łu  Cywilnego w Kaliszu p rzed  d e l e g o w a ­
nym Aseso e n  tegoż T ry b u n a tu  W. Rojkiem 
wyznaczony zastał .

Każdy mający chęć kopienia rzeczonych 
m łynów, może przejrzeć warnuki l icytacyjne i 
tak sy  ich t a k  w biórze P is i r z z  T rybuna łu  Cy­
wilnego w Kaltezu j a k  i u P a t ro n a  podpisane­
go. L icytacja  tych  młynów wintrakw zacznie 
się od sum oznaczonego Nr. 73 od rz. 2 ,61U k. 
80, a  pod Nr. 74 będącego, o i  rs. 1,050 k. 80 
taksami ustanowionych. Vadium do pierwsze­
go z tych  wiatraków na ra. 600, a do d tu g  ego 
n a  rs. 500  ustanowiono zostało.

Kalisz d. 27 Marca (8 Kwiet )  1869 r.
1 — 1 J a n  Nepomucen Cieński,

N . D. 2521. M mucmpuJst, I v p v j a  
Tlempanoea.

C h .wł oKiHB/tHeTT., hto Ha n e 4 p n 4 '1’ n° ’
HHHKH no  /loMHHHKaHCKaro KCC1C.18 BT> r> 
IleTpOKOIfB 6y4yTT, npoH 3 B0 4 HTt,CH ń* 
npttcyTCTtiiH OH3PO M siH cTpaTa, Mafl 1 (W  
4HH 1869 r . b% 3 naca  no no^y4H B, Toni'11 

nocpe4cTBoM t. 3aneHaTSHHwn,
HBWHHaH CT> CM-ETHCH cy.WSIbl 588 pyń. 4U 
Kon. cep.

no4aK iuę ie  c 6 in n , i fH in  c6h3chm r p H 10'  
HIHTb KT, OHhlMą, KBHTat iptO K8.lHBHcBcTBJ 
Ha npe4cTaB,ieHHb'M hmh 3aaon> bt. k o ’*1'  
HecTsts 6 0  py6. ToproBMH yc/tonin u c.'i’ETl,ł 
cocTauzeiiBŁiH na ceń  r p e 4 i » t ł t ,  no ryTl’
6 w Th pa3CMoTpnBaeMbt f H:e4HCBHo, aa H*' 
K/lIOMeBieMT, npa34HHHBbIX'b H Taoe^bHbl*1’ 
4He0 bt.  Kauiye/Uipin 3 4 ’hiuHfiro 
CTpaTa.

OÓT>fl-j^eHin 4 0 /HBHM ńbiTb nodanaeinH  h” 
npH/ioweHHoij y ce ro  *op.wl> Ha re p o o s0®
6 yMafB 15 KoLrBeHuaro 4 0 CT0 HHCTBa, H ffl'
Kin oo'hHB.'ieHifl 6 y4 yTb n p tt u u ai a e w i-t 
M arH crpa-rE  BK/iWHHTe^hHo u o  4 eHh Ha3 Hap 
HeHHblH 4.1B lOproBT.  4 0  3 H8COBT. n o  fl0'  
4y 4 Htt, rio4aHHbtH * e  noc / rB  BTaro  c p 0*® 
He 6y 4 yTT. npHHBTbi.  H a  KOHBeprń  spoi*1* 
a 4 p e c a ,  C/i,B4 yeTT. B a n n c a T h :  „OÓT.HB4eBif  | 
Ha n o4pH 4T ,  noHHHKit n o  /lonHHHKaHCKarś 
KOCT6/la BT. r 0p 04U IleTpoKOBl; .

. <l>opMa oóT>Hii/tenift.
Cor/iacH o o6%BH^eHiK) MarHCTpaTa rop0’ 

4 a Fłei po k o n a  o n ,  N . . . 4 HH . . . 1869 r-» 
npe4CTau,in!o HacToHuiyio 4 eK/apaipK> ** 
TOMTi, HTO of,T,H3MH« H)ch B3BTh BT. I104' 
pB 4’b noHBBKy no  yjloMtlBHKaHOaro kocT®* 
a» bt , r. IleipoKonT; 3 s cyatny N N . (bubU ' 
c a m  cyMwy n p o n i i c n o  6 e 3 i  b c h k h i t .  noś' 
h h c t o k t ,  h nonpaBoKT, a panno cor/tain*' 
K)c> Ha BCt H3BtOTHblH Mli* UO CCMy HPed' 
M*Ty ToprOBhlH K0H4HKin.

KBHTaHuilO K33HsHeficTBa N. Ha n p e j '  
CTaB/teHHhlń MHOH> s a / o r T ,  BT> KO^HMeeTB1* 
N. p.  k . N . y c e r o  n p H / a r a r o .

T Ihcsa t. bt. N . 4 hh h M tc rn ia  N. 1869 r.
( r io 4 nncaTb hmh h  *aMH^iH>).
r .  HeTpoKOBT., A np* / iH  3 (15) 4 .  1869 r.

1— 3 Ilpe3H4eHTT., MopancKiii.

N . D . 2536. IIsB tm aio  nyOaHEy, h t o  Aop®' 
aa  7 (1 9 )  ^Ha 1869 b t .  11 ąacoBT. yTpa t*  
j o n *  A5 2 26 a a  y-nnite MoctoboB, jtna anrM®' 
c itia  k u t k h  ci. 5 CTO-iaMii h 12 BajKaMB, * 
A n p i a a  8 (20 )  j h h  6. r . ^ t ,  10 qacoBT. y r f*  
Ha ujOTiuaąH I 'pbihSobt,  HirńHyeMWMT., ^EBSt'1' 
m octh  ctb Kpacnaro  jep eB a  n HceHOBbie, a  B' 
MeBHO: CToaw, K a s a n u ,  CTyaba. unta«H H T’ 
n. bt . BapmaBli,  kbkt.  saEOHHo saBUTue c* 
nyfijtHHHaio T opra ó y n y n  npojaHM .

II. Op.ioecKiit, CygeSHufi IIpHCTaB*.

* * - - * TT •<-P odaję  do publiczności, iż w d. 7 (19) ,
tn ia  1869 r. o god*. 11 z r a n - ,  w domu p0 
N r. 226 p rzy  ulicy Mostowej: 2 m agle ang ie*' 
sk ie  z 5 sto lam i i 12 w ałkam i, a  w d. 8 (2"1 
t. m. i r . o god z. 10 z ran a  na placu ta rg ó w )1” 
G rzybów  zw anym : m eble m aebeniow e i 
now e, to  je s t:  sto ły , k rzes ła , kanapy , t t t "  
i t . p. w W arszaw ie, ja k o  p raw nie za ję te  r° 
chom ości, p rz t z pub liczną licy tac ję  sprzed* 
nem i będą.
1— 1 J a n  Orłourslci, Komornik .

N . D, 2605. A n p * /n  7 (19) 4 bh c. r. »*
l ln a c o B T . y ą p a , rceHoBbie u e fte su , ca*10’ 
nap-b ,  n a r b i  Ha n /to u (a 4 H C r a p e - M a c  o,
3 B ahhołi m , D ap u ian f., 6 ) 4 yTT n p o 4 aubl c 
ny6/iHMHaro Topra .

I'on.laftcKiii, C y 4 e ó n b i f i  ł lp H c ia o n .
*

* * . i l
W dniu  7 (1 9 )  K w ietn ia  r . b. o godzinie 1

ran o : m eble jesionow e, sosnowe, sam ow ar. ,0’
■ g a r  i t. p. przedm io ty , n a  ta rg u  S ta re  W‘*B* 

zw anym  w W arszaw ie, p rzez  publiczną 1>C' 
ta c ję  sp rzedane zostaną.

P op ław ski, Komornik.

N. D. 2638. P ra w n ie  za ję te  objekta ,  j* ( 
to:  różne  tow ary  łokciowe, meble macbonip* 
i jes irnow e, wyroby szmuklerskie, fortepi®^ 
i t. p., w d. 7 (19) Kwietnia r. b. o g o d z i n ^  
rano  przy  ulicy Wałowej pod Nr. 1778B.
10 (22) b. m. o godz. 10 rano na  Seweryno^1 * 
w d. 11 (23) t. m. o godz 10 r, no  na  G rz)°  0 
wie i na bow em  Mieście i w d. 15 (27) *• Bl' . 
godz. 10 rano n a  Grzybowie,  przez publie* 
licytację  sprzedane będą.
1 —  1 W ładysław K arw ow ski, K o m o r n i k ’

N. D. 2534. W dniu 7 ( 1 9 ) Kwietni*
0 9

ł xv w j v 77, rffl-
o godzinie 10 z ran a  na  ta rg u  w Rynku N° , 
go Miasta, prawnie z a ję te  r u c h c m o ś s i  jako 
garderoba  męz.ka, biel.zna,  okulary ,  ręka) ' ^  
ki i w  tymże dniu o godzinie 12 w p ° ł a^ nte^e, 
tr .rgs Muranów, samowar, msbl-  j l‘8'on^ Bo- 
kufer, okrycie  syberynowe, ch u s tk a  ro.,B ,^c:ę 
wa, kartoflr  i t.  p. przez publiczuą hcy 
sprzedane będą.

! — 1 P a w ło w sk i, Komornik.

w D rukarni Rządowej Okręgu Naukowego W arsaawskiego.—Xa poxwoleaiem Ueczury.


